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GAZETA LWOWSKA
W ychodzi codziennie o goazinie 5 po po łu­

dniu z w yjątk iem  dni pośw iątecznych.

N um er pojedyńczy kosztu je w  m iejscu 5 cen­
tów, pocztą 8 centów . - -  B iuro R edakcy i i A dm ini- 
stracy i u lica Czarnieckiego 1. 8. — E kspedycya 
m iejscow a w  Agencyi dzienników St. Sokotowskie- 
go; Pasaż Hausmanna I. 9. — L isty  należy  franko 
wad.

R eklam acye o tw arte  w olne od opłaty.
Telefon Redakcyi nr. 8.

Prenum erata z przesy łką  pocztow ą w ynosi r o c z n i e  16 zł., pó łrocznie  8 zł., k w a r t a l n i  e 
4 z ł m i e s i ę c z n i e  1 zł. 35 et. W  m ie jscu : r o c z n i e  12 zł., p ó ł  r  o c z a i e  6 zł., k w a r t a l n i e  

m i e s i ę c z n i e  1 zł. P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N i e m c z e c h  1 zł. 60 ct. m iesię-3 zł m i e s i ? ” 1110 '    e r a t a  z a g c a n i c z n ? . :  -
ran ie  W e w s z y s t k i c h  innych  p aństw ach  1 sł. 90 ct. m iesięcznie.

P r z e w o d n i k  naukowy i l ite rac k i1*, dodatek m iesięczny do cGazety Lw ow skiej*, o trzym ają  cało- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jed n ak że  ci tylko, k tó rzy  p renum eru ją  od 1 styczn ia  do końca czer­
w ca lub od 1 lipca d0 końca Sru d c ia > ów ierćroczni i m iesięczni za  dopłatą, p ierw si 75 ct., d ru d zy  

ct __ p r z e w o d n i k  p renum erow any  osobno kosztuje 4- zł.

Jednorazow e inse ra ty  obliczają się po 7 cen­
tów, kiikorazow e po t> centów  od m iejsca 1 w iersza 
m ia rą  petitow ą, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbo­
we po id ct. od jednego wiersza miary petitowej.

Ogłoszenia osób i zak ładów  p ryw atnych  p rzy j­
m uje w yłącznie Agencya dzienników  Stanisław a 
Sokołowskiego Pasaż  H ausm anna 1. 9; we F rancy i 
w P aryżu  w yłącznie Agencya pan a  A dam a Boule- 
vard R aspail Nr. 105 bis.

Zaproszenie do przedpłaty,

Przedpłata na „Gazetę L w ow ską 
wynosi półrocznie (od J lipca do końca 
grudnia) w miejscu 6 tL ,  p o c z tą  8 
z ł.; ćwierórocznie (od 1 lipca do koń­
ca września) w miejscu 3 z!., p o c s tą  
4 zł.; miesięcznie od 1 do końca każ­
dego miesiąca w miejscu 1 zł., |>oost^
1 zł. 35 ct.

Prenumeratorowi© roczni tub pół­
roczni, (którzy p r e n u m e r u j ę ,  od i 
stycznia do końca grudnia lub do koń­
ca czerwca), otrzymują P rzew o d n ik  
n a u ko w y  i  l i t e r a c k i , dodatek miesię­
czny do Gazety Luromiciej b e z p ł a ­
t n i e ;  ówierdr oczni zaś i osi osi § 
ezui za d o p ła tą : ćwierćroczni 75 et., 
miesięczni SO ct. P rzew o d n ik , prenum e­
rowany osobno, kosztuje rocznie 4 
ałr., półrocznie 2 dr., ówierćrooznie 
1 r h .

W  celu ustalenia nakładu prosimy 
o wczesne nadsyłanie prenumeraty.

CZĘŚĆ URZĘDOWA

Jego Oes. i Król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższym postanowieniem z dnia 18 
czerwca b. r. zezwolić najmiłosciwiej na za

liczenie tajnego radcy i wiceprezydenta c. k. 
Najwyższej Izby obrachunkowej Antoniego 
hrabiego F a c e  do trzeciej klasy rangi urzę­
dników państwowych.

p  Prezydent Ministrów jako kierownik 
Ministerstwa spraw wewnętrznych, w porozu­
mieniu z c. k. M inisterstwami: rolnictwa, 
skarbu handlu i sprawiedliwości udzielił c. k. 
uprzywilejowanemu a u s t r y a c k i e m u  B a n ­
k o w i  d l a  k r a j ó w  k o r o n n y c h  w Wie­
dniu pozwolenia na utworzenie Towarzystwa 
akcyjnego pod firmą „Borysław", Towarzy­
stwo akcyjne dla przemysłu wosku ziemnego 
i nafty z siedzibą w Wiedniu, i zatwierdził 
statuta tego Towarzystwa.

P. Minister skarbu zamianował starszych 
komisarzy straży skarbowej drugiej k la sy : An­
toniego M a k a r e w i c z a ,  Teofila D u d r y -  
k a ,  Antoniego D e b l e s s e m a ,  Jana S c h o -  
h a y a  i Piotra S a l a w ę  — starszymi komisa­
rzami straży skarbowej pierwszej klasy w Ga- 
lieyi.

CZĘŚĆ SIEI!RZĘDOWA

LISTY PARYSKIE.
(S a lo n  fiu dc siacie. —  In d y w id u a ln o śc i i n a ­
śladow cy . —  „B a lza c "  F a lg u ie re k i.  —  „ E w a  
R o d in a . —  S z tu k a  p o lsk a  w  sa lo n ie  —  G erson , 
C h e łm o ń sk i, B o zn ań sk a . —  Z p ra co w n i C y p ry an a  
G o d ebsk iego . —  Z sezo n u  k o n certo w eg o . P a ­
d e rew sk i. —  S to jo w sk i i je g o  sz k o ła . —  P r e ­
m ie ra  p o lsk a  w  P a ry ż u  : „Z ap ó źn o "  W ł. S t. R e y ­
m o n ta . —  P o ls k a  a F ra n c y a . —  Z te a tru .  —  
„L e  T o rre n t"  D o n n a y a . —  S a ra  B e rn h a rd t  w 
ro li  H a m le ta . —  P o je d y n e k  lite ra c k i.  —  N e k ro ­

lo g ia  t e a t r a ln a :  P a ille ro n , B ecq u e  i S arcey ).

(C ią g  d a ls z y ) .

D z a ję c iu , ja k ie  b u d z ą  d z iś  w  P a r y ż u  
k o m p o z y c y e  S to jo w s k ie g o , 'ś w ia d c z y ł  w ie lk i 
w ie cz ó r m u z y c z n y , w y d a n y  p rz e z  p p . L a fo n -  
to w  d la  a u d y to ry u m  z ło ż o n eg o  z k i lk u s e t  o sób , 
a  p o św ię c o n y  u tw o ro m  S to jo w sk ie g o  i G . F a u -  
ra™ 0 ' ? s tw o L a fo n t  d y s p o n u ją  c a ły m  ch ó -
n a i ł i a r u 1? 1to ró w  i a m a to re k ,  k tó ry  w y k o n u je  
p i  i • f ieJ s k o m p lik o w a n e  n a w e t  u tw o ry , 
i iś rm r Vl"  W ar|m k o m  n ie z w y k ły m  u s ły sz e - 
c h ó r  r a z , P ^ r w s z y  w  P a r y ż u  p rz e ś l ic z n y
m ie sz a n e  °-W le g 0  ” W io s n a “ , Pisa fly  n a  g'ło s y
ia c v  1 ? a o r k ie s trę . C h ó r  te n ,  o d z n ac za -
POSDolita n  F wdzięcznymi m o ty w a m i i n ie -  
w y w a r ł^  -T ro io ję tn o ś c ią  p ro w a d z e n ia  g ło só w , 
ć m u  r\ a t ?  w ra ż e n ie  n a  s łu c h a c z a c h  i p rz y -  
c m ił  c h ó r  F a u r e g o  „Parane". P o d o b n ie  p ie- 
1 1 °J o w ak ieg o , wykonane p rz ez  panny D e-
snays, niezmiernie się p o d o b a ły .
• W ie lk i su k c e s  o d n ió s ł  te ż  S to jo w sk i n a

w y d a ła  Pn , ł '  t  S z k o ła  ->e g 0  w  k r ó tk im  czasie  
z rz ę d u  J ;  ? trz e c i0 g o  k o n c e r ta n ta .  O s ta tn ia  
sw a  S tn ir,1 a > k tó ra  z a w d z ię c z a  u m ie ję tn o ś ć  
* w ą  S to jo w sk ie m u , a m e r y k a n k i  p . A n d e r s o n ,

Lwów, 23 czerwca.

Śladu prawie nie zostało z ogromnej 
większości liberalnej, jaką w poprzednim par­
lamencie rum uńskim  rozporządzał obalony nie­
dawno gabinet liberalny Sturdzy. Nawet sa­
mego przywódcy i dotychczasowego premiera 
nie wybrano: upadł on w obydwóch ściślej-

zadebiutowała w sali E rarda z wielkiem powo­
dzeniem. Zdolna ta pianistka, znana już od lat 
kilku w doborowych kołach artystycznych, 
które grupują się około szkoły polskiej, Pa­
derewskiego, Górskiego i Stojowskiego, podo­
bała się zarówno w interpretaeyi Bacha i Be- 
thoyena, jak  Chopina, Paderewskiego, Stojpw- 
skiego i Godarda. Koncert p. Anderson dal 
nam też sposobność usłyszenia Wł. Górskiego 
po raz ostatni w tym sezonie. Górski wyko­
nał sonatę Mozarta na współ z p. Anderson,
i zebrał huczne oklaski za mistrzowskie ode­
granie kompozycyi Saint-Saensa Introduction 
et Rondo Capriccioso.

Mieliśmy też w sezonie tym rzadką spo­
sobność ujrzenia oryginalnej sztuki polskiej, 
wystawionej po raz pierwszy w Paryżu. Au­
torem jej jest W ładysław St. Reymont, młody 
autor, który zadebiutował z takiem powodze­
niem na niwie powieściopisarskiej. Dramacik 
jego^ „Zapóźno" odegrali amatorowie na kon­
cercie urządzonym przez Towarzystwo akade­
mików polskich „Koło". Zalety literackie, któ- 
remi odznacza się Reymont powieściopisarz, 
ujawnia też wpełni jednoaktowy ten szkic dra­
matyczny. O wartości dramatycznej zajmują­
cego utw orą tego trudno wyrobić sobie zda­
nie. skoro się go widziało tylko w interpre­
tacji niedostatecznej. Sztuka ta wymaga do­
brych aktorów, gdyż autor w ramach jednej 
odsłony splótł pierwiastki komedyi z akcyą 
dramatyczną, z nastrojem chwilami patetycz­
nym. Pozostawiam tedy ocenienie sztuki kry­
tykom krakowskim i warszawskim, którzy nie­
zawodnie niebawem ujrzą ją  w warunkach k o - ; 
rzystniejszych ; tyle tylko dziś zaznaczyć mogę, 
że dyalog zawsze niemal jest żywym i sce­
nicznym, co dobrze wróży o przyszłości p. Rey­
monta jako dramatopisarza.

W drugiej części koncertu usłyszeliśmy 
sk rz y p k a  p. Franciszka Godebskiego, pianistkę 
pannę Abłamowiczównę, uczennicę Raoula 
Pugno i śpiewaczkę p. Szepczyńską.

szych wyborach, którym musiał się poddać, 
a upadł, chociaż te scisiejsze wybory odbywa­
ły się w miastach, uważanych dotychczas za 
niezdobyte twierdze liberalizmu w Rumunii. 
Cała też opozycya przeciw obecnemu gabine­
towi Oantacuzene redukować się be,dzie° w no­
wym parlamencie rumuńskim do nielicznej 
garstki niedobitków libeialnego obozu oraz 
do również nielicznych dysydentów z liberal­
nego stronnictwa, tudzież tak zwanych juni- 
mistow; w wielu okręgach przeszli oni przeciw 
liberałom rzekomo tylko dzięki poparciu konser­
watystów, ktoizy twierdzą, ze chcieli w ten spo­
sób wynagrodzić brak ustawowych postano­
wień, co do zapewnienia mniejszościom repre- 
zentacyi w parlam encie, że pragnęli sprawić, 
ażeby w parlamencie tym reprezentowane by­
ły wszystkie kierunki i zapatrywania, a zara­
zem chcieli pozyskać dla parlam entu rum uń­
skiego wszystko, co talentem i charakterem 
wybija się w Rumunii po nad poziom zwy­
czajny. Nawet jednak, gdyby te wszystkie, 
sobie przeciwne grupy opozycyjne, połączyły 
się przeciw gabinetowi, nie byłyby one w mo­
żności stawić czoła gabinetowi i większości, 
tak znaczną przewagę uzyskała partya kon­
serwatywna przy zakończonych świeżo wybo­
rach.

Objaw ten musi zastanawiać a pytanie, 
czy należy go poczytywać tylko za przem ija­
jący symptom wysiłków wyborczych part.yi 
chwilowo rządzącej czy też za wolny wyraz 
zmiany w opinii publicznej królestwa rumuń­
skiego, posiada wielkie znaczenie, także po za 
granicam i królestwa, ponieważ Rumunia przed­
stawia tern większą rękojmię pokoju i spokoju 
na Bałkanie oraz daje tern silniejszą gwaran- 
cyę, iż będzie tam  czynnikiem ładu i ostoją 
porządku publicznego, im więcej urządzenia 
jej zyskują na trwałości oraz im bardziej na 
rozumnej i racjonalnej oparte są podstawie.

W  prasie rumuńskiej i w tamtejszych 
kołach politycznych toczy się też na ten te­
mat ożywiona dyskusya, a podczas gdy z prze­
ciwnej strony zarzucają konserwatystom nad­
mierne wyzyskanie sytuacyi, oni sami utrzy­

mują, że wybory ostatnie dowiodły tylko, iż sy­
stem konstytucyjny wżył się już wśród ludu 
rumuńskiego, i że tam coraz silniej się utwier­
dza. Ludność Rumunii, jak wybory te mają 
wskazywać, odrzuciła z całą stanowczością teo- 
ryę, że grupy polityczne same dla siebie mogą 
tworzyć rząd, a wskazała, że tylko dobrze zor­
ganizowane i mające dobrych przewodników 
partye historyczne powinny sprawować admi- 
nistracyę kraju. Partyami zaś temi w Rumu­
nii są konserwatywna i narodowo-liberalna, i 
one to po kolei zmieniają się w rządach, sto­
sownie do tego, która z nich ma w danej 
chwili silniejsze poparcie u ludności. Na tej 
też podstawie dzienniki konserwatywne w Ru­
munii dedukują, że partya konserwatywna 
przyszła tam do władzy w sposób zupełnie 
legalny i prawidłowy, tak samo jak  może 
przyjdzie kiedyś znowu do tej władzy partya 
narodowo-liberalna, gdy okoliczności zmuszą 
konserwatystów do ustąpienia.

W każdym razie konserwatywny gabi­
net Oantacuzene, zdaniem konserwatywnej 
prasy rumuńskiej, przyszedł do steru wśród 
warunków o wiele korzystniejszych aniżeli 
którykolwiek z poprzednich gabinetów. Silną 
większość ma zapewnioną w Izbie posłów i 
w senacie, — a liczyć może nawet na zau­
fanie i poparcie niektórych członków opozy- 
cyi. którzy uznają bez zastrzeżeń polityczną i 
osobistą uczciwość oraz patryotyczne zapatry­
wania członków gabinetu.

Ugoda a Austryą
w  s e j m i e  w ę g i e r s k i m .

(Tdeyram ).

B u d a p e sz t, 23 czerwca.
Na wczorajszem posiedzeniu sejmu wę­

gierskiego toczyła się dalej rozprawa nad 
przedłożeniaini w sprawie odnowienia ugody 
cłowo-handlowej z Austryą.

_ Niejedno zdarzenie przypomniało osta­
tnimi czasy Francuzom Polskę i Polaków. 
Wzniesiono pomnik Floąuetowi i raz jeszcze 
obeszło całą prasę, słowo Vive la Pologne! 
które F loąm t jako młody adwokat rzucić miał 
cesarzowi Aleksandrowi II. w pałacu Sprawie­
dliwości. Wiadomo, że Fioquet, który dożył 
jeszcze epoki franco-russe, wypierał się tego 
okrzyku.

Stuletnia rocznica urodzin Balzaca, któ­
rego prochy przenieść mają do Pantheonu, 
przypomniała piękną postać p. Hańskiej, muzy 
wielkiego powieściopisarza. Niejednokrotnie 
przypominano przy tej sposobności liczne wę­
zły, które łączyły dawniej społeczeństwo pol­
skie z franeuskiem. Nawet na scenie słysza­
łem wzmiankę o zmianie, która zaszła w sto­
sunku tym. W najnowszej sztuce Odeonu M a  
B ru , występuje hrabina egzotyczna, p. Lo- 
do'iska — nazwisko, które pp. Carre i Bilhaud 
wydawało się polskiem.

— Dawniej — twierdzi hrabina, której 
autorowie przypisują czar niepokonany — 
pochodzić z Polski, stanowiło w Francyi przy­
wilej. Dziś się to zmieniło....

— Przepraszam — odpowiada z galan- 
teryą p. de Leverdier —• zmieniło się dla Po­
laków, ale nie dla Polek.

— C’est m a i  — zauważyła w pobliżu 
mem pewna dama, która widocznie nie zro­
zumiała politycznej doniosłości rozmowy tej — 
jam a is  on n ’a porte les polonaises au ta n t que 
m aintm ant.

*
M a  B ru  uie należy do wybitniejszych 

nowości sezonu. I  Le Torrent, nowa sztuka 
Donuaya, którą wystawiła Komedya francu­
ska, nie wywarła głębszego wrażenia. Humo­
rysta z Chat noir, autor dowcipnych satyr 
na miłość A m a n ts!  i L a  Doidoureuse chciał 
w sztuce tej traktować miłość na seryo, ma­
jąc widocznie na oku, by i jego traktowano 
na seryo. Le Torrent, to symbol namiętnej

miłości, która wszystko porywa i obala, ale 
zarazem istotny strumień dziki, który prze­
pływa obok fabryki papieru. Właściciel fa­
bryki, p. Lambert, ma piękną żonę, W alenty­
nę, która — rzecz naturalna —  zdradza go. 
Mniej naturalną —  jak  u światłej damy fran­
cuskiej) —  jest okoliczność, że gdy niewier­
ność się wyjawia, W alentyna, przywiązana do 

j dzieci swych, nie może się zdecydować do 
wspólnej ucieczki z kochankiem i topi się w 
strumieniu.

Dram at Donnaya sprawia wrażenie przy­
gnębiające. Ma to być sztuka z tezą, lecz nie 
podaje^ rozwiązania. Przedstawia ona małżeń­
stwo jako piekło, z którego — jak dowodzi 
śmierć W alentyny — zgoła żadnego nie ma 
wyjścia.

Brak dobrych nowości zmusza Sarę Bern- 
hard t do przyspasabiauia dla siebie ról da­
wnego repertoaru. Wyczerpawszy wielkie role 
kobiece, zaczyna występować w rolach mę­
skich. Po Lorenzaccio Musseta obrała „Ham ­
leta". Nie po raz pierwszy to aktorka gra 
Ham leta; ale — jak  sądzili niektórzy kryty­
cy paryscy — in terp retacja  Sary pokazuje po 
raz pierwszy Francyi, światu całemu, właści­
wego Hamleta. Z największym entuzyazmem 
wyrażał się o nowej tej kreacyi Sary, Catulle 
Mendes, Rouviere, zdaniem jego, w roli tej 
był epileptykiem, Rossi tenorem, Salvini filo­
zofem, Mounet-Sully tylko streszczeniem po­
przednich Hamletów. Sara dopiero jest Ham­
letem Szekspira. I tan zawzięcie Mendes bro 
nił zdania swego, że, gdy podczas prem iery 
Jerzy Vanner w foyer śm iał zauważyć, iż 
Hamlet Szekspira był otyłym i limfatycznym 
me ®  wysokim jak s J ra , V
u  !  boJkl;  ktora skończyła się pojedynkiem. 
Mendes odpokutował entuzjazm  swój niebezpie­
czną raną.

(Dokończenie nastąpi).
Pule.



Naprzód dep. S z i n a y  zwalczał ustawę 
w dłuższem przemówieniu.

Następnie zabrał głos prezydent m ini­
strów Koloman S z e 11 i w odpowiedzi poprze­
dnim mowcom opozycyjnym oświadczył, że 
kwestyi wspólności cłowej nie można oceniać 
ze stanowiska politycznego. Niewątpliwie Wę­
gry nie dadzą się pozbawić prawa urządzenia 
u siebie w danym razie samodzielnego obsza­
ru  cłowego, ale to prawo przewidziane jest 
wyraźnie w omawianej ustawie. Zresztą, gdy­
by nawet zaprowadzono samodzielny obszar 
cłowy, mnsianoby zawrzeć jakiś układ z Au- 
stryą, któryby również opierał się na kom­
promisie obustronnych interesów. Prezydent 
ministrów wierzy, że przemysł austryacki od­
czułby dotkliwiej i głębiej zerwania wspólno­
ści cłowej, niż rolnictwo węgierskie. W  no­
wej ugodzie starano się jednak równocześnie 
uwzględnić interesa obu połów Monarchii. 
Ugoda zawiera także niemało koncesyj dla 
Austryi. Straty, wynikłe ze zniesienia obrotu 
miewa, dadzą się powetować odpowiedniemi 
zarządzeniami adm inistracyjnem u Mówca od­
piera zarzuty, jakoby niniejsze przedłożenie 
sprzeciwiało się ustawie z r. 1867. Także o- 
pinia, że traktatów zagranicznych nie można 
zawrzeć na lat cztery, jest błędna. W ystarczy 
wskazać na traktat zawarty z Eossyą, pierwo­
tnie na czas 1887 do 1891 r., a później prze­
dłużony.

W dalszym ciągu Koloman Szell stwier­
dził, że kwestyę bankową załatwiono w myśl 
i w duchu umów poprzednich, —  nowa jest 
tylko sprawa ewentualnej rekompensaty na 
wypadek, gdyby w r. 1907 wspólność ban­
kowa ustała razem ze wspólnością cłową.

Nowa konwencya z Austryą nie zawiera 
nic ponad to, co mieściło się w poprzednich 
przedłożeniach ugodowych i co przygotowały 
poprzednie Rządy, którym też wyłączna przy­
pada zasługa tych wszystkich korzyści, jakie 
kompromis niniejszy zapewnia.

Prezydent ministrów wyraził w końcu 
ubolewanie, że definitywna ugoda nie mogła 
jeszcze nastać i zalecał gorąco przyjęcie ni­
niejszych przedłożeń, które licząc się z obe­
cnymi stosunkami i trudnościami, zabezpie­
czają prawo narodu i chronią’ interesy kraju.

Wywody Kolomana Szella przerywano 
kilkakrotnie licznymi oklaskami, — a gdy 
skończył, rozległo się grzmiące E ljen .

Następny mówca dep. B artha upatrywał 
w przedłożeniu nowe prowizoryum i zapytał, 
coby się stało, gdyby w parlamencie austrya- 
ckim obstrukcya zamilkła na to, aby nie przy­
znać Węgrom korzyści, jakie odnieść mają ze 
zwrotu podatków spożywczych. Mówca za­
strzegał się przeciw przebiczowaniu niniej­
szych ustaw i oświadczył w końcu, że gło­
sować będzie za ich odrzuceniem.

Następne posiedzenie sejmu dzisiaj.

Z Memiec.

(Odroczenie parlamentu niemieckiego. — Traktat 
z Hiszpanią. — Interesująca broszura. — Cha­
rakterystyczny proces. —  Z północnego Szlezwi­

ku. — Emigracya z Niemiec).
Parlam ent niemiecki odroczył się już 

do 14 listopada b. r. Depesza donosi krótko, 
że parlam ent ostatecznie odrzucił wczoraj

znaną „Zuchthaus vorlage“, szczegóły jednak 
dyskusyi na wczorajszem posiedzeniu nie są 
jeszcze znane, — wypadnie zaczekać na spra­
wozdania dzienników. Z głosów też prasy do­
piero będzie można dowiedzieć się, jakie w ra­
żenie wywołało odrzucenie a limine tej usta­
wy w kołach rządowych.

N a poprzedniem posiedzeniu parlament 
przyjął, jak  wiadomo, traktat z Hiszpanią o 
nabycie wysp: Karoliny, M aryany (Ladrony, 
czyli wyspy Złodziejskie) i Palao. W  dysku­
syi nad tym przedmiotem podniósł sekretarz 
stanu br. Bulów, że przez to zakupno rozsze­
rzone zostaną dawniejsze nabytki terytoryalne 
Niemiec. W yspy te posiadają bardzo wiele 
warunków rozwoju, a rząd natychm iast po 
objęciu ich w posiadanie przystąpi do zakła­
dania plantacyj. Administracya kolonialna re­
zygnuje z góry z utrzymywania kosztownego 
aparatu wojskowego. Nowe nabytki nie naru­
szą niczem przyjaznych stosunków z innemi 
mocarstwami. Przeciwnie, spodziewamy się — 
mówił sekretarz stanu —  że nasze stosunki 
z najbliższymi tamtejszymi sąsiadami, Am e­
ryką i Japonią, staną się jeszcze przyjaźniej- 
szymi. — Następnie przyjął parlam ent w 
pierwszem i drugiem czytaniu przedłożony 
kredyt dodatkowy na zakupno tych wysp. 
W ynosi on 17,300.000 marek, jako cenę ku­
pna dla Hiszpanii, nadto 550.000 marek na 
administracyę archipelagu. Bieżące koszta ad- 
ministracyi wysp obliczono w projekcie rządu 
niemieckiego na 220.000 marek rocznie.

N a temże posiedzeniu parlam ent nie­
miecki przyjął także ogromną większością w 
trzeciem czytaniu przedłożenie o stosunkach 
handlowych z Anglią.

Interesującą broszurę zapowiadają dzien­
niki niemieckie. Ukaże się ona wkrótce na­
kładem Schmidta w Zurychu pod tytułem : 
„Berichtigungen von U nwahrheiten in den 
Erinnerungen des Fiirsten Bismarck und deu- 
tsches Rechtsbewusstsein“. Autorem broszury 
jest znany agraryusz Diest-Daber, który wziął 
sobie za zadanie wykazać, że głośne pamiętni­
ki Bismarcka zawierają przeważnie twierdze­
nia, nie zgadzające się z prawdą. Sądząc z 
treści, którą ogłaszają dzienniki, broszura Diest 
Dabera wzbudzi wielką sensacyę.

Opinię publiczną w Niemczech zajmuje 
obecnie dość żywo następująca charakterysty­
czna spraw a: M inister księstwa Lippe-Det- 
mold, p. Miesitschek, dawniejszy landrat po­
wiatu wągrowieckiego w W. Ks. Poznańskiem, 
objąwszy w październiku 1898 roku nowy 
urząd, spostrzegł przy przeglądaniu aktów rzą­
dowych, że braknie wielkiej części bardzo wa­
żnych akmw, tyczących się księstwa, spadfco- 
bierstwa tronu i t. d. N atychm iast wdrożone 
dochodzenia wykazały, że te i jeszcze inne 
akta po zmarłym ministrze W olfgrammie znaj­
dują się w posiadaniu radcy Berkemeiera. Mi­
nister zażądał tedy zwrotu papierów, ale Ber- 
kemeier odmówił żądaniu, tłómacząc się, że 
owe papiery nie są aktami, ale pryw atną ko- 
respondencyą i że doręczone mu zostały do 
przechowania prywatnie, a nie urzędownie. 
Przed swoją śmiercią prosił go podobno Wolf- 
gramm, aby w razie nagłego zgonu jego ro­
zmaite papiery, tyczące się spadkobierstwa 
tronu w księstwie Lippe, a będące tylko pry­
watną korespondencyą, zabrał do siebie, żeby 
nie dostały się przypadkowo do niewłaściwych 
rąk. Po śmierci zaś W olfgramma lekarz, dr. 
Stemann, który zmarłego leczył, wręczył mu

kluczyk do szafki, zawierającej papiery, zaty­
tułowane : „Eegulacya sprawy następstwa tro- 
n u “. Te papiery zabrał też w myśl zmarłego 
z sobą i nie myśli ich wydać. Prokuratorya 
państwa w Detmold postępowanie Berkemei­
era poczytała za przywłaszczenie aktów urzę­
dowych i wytoczyła mu proces. Termin w 
tej sprawie odbył się w Detmold. Prokurator 
zażądał dla oskarżonego kary w wysokości 
pół roku więzienia. Sąd jednak uwolnił go 
zupełnie od winy i koszta nałożył na kasę 
państwową.

Z północnego Szlezwiku wydalono zno­
wu kilku parobków i kilka d ziewcząt, podda­
nych duńskich.

Emigracya z Niemiec za morze przy­
brała w maju większe rozmiary, aniżeli w 
tymże miesiącu roku zeszłego. Podczas kiedy 
w maju roku zeszłego wsiadło na okręty w 
Bremie i Hamburgu 1775 osób, w tym  ro­
ku 2153 osób. Zagranicznych poddanych u- 
dało się w maju za morze przez niemieckie 
porty 18.538, a mianowicie przez Bremę 
10.850, przez Hamburg 7.688.

Z Watykanu.

(N o w i k a rd y n a ło w ie . —  T a jn y  k o n sy s to rz . —  
K o n cy liu m  b isk u p ó w  p o łu d n io w o -a m e ry k a ń sk ic h ) .

W  dniu 19 b. m. odbył się w W aty­
kanie, jak wiadomo, tajny konsystorz, który 
Ojciec św. otworzył krótką przemową, pozba­
wioną zupełnie politycznego znaczenia, a po­
tem kreował i obwieścił mianowanie jedenastu 
nowych kardynałów św. rzymskiego Kościoła. 
Kardynałami zamianowani zostali: m sgr. Jan  
Oasali del Drago, łaciński patryarcha w Kon­
stantynopolu; Franciszek Oassetta, łaciński 
patryarcha w A ntyochii; January Portanova, 
arcybiskup z Eeggio w K alabryi; msgr. Józef 
Franciszek Nava di Bontife, arcybiskup Ka­
tanii i apostolski nuncyusz w Hiszpanii; msgr. 
Augustyn Oiasca z zakonu 00 . Augustynów- 
Eremitów, tytularny arcybiskup Larissy, se­
kretarz propagandy; msgr. Franciszek Ma- 
thieu, arcybiskup Tuluzy; msgr. Piotr Re- 
spighi, arcybiskup F errary ; msgr. Augustyn 
Eichelmy, arcybiskup Turynu; msgr. Jakob 
Missia, arcybiskup G orycyi; msgr. Aloizy 
Trombetta, apostolski protonotaryusz i sekre­
tarz Kongregacyi dla spraw biskupich; 0. Jó­
zef Vives, generalny definitor zakonu 0 0 . Ka­
pucynów, konsultor Kongregacyi inkwizycyi. 
Nadto oświadczył Ojciec św., iż zamianował 
jeszcze dwóch kardynałów, których nazwisk 
jednak na razie nie obwieścił. Jednym  z tych 
kardynałów ma być majordomus papieski 
msgr. della Volpe; — co do drugiego Ruch  
katolicki przypuszcza, że jest nim ks. arcybi­
skup poznański Stablewski, lub ks. arcybiskup 
warszawski Popiel.

Wczoraj, jak  nam  telegrafują z Ezymu, 
odbył się publiczny konsystorz, na którym 
Papież osobiście wręczył kapelusze kardynal­
skie wszystkim nowo zamianowanym kardy­
nałom, z wyjątkiem arcybiskupa goryckiego, 
Misii. Ceremonia odbyła się po raz pierwszy 
w loggii kościoła św. Piotra, mogącej pomie­
ścić 3000 osób. Papież, który wygląda cał­
kiem dobrze, wniesiony został do kościoła na 
sedia gestatoria i sam osobiście dokonał całej

ceremonii, która dłuższy czas trwała. Mimoto 
nie okazywał żadnego zmęczenia. W  końcu 
Papież silnym głosem udzielił błogosławień­
stwa licznie zebranym wiernym, Którzy go 
witali i żegnali długotrwającymi okrzykami. 
Po publicznym odbył się konsystorz tajny, na 
którym Papież osobiście dokonał ceremonii 
otwarcia i zamknięcia ust nowym kardyna­
łom, następnie każdemu z nich nadał tytuty 
starych kościołów rzymskich. W  końcu P a­
pież w dalszym ciągu prekonizował biskupów 
i udał się p o tęp  do swoich prywatnych apar­
tamentów, gdzie przyjmował pojedynczo ka­
żdego z nowomianowanych kardynałów.

Od 28 maja b. r. odbywa się w Rzy­
mie, jak wiadomo, koncylium episkopatu t. zw. 
Ameryki łacińskiej, to jest Ameryki południo­
wej. Najwięcej przybyło delegatów z Brazylii, 
gdyż 2 arcybiskupów i 8 biskupów, czyli prze­
szło połowa jej episkopatu, który dla obu pro- 
wincyj Bahia i Rio-Janeiro liczy 2 arcybisku­
pów i 15 biskupów. W koncylium rzymskiem 
bierze udział niemal połowa całego episkopa­
tu Ameryki łacińskiej, bo 56 arcybiskupów i 
biskupów, z ogólnej liczby 104, stanowiących 
hierarchię katolicką w Meksyku, w rozmai­
tych republikach Ameryki Południowej i Środ­
kowej. Koncylium jest więc w kom plecie; 
wszyscy biskupi Ameryki łacińskiej przesłali 
z góry swe zezwolenie i zgodę na wszystkie 
jego uchw ały; poprzednio zaś wszyscy razem 
opracowywali wnioski wedle programu, skre­
ślonego na zgromadzeniach synodalnych. Pro­
gram  zawiera przeszło 1.100 punktów w wa­
żniejszych kwestyach dyscypliny, liturgii i or- 
ganizacyi działalności katolickiej. Został on 
wydrukowany w drukarni watykańskiej i roz­
dany członkom koncylium. Zawiera dwa to­
my in  folio. Naprzód odbywały się zgroma­
dzenia przygotowawcze, dla ustanowienia pce- 
zydencyi, rozmaitych sekcyj i regulam inu prac 
tego koncylium. Posiedzeniu inauguracyjnemu 
przewodniczył, jak wiadomo, kardynał Di Pe- 
tro w swoim charakterze prefekta św. kongr. 
koncyliów i ogłosił akt pontyfikalny o otwar­
ciu pierwszego plenarnego koncylium Am ery­
ki łacińskiej, udzielając w imieniu Papieża 
błogosławieństwa jego obradom i uchwałom. 
Ceremonia odbyła się w pięknej kanlicy ame­
rykańskiego kolegium Pii-Latini, w niej toczą 
się także obrady. Wszyscy arcybiskupi i biskupi 
znaleźli gościnność w m urach owego kole­
gium.

N a drugiem posiedzeniu obecny był msgr. 
O aetani; a na każdem następnem, wedle ży­
czenia Leona X III, jeden z Kardynałów św. 
kongregacyi koncylium. Wedle słów listu apo­
stolskiego Cum d iu tum um , celem tego zjazdu 
jest „obmyśleć sposoby utrzymania dyscypli­
ny duchow nej, strzeżenia obyczajów i zape­
wnienia pomyślności Kościołowi Ameryki ła­
cińskiej oraz dobrobytu jej narodom “. Ojciec 
św, przyjmował na specyalnej audyencyi 
wszystkich uczestników zjazdu. Pisząc o nim  
Osservatore Romano, zaznacza wielką jedność, 
pomimo różnołitości form rządu tych państw 
amerykańskich, pomimo różnorodnych praw, 
potrzeb i zasobów tych krajów. Każda z tych 
republik ma inne aspiracye, każda zajęta jest 
swoim dobrobytem, stosownie do położenia 
geograficznego, przemysłu i handlu. „Otóż, 
pomimo odległości miejsc, sprzeczności pojęć, 
różnorodności klimatu, jednoczą się myśli 
tych wyznawców Kościoła katolickiego. Albo­
wiem Kościół jedynie potrafi zatrzeć, złago-
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(Ciąg dalszy).

XV.
Pan Poinsinet-Larose, notaryusz większej 

części arystokratycznych rodzin deparmentu, 
zamieszkiwał w Tours piękny dom na placu 
Arcybiskupim. Na pierwszy rzut oka Robert 
poznał, że jest to biuro budzące zaufanie i 
ucieszył się, wnosząc, że sprawa szybko się 
skończy, a on będzie mógł jeszcze dziś wie­
czorem wrócić do Paryża.

Lat około sześćdziesięciu, łysy, różowy, u- 
przejmy, z pewną pociągającą dobroduszno- 
ścią, takim był pan Poinsinet. Roberta za­
prezentował pan Sarrazin, który widocznie bu­
dził wielki szacunek i w kilkusłowach spra­
wa została wytoczona.

— Otrzymałem dzisiaj list od mego ko­
legi, pana Ohevreau — rzekł notaryusz. — 
Zapowiada mi na jutro przesyłkę kilku wy­
pisów z aktów, o których wie, że nam  są po­
trzebne.

— Nadto trudu, kochany panie — od­
rzekł Robert, chcąc zaznaczyć od razu swoją 
bezinteresowność, którą uznawał za właściwą 
w obecnym stanie obojętności na wszystko, co 
miało związek z życiem.

—  W cale nie! — odparł notaryusz —

musimy przystąpić do zdjęcia pieczęci i do 
inwentarza....

— Ależ doprawdy, pan mówi, jakby 
rzeczywiście jaki testam ent czynił mnie ogól­
nym  spadkobiercą —  rzekł Robert z miną 
sceptyczną.

— Praw dę mówiąc, takiego dokumentu 
nam braknie, ale posiadamy coś lepszego, — 
rzekł notaryusz z uśmiechem, ponieważ pan 
jest spadkobiercą w prostej linii.... Otóż, do 
tej pory przynajmniej, wszystko każe przypu­
szczać, że pani hrabina nie zostawiła żadnego 
dokumentu ostatniej woli.... M iała usposobie­
nie trochę uparte, a nie zawsze łatwo słucha­
ła czyjej rady.... Oo by nie było, formalności 
wszystkie tutaj są jak  najprostsze.... Chyba 
w razie nieprawdopodobnego wypadku, gdy­
by pan chciał mi podpisać akt zrzeczenia 
się.... — dodał, śmiejąc się.

Robert nareszcie poczuł pewne wzru­
szenie.

— Czy nie będzie niedyskrecyą z mojej 
strony prosić pana o pobieżne powiadomienie 
mnie co do istoty spadku, o którem pojęcia 
niemam?... — spytał.

— Och! — warto się schylić, aby go 
podnieść z ziemi!... — odrzekł uprzejmie pan 
Poinsinet. Pomimo, że nie jestem  już w po­
siadaniu tytułów własności, które dawniej spo­
czywały w mojej kasie, a od których sam 
uwolnić się chciałem podczas wojny, mogę 
panu dać dokładną cyfrę spadku, w którym 
nie ma żadnych komplikacyi, i który składa 
s ię ! prim o  z ziemi de Coudray, której sza­
cunek bardzo łatwy, z powodu, że pani h ra­
bina temu dwa lata wystawiła ją  na sprzedaż 
a potem ją  odwołała.... Był nabywca, który 
dawał czterykroć czterdzieści tysięcy franków; 
secundo z ruchomości....

Tutaj pan PoinsinetJ zrobił pauzę, jak 
człowiek świadomy wrażenia, które wywrze.

— Z ruchomości więc, powtórzył, dwa 
depozyta na 3 i 5 od sta, przynoszące: jeden 
dwadzieścia cztery tysiące, drugi czterdzieści 
tysięcy franków.... razem, sześćdziesiąt cztery 
tysiące dochodu, oprócz około pięćdziesięciu 
akcyi kolei żelaznej Lyońskiej i innych mniej­
szej wartości papierów.... W edług mego przy­
puszczenia, przy dzisiejszym kursie wszystko 
to przedstawiało by okrągłą sumę półtora mi­
liona.... Pozwalam sobie jednak zwrócić uwagę 
pana, dodał notaryusz ze sprytnym  uśmie­
chem, że przytaczam cyfry w przybliżeniu, 
bo wiele lat minęło od chwili gdy byłem w po­
siadaniu tych tytułów własności.... Hrabina de 
Coudray nie uchodziła za szczodrą.... jak  może 
poświadczyć pan Sarrazin. Z tego wynika.... 
że może poczyniła pewne oszezędności.... 
A  w takim razie....

Dobroduszny, szczery śmiech zakończył 
tę przemowę, po której nie pozostawało nic 
więcej do czynienia, jak  tylko porozumieć się 
co do prawnych formalności.

—  Sądzę, że pan zamieszka w Grange — 
rzekł pan Poinsinet —  i tam panu będę po­
syłał akta do podpisywania. Będzie pan tam 
zresztą w rodzinie, z baronem de Boisdesnier, 
stostrzeńcem hrabiego....

— Ależ.... — zaczął Robert z waha­
niem.

—  Jako spadkobierca w prostej linii po­
winien pan koniecznie tam zamieszkać czas 
jakiś — rzekł notaryusz — choćby nawet 
inni spadkobiercy się zjawili z testamentem, o 
którym dziś nikt nic nie wie, powinien pan 
być przy zdjęciu pieczęci. Po tern wszystkiem 
dopiero trybunał przyzna prawo własności.

Robert Guerin wyszedł z notaryatu oszo­
łomiony, prawie przerażony niespodziewaną 
wiadomością, którą mu oznajmił pan Poinsi­
net-Larose. Przyjechawszy do Tours, gdzie 
spodziewał się co najwięcej małego upominku, 
dowiaduje się o ziemiach, pałacach, o kapi­
tałach  !

W racając z panem Sarrazin, gdy wje­
chali na mały pagórek, Robert usłyszał te 
słow a:

— Widzi pan, tam dalej, ten park wiel­
ki z lasem, który do niego przytyka?.,, to 
Coudray, z pałacem la Grange..,.

— Eh! — rzekł Robert śmiejąc sie — 
posiadłość dość ładna mi się wydaje".

W te d y  z a c zę li s ię  n a ra d z a ć  j a k  p o s tą p ić .
—  W  każdym razie — rzekł pan "Sar­

razin — dobrze będzie jeżeli się pan poka­
żesz tym  Boisdesnier, choćby tylko na to, że­
by stwierdzić swoją obecność. C h o c iaż 'b a ­
ron jest bardzo sprytny i podstępny będzie 
musiał pomimo woli zdradzić się wobec pa- 
na, gdy pozna pańskie zamiary.... Cała rzecz 
w tem leży, żeby się dowiedzieć, czy jaki te­
stament się gdzie nie ukrywa.

—  Ależ byłby z pewnością dał znać o 
istnieniu podobnego dokumentu!

— Ba! to zależy od osobistych korzyści, 
jakieby on zawierał dla niego....

Wróciwszy do la Baraąue, pod pier­
wszem wrażeniem tych nadzwyczajnych wia­
domości, Robert napisał natychm iast do Rivala 
opowiadając mu wszystko, oznajmiając, że po­
zostaje w Guitry i prosząc o przysyłanie mu 
listów.

(Ciąg dalszy nastąpi).



a
dzić sprzeczności, wynikające z różnorodności 
ras i warunków bytu. W  dniu 4 b. m. liczni 
uczestnicy koncylium wzięli udział w uroczy- 
stem zgromadzeniu Towarzystw katolickich, 
odbytem w kościele 00 . Misyonarzy na Mon- 
tecitorio, a tworzącem Stowarzyszenie Pio. 
Przewodniczył msgr. Parocchi, obradowano 
głównie nad wynalezieniem najskuteczniej­
szych środków dla zaznaczenia wiary i miło­
ści chrześciańskiej w kończącym się wieku, 
a także dla uproszenia łask dla nowego stu­
lecia. "

K E O I I K A

Lwów, 23 czerwca.

—  K s. A rc y b is k u p  Izaak Isakowicz 
obchodził wczoraj uroczystość swoich imienin.
0  godzinie 10 rano odbyła się w Katedrze or­
miańskiej uroczysta Msza św. na intencyę sole­
nizanta. Na chórze śpiewały pięknie uczenice 
szkoły P P . Benedyktynek orm., pod kierowni­
ctwem p. Urbanka. Po nabożeństwie składały 
liczne instytucye i stowarzyszenia, oraz osoby 
prywatne czcigodnemu jubilatowi gorące a ser­
deczne życzenia.

— Z U n iw e r s y te tu .  Pp. Adam W a­
wrzyniec Konrad Wńuczek Łobaczewski z Rze- 
szowa, m agister farmacyi, Edward Ehrenpreis i 
Adolf Rosenzw-eig z Krakowa, otrzymali na Uni­
wersytecie Jagiellońskim  stopień doktorów wszech
n a u k  lek a rsk ich .

Pp. Zygmunt Gargas, rodem z Pascan, w 
Rum unii i Aron Nagler, rodem z Grzymałowa, 
w Galicyi, otrzymali na Uniwersytecie lwowskim 
stopień doktorów prawa.

— W e L w ow ie  b a w ił  p. Karol Mać­
k o w sk i, re d a k to r  Dziennika K ujaw skiego , w y ­
d a w an eg o  w  In o w ro c ła w iu .

— B iuro  ch em iczn o  te c lm ie z n e .
7, dniem 1 b. m. otwartą została we Lwowie 
przy placu Dąbrowskiego filia biura chemiczno- 
teclmicznego dr. Jurgensena i Bauschlich era w 
Pradze. Biuro to podejmuje się wszelkich robót 
wchodzących w zakres instalacyi i urządzeń 
fabryk chemicznych. A więc budowy fabryk, 
według najnowszych wymagań techniki, lub re- 
konstrukcyi fabryk już istniejących, lecz pracu­
jących systemem albo przyrządami przestarza.- 
łymi.

Specyalnie pracuje firma przy budowie i 
urządzeniach: cukrowarni, gorzelni, browarów, 
garbarni i farbiarni; dystylarni drzewa, lignitu, 
torfu i węgla, rafineryi nafty; fabryk parafiny, 
cerezyny, smarów, świec i m ydła; fabryk bar­
wików anilinowych, mineralnych i kwasów; za­
kładów metalurgicznych i elektro - chemicznych.

Biuro prowadzi korespondencyę we wszyst­
kich językach europejskich.

Zarząd biura spoczywa w ręku dr. J . 
Roszkowskiego, inżyniera-cliemika.

_  W y s ta w ę  robót ręcznych, rysunków
1 m a lo w id e ł w  z ak ład z ie  w ychow aw czo  n a u k o ­
w ym  fw żeńsk ie j szkole w y d z ia ło w e j)  p. M ary i 
Z ag ó rsk ie j (ul. C zarn ieck iego  12), będ zie  m o żn a  
o g ląd ać  w  d n iac h  24 i 25 b. m „ w  sobotę i 
n iedzielę .

— D łu g o ś ć  d n ia  doszła dzisiaj do maxi- 
m um  16 godzin 45 minut. Od ju tra  zacznie się 
ubytek dnia.

—  Z I .  g a lic . korpusu  w eteran ów  
w ojsk ow ych  Im . A rey k sięc ia  R u d o lfa .
Prezydent wyższego sądu krajowego dr. Aleksan­
der Mniszek Tchorznicki w stąpił do korpusu 
jako członek wspierający i z tego powodu zło­
żył na cele korpusu 25 zł. na ręce prezesa p. 
Sędzimira.

W y d z ia ł korpusu z w o ła ł n ad zw y czajn e  
walne zgromadzenie na najbliższą niedzielę, t. j. 
25 b. m. na godzinę 2 po południu do hali 
muzycznej na placu powystawowym.

Biura korpusu przeniesione zostaną d. 26
b. m. z ulicy Kazimierzowskiej do domu w ła­
snego przy ul. Ochronek 1. 1 i tam  się też 
zgłaszać należy we wszelkich sprawach od go­
dziny 6 — 9 wieczorem, z wyjątkiem niedziel i 
świąt.

— E g za m in  d o jr z a ło śc i w c. k. gi­
m nazjum  nowosądeckiein odbył się pod prze­
wodnictwem c. k. krajowego inspektora szkół 
śiednich dr. Ludomiła Germana, w dniach od 
17 do 21 b. m .

egzam iau przystąpiło 19 uczniów pu ­
blicznych i 1 eksternista.
J ę d r n i Wtn e.°tWo dojrzałości otrzym ali: Drobot 
ski Wojciech, Górski Józef, Kaliciń-
K ozubskrW łii’i Kankofer Aleksander (z odzn.), 
czy Zyg®un - lm ierz’ Aiarsohalko Ernest, Mósso-
Ri
Śl:
R i^ o i?  ’ ^>arylcwiez Franciszek, Pisz Adam, 
ś>liwn aupt^ Dawid, Szebesta W acław (z odzn.), 
( , an’ Stroński Ferdynand, Weimer Zj

■), hr. W ielhorski Józef (ekster.).
Na rok reprobowano 1 ucznia publiczne- 

S°) o uczniom publicznym pozwolono zdawaó 
Tyac^ 11 P°wtóray z Jednego przedmiotu po fe-

D o ls k ip J ^ 0i n £ . d a te ,£  n a  c e le  g im n a z y u m

S f f S K r / . g w  Grono,  nauczr iel'J szfeoły ro ln icze j w  C zern ichow ie  -

rGazeta Lwowska*1 z dnia 24 czerwca 1899.

chcąc uczcić w roku zeszłym stuletnią rocznicę 
urodzin Adama Mickiewicza, uchwaliło dnia 24 
maja 1898 r. złożyć fundusz, mający nosić na­
zwę : „Fundacja imienia Adama Mickiewicza, 
utworzona przez grono nauczycielskie krajowej 
szkoły rolniczej w Czernichowie 1898 r .“ z 
tem przeznaczeniem, aby odsetki od tego kapi­
tału były używane corocznie na zakupno wy­
łącznie dzieł polskich dla biblioteki nowo zało­
żonego gimnazyum polskiego w Cieszynie. Fun­
dusz ten, wynoszący 1000 koron, wpłynął już 
dcTkasy ' , Macierzy szkolnej". Zarząd tegoż To­
warzystwa wzruszony tym dowodem patryoty- 
Zinu i życzliwości grona nauczycielskiego ku na­
szej kresowej instytucyi, składa mu za ten hoj­
ny' dar najserdeczniejsze dzięki. Zarząd „Macie­
rzy szkolnej",

— Z Krynicy* Piąta lista gości zdro­
jowych, przybyłych do Krynicy od 11 do 15
b. m., wykazuje rodzin 81, osób 119, gości zas

dla tej ubogiej, która szukać musi zdrowia na 
wsi i dla tej, która łaknie rozrywek pożyte­
cznych dla rozwoju umysłu i sił fizycznych.

przybyłych me w celach kuracyjnych rodzin 11,
osób 2 4 . R azem  od p oczą tku  sezonu  do 15 b. m . 
b y ło  ro d z in  463, osób 741.

__ W bursie nauczy cie lsk ie j w  T a rn o ­
p o lu  będzie n a  ro k  szko lny  1899/1900 o p ró ­
żn io n y ch  65 m iejsc  w y ch o w an k ó w , m ający ch  
uczęszczać do szkó ł śred n ich , lu b  se m in a ry u m  
nauczycie lsk iego  w  T arn o p o lu . R odzice  u b ie g a -  
iacv  sie  o przyjęcie synów , m a ją  w n ieść  p o d a n ia  
do za rz ąd u  b u rsy  nauczycie lsk ie j do 16 lip ca  
b r D o  p o d an ia  n a leży  do łączyć o s ta tn ie  św ia ­
dectw o szkolne, jeże li p roszący  n ie  uczęszcza ł 
do szk ó ł śred n ich  w  T a rn o p o lu , i  d e k la ra c ję ,  
j a k ą  k w o tą  obow iązu ją  się  rodzice  p rzy czy n iać  
się  do jeg o  u trzym an ia .

=  Wiadomości policyjne. A resz tow auo  
R o m a n a  W itu n a , no to w an eg o  z ło d z ie ja  i d e ze r­
te ra  30 p. P- k tó reg o  k a p ra l  p o licy jny  P e łe c li  
p rz y d y b a ł w  chw ili, g d y  w  og ro d z ie  pod  1. 9 
Ul, K rzyżow a, p rz e b ie ra ł  się  w  sk ra d z io n ą  g a r ­
derobo- —  Jó zefa  M aste łk ę  i T y m k a  M an d z iu k a , 
p rzy trzy m an y ch  n a  k rad z ieżach  k ieszonkow ych ; — 
i sz a jk ę  z 4  no to w an y ch  in d y w id u ó w , k tó rzy  
około półuoey  w d a rli się  n a  podw órze  m ły n a  
p a ro w eg o  T h o m a p rzy  u licy  Ja n o w sk ie j,  zao p a ­
trz e n i w  dw a w o rk i do z a b ie ra n ia  łu p ó w .

S kradziono  z p o m ieszk ań  przez  o tw a rte  
o k n a  dw a  z eg a rk i s re b rn e , re m o n to iry , je d e n  z 
łań c u sz k ie m  n ik lo w y m  i k o m p asem , d ru g i z ł a ń ­
cu szk iem  i w isio rk iem  sre b rn y m , k s z ta ł tu  g ło w y  
p sa  z p ieczą tką  h e rb o w ą  n a  k rw a w n ik u .

Z g u b io n o : z ło ty  d am sk i k ry ty  z e g a re k  z 
m o n o g ram em  8. K ., z k ró tk im  aań cu szk iem  z a ­
kończonym  ko tw icą ; —  k sią żk ę  do n a b o że ń s tw a  
w o n raw ie  z kośc i słon io w ej z g rz b ie te m  a k sa ­
m itn y m ' szafirow ym .

—  Z lo t Sokoli czło n k ó w  T o w arzy stw  
g im n asty czn y ch  o k rę g u  k ra k o w sk ieg o , odbędzie 
się  w B o ch n i d. 29 b. m . w  św ięto  A posto łów  
P io tra  i P a w ła .  P o  n ab o żeń stw ie  i p o w itan iu  
g a d y  m ie jsk ie j, od b ęd ą  się  po p o łu d n iu  ćw icze­
n ia  i po p isy  g im n a sty c zn e , a  w ieczorem  festy n , 
podczas k tó reg o  p rz y g ry w ać  będzie o rk ie s tra  s a ­
l in a rn a  z B ochn i.

—  Z m arli w  o sta tn ic h  d n ia c h : w e L w o ­
wie, M ary a  W en có w n a , se m in a rz y s tk a , w 17 
ro k u  ż y c i a ;

R o m an  H aszczyc, u rz ę d n ik  ko le i p a ń s tw o ­
w ych, w 35 ro k u  życia;

dr. L u d w ik  Ł o p ack i, lek a rz  m ie jsk i, w  68  
ro k u  życia.

W  S try ju , A n to n i P rz y b y ło w sk i, m aszy ­
n is ta  k o le i p ań stw o w y ch , p rezes „ k lu b u  m aszy ­
n is tó w " , p rzeży w szy  la t  5 4 .

—  Czerniowiecka Gazeta Polska do­
nosi, że tam te jsz a  R a d a  m ie jsk a  o d rzu c iła  p ra ­
w ie  je d n o g ło śn ie  potycyę z a rz ąd u  liceu m  żeń ­
sk iego  w  C zern io w each , o zap ro w ad zen ie  d la 
uczen ie  p o lsk ich  n a u k i  re lig i i  w  jęz y k u  ojczy­
stym .

Promienie R o e n tg e n a . Je d n e g o  z 
szeregow ców  z a ło g i czern iow ieek ie j —  j a k  do­
n o si tam te jsza  Gazeta Polska —  m u sian o  od 
pew nego  czasu  k i lk a k ro tn ie  p rzy jm ow ać do szp i­
ta la  g a rn iz o n o w e g o  z p ow odu  zap a le n ia  kości 
podnóża. K ażdym  razem  po k ilk u ty g o d n io w y m  
pobycie w  sz p ita lu  n a s tęp o w ało  w y zd ro w ien ie  i 
żo łn ierz  m ó g ł dale j s łu ż b ę  sw ą  p e łn ić . P o  k ilk u  
ty g o d n iach  c h o ro b a  p o n a w ia ła  się  i  ż o łn ie rza  
m usiano  zn o w u  do sz p ita la  p rzy jm o w ać. P o n ie ­
w aż ch o ro b a  zb y t często się  p o w ta rz a ła , zam ie ­
rzano  go z w o jsk a  z u p e łn ie  uw o ln ić . P rz e d te m  
je d n a k  ch cian o  w  sz p ita lu  d o k ład n ie  sp raw d z ić  
rodzaj c ie rp ie n ia  k ośc i, a  w  ty m  celu  p rzed się ­
w zięto  b a d an ie  ch o reg o  a p a ra te m  ro en tg en o w - 
sk im  le k a rz a  dr. G o ld fe lda . Z du m io n y m  oczom 
lek arzy  p rz e d s ta w ił się  c iek aw y  w id o k : oto, 
p rzypu szcza ln ie  c h o ra  kość  o k a z a ła  się  z u p e łn ie  
zd row ą i n ie tk n ię tą , w  są sied z tw ie  je j  n a to m ia s t 
8 dużych  ig ie ł ,  k tó re  sob ie  sp ry tn y  żo łn ie rz  od 
czasu  do czasu  w  m ięśn ie  p o d u d z ia  g łęb o k o  
w p y ch a ł, chcąc ty m  sposobem  w y w o łać  chorobę 
i u w o ln ien ie  od s łu ż b y  w o jsk o w ej.

—  P ó l  m ilio n a  d la  d z ie c i. J e d u a  z 
o b y w atelek  w a rsz aw sk ich , k tó ra  p rz ed  k i lk u  ty ­
god n iam i po śm ie rc i m a łż o n k a  z ło ż y ła  znaczne  
ofiary n a  cele p u b liczn e , te ra z  —  j a k  donosi 
K uryer W arszawski —  sk ła d a  zn o w u  p ó ł m i­
lio n a  ru b li.  S u m a  300.000 ru b li  m a  posłu ży ć  
n a  u rząd zen ie  w  W arsz a w ie  p a rk u  zab aw  d la  
dzieci, na  w zó r tak ieg o ż  p a rk u  d r. J o rd a n a  w  
K rakow ie. S u m ę  200.000 ru b l i  m a  o trzym ać 
Tow . ko lonij le tn ich , p ó ł  m ilio n a  zatem  sz la ­
ch e tn a  o fiarodaw czyn i p rzezn acza  d la  d z ia tw y ,

(i)  C zaso p ism a  te c h n ic z n e g o  n r .  11
wyszedł i zawiera oprócz spraw Towarzystwa 
Politechnicznego, którego jest organem, dokoń­
czenie pracy prof. Łucyana Baeckera : Poglądy 
na budowę stropów ze stanowiska hygieuy; 
prof. Bronisława Pawlewskiego: Przyczynek do 
znajomości parafiny; dalej rozprawkę o prze­
puszczalności światła w roztworach według W. 
Springa; ciąg dalszy artykułów Jana Blauta o 
odstępie drenów; Wacława Przetockiego: Gór­
nictwo i hutnictwo w Galicyi w r. 1897. — 
Prof. W. Folkierskiego: Ernest Malinowski i 
kolej przez Kordylierę Andów ; kronikę, Kry­
tykę i bibliografie, rozmaitości i ogłoszenia. 
W dodatku tablica, przedstawiająca projekt ua 
cerkiew w Ryszkowej Woli, majętności księcia 
Jerzego Czartoryskiego, wykonany przez prof. 
Tadeusza Munuiclia.

„Wiek miody". Każdy prawdziwy przy­
jaciel młodzieży — a któż nim nie jest, jeśli 
kraj swój i jego przyszłość kocha — 3 radością 
i z zadowoleniem musi uznać rozwój tego cza­
sopisma, które w siedmiu już blisko latach 
istnienia swego, posłużyło dla szeregu młodzieży 
naszej za zdrowy poknim duchowy, o. zawsze 
szlachetne tylko myśli i uczucia czytelnikom 
swym podsuwało. Rozwój ten zaś jest bezsprze­
czny. Wśród obecnie drukowanych w Wieku 
młodym  powieści i artykułów, zwraca zwłaszcza 
uwagę powieść dla młodzieży na tle history­
cznym przez Białą Babcie (p. Zofię Rudnicka) 
p. t.: „Litwinka". Dobrym jest także pomysł 
konkursu obrazkowego na wypracowanie z hi- 
storyi polskiej. Redakcję wydawnictwa prowa­
dzą panie: Zofia i Irena Mrozowiekie.

Repertoar teatru hr. Skarbka pod
dyrekcją Ludwika Hellera.

Dziś, w piątek nie będzie przedstawienia,
W sobotę (wznowienie) „Nie igraj z mi­

łością" (On ne badine pas avec Vamour), 
sztuka w 5 aktach, Alfreda Musseta. Gościnny 
występ Bolesława Ładnowskiego.

W niedzielę (na ogólne zadanie po raz 
drugi i ostatni) „Hamlet", tragedya w 5 aktach, 
Shakespeare. Przedostatni występ Bolesława Ła- 
dnowskiego.

W przyszłym tygodniu kończą się w tym 
sezonie przedstawienia, w teatrze hr. Skarbka, 
gdyż artyści dramatu i komedyi wyjeżdżają na 
dwumiesięczny pobyt letni do Krynicy.

W tym czasie teatr Skarbkowski będzie we­
wnątrz przerabiany i odnawiany, a przedsta­
wienia rozpoczną się na nowo z dniem 1 wrze­
śnia r. b.

Rada miasta Lwowa.

(Posiedzenie z  dnia 22 czerwca).

Rada zgromadzona w nadzwyczaj li­
cznym komplecie 82 członków. Po załatwie­
niu czynności formalnych, poświęcił prezy­
dent rzewne wspomnienie pamięci zmarłego, 
w szerokich kołach znanego lekarza tutejszego 
dr. Łopackiego i zaprosił radnych na popis 
uczniów zakładu głuchoniemych^ poczem we­
szło na stół Rady sprawozdanie komisyi we­
ryfikacyjnej dla wyborów do Rady miejskiej. 
Przedłożył je radny prof. dr. Roszkowski, w za­
stępstwie pierwotnie wyznaczonego referenta 
dr. Maryańskiego, który złożył mandat, albo­
wiem wszedł w sprzeczność z większością ko­
misyi co do uznania wyboru p. M. Sprechera.

Dr. Roszkowski w obszernym wywodzie 
wykazał przedewszystkiem, że wybrry doko­
nane zostały zgodnie z ordynacyą wyborczą. 
Następnie podniósł, że przeciw wyborom wnie­
siono trzy protesty, a mianowicie przeciw wy­
borowi dr. Rydygiera, (który nie był na po­
siedzeniu obecny) dalej przeciw wyborowi osób 
wmieszanych w aferę Kasy oszczędności — 
trzeci zaś ze strony pp. Leonarda Soleckiego 
i Muszyńskiego Jana przeciw wyborowi Maury­
cego vel Mojżesza Sprechera.

Oo do protestu pierwszego, to wiadomo, 
że głosowano na prof. dr. Rydygiera w ten 
sposób, że jedni wyborcy nazywali go Lu­
dwikiem, inni Józefem. Komisya skrutacyjna, 
wybrana, przez dawną Radę, obliczając głosy, 
oddane podczas wyborów, zdecydowała się 
kartki z nazwiskiem dr. Józefa Rydygiera, 
który we Lwowie wcale nie istnieje, przyznać 
dr. Ludwikowi Rydygierowi, a komisya wery­
fikacyjna, wybrana już z łona nowej Rady, 
uznała również, że kartki z nazwiskiem dr. Jó ­
zefa Rydygiera należą się dr. Ludwikowi ’ Ry­
dygierowi. Referent wnosi przeto, aby wybór 
ten uznać za ważny.

Co do drugiego punktu protestu, t. j., 
że wybór osób, skompromitowanych w spra­
wie lwowskiej galicyjskiej Kasy oszczędności, 
powinien być uznany za nieważny, oświad­
czył dr. Roszkowski, że żaden paragraf ani 
artykuł prawny formalnie nie zabrania tym oso­
bom być członkami Rady. Obawa, wypowie­
dziana w proteście, aby zasiadanie w Radzie 
kilku osób skompromitowanych nie podkopało 
u ogółu zaufania do całej Rady — nie ma 
racyi, gdyż owi skompromitowani zdołali pod­
czas wyborów tyle zdobyć głosów na swoje 
nazwisko, iż w rezultacie zostali wybrani do 
Rady.

Wreszcie co do wyboru p. M. Spreche­
ra, stawia referent wniosek unieważnienia tego 
wyboru, albowiem, p. Sprecher w czasie, 
gdy go wybierano do Rady lwowskiej, dzier­
żawił jeszcze od gminy lwowskiej część jej 
prawa propinacyjnego. Wprawdzie p. Spre­
cher prawa swoje dzierżawne przelał na swe­
go brata i wspólnika jeszcze w lutym, ale 
ten przelew praw uzyskał walor dopiero w 
tej chwili, w której gm ina się na to zgodzi­
ła. A gmina zgodziła się na to dopiero 14 
czerwca b. r., t. j. w tydzień po wyborze p. 
Sprechera.

Zresztą óvr przelew praw widocznie jest 
fikcyjnym tylko, bo p. Sprecher pozostał na­
dal wspólnikiem swego brata we wszystkich 
innych interesach i gdyby n. p. gmina wy­
toczyła proces p. Maksymilianowi Sprechero- 
wi i wygrała go, to musiałaby egzekwować 
swoje pretensye równie dobrze na majątku Ma­
ksymiliana jak i na majątku jego wspólnika, 
członka Rady miejskiej p. Mojżesza vel Mau­
rycego Sprechera. A w takim prawnym sto­
sunku do gminy członek Rady miejskiej nie 
może pozostawać.

Po sprawozdaniu dr. Roszkowskiego za­
proponował prezydent, ażeby rozprawę i gło­
sowanie przeprowadzić częściowo, a mianowi­
cie naprzód nad wnioskiem uznania za ważne 
98 mandatów, co do których nie było żadne­
go protestu, dalej nad uznaniem wyboru dr. 
Liliena w miejsce ś. p Ozapczyńskiego, wre­
szcie nad unieważnieniem wyboru p. M. Spre­
chera.

W pierwszej części rozprawy zabrałgłos rad. 
profesor dr. Piętak. Zaznaczając, że ma „przy­
kry obowiązek obywatelski" do spełnienia, wy­
kazy wał naprzód, że zadaniem komisyi weryfika­
cyjnej jest nie tylko sprawdzenie, czy wybra­
ni otrzymali absolutną większość, ale także 
sprawdzenie, czy ci, którzy otrzymali wię­
kszość absolutną, mieli także bierną zdolność 
wyborczą. Rada ma obowiązek zbadania, czy 
wszyscy mają tę zdolność, jakkolwiek przeciw 
ich wyborowi nie wpłynął protest. Odnosi się 
to szczególnie do jednego z tych 98 radnych, 
przeciw którym nie wniesiono protestu. W e­
dług § .1 1  wykluczone są od prawa wybor­
czego osoby, skazane za zbrodnię i przekro­
czenie kradzieży, za sprzeniewierzenie, oszu­
stwo, albo osoby, zostające pod śledztwem za 
czyny karygodne.

Od czasu śmierci ś. p. dr. Krzyżanow­
skiego, jednego z dyrektorów gal. Banku kre­
dytowego, który odebrał sobie życie, zosta­
wiwszy listy mające usprawiedliwić samo­
bójstwo — od tego czasu krążą wieści, że wy­
kryto nieprawidłowości w gal. Banku kredy­
towym, że zarządzono dochodzenie karne i że 
odnosi się to do jednego z dyrektorów gal. 
Banku kredytowego, a mianowicie do p. M ar­
chwickiego.

(Rad. dr. Marchwicki, z widoczną iry- 
tacyą : Proszę o głos !).

Te wiadomości — mówił dr. Piętak da- 
le,j — podawane z ust do ust, są dostatecznym 
powodem, abyśmy się zajęli tą sprawą i skon­
statowali, czy są prawdziwe. Każda korpora­
c ja  obywatelska strzedz się tego powinna, aby 
nie zasiadał w jej gronie ten, kto jest niego­
dny tego zaszczytu. Wieści te są w części po­
niekąd stwierdzone, ponieważ w orzeczeniu 
sądu krajowego, zatwierdzającem konfiskatę 
Monitora, za ogłoszenie listu ś. p. Krzyża­
nowskiego powiedziano, że M onitor, w arty­
kule inkryminowanym, ogłosił dokument, zło­
żony do aktów dochodzenia nieukończonego. 
A więc wdrożono w sądzie krajowym docho­
dzenie karne, które do l l  kwietnia b. r. nie 
było ukończonem. Wobec tego zachodzi obo­
wiązek sprawdzenia autentycznego przez zapy­
tanie w sądzie karnym, czy w sprawie gal. 
Banku kredytowego jest dochodzenie karne, 
czy jest śledztwo i przeciw komu. Aż do cza­
su urzędowego skonstatowania, czy przeciw p. 
Marchwickiemu toczy się śledztwo karne w 
sądzie karnym i z jakiego powodu, wnosi mó­
wca, aby odroczono sprawdzenie wyboru p. 
Marchwickiego i ażeby p. prezydent zapytał 
w sądzie karnym, czy istotnie wdrożono prze­
ciw dr. Marchwickiemu dochodzenie i w ja­
kiej sprawie.

Wobec tego, że dr. Marchwicki zażądał 
głosu, przypomniał prezydent, że według §. 46 
regulaminu, żaden radny nie może być obe­
cnym na posiedzeniu podczas rozprawy nad 
jego osobą i dodał, że przed roznoezęeiem 
rozprawy udziela głosu p. M archwickiemu.

V Mai cli wieki widocznie wzburzony 
0 wśród ogólnego naprężenia obe­

cnych w sali i na przepełnionych ga- 
icryaeh, odpowiedział na zarznty prof. dr. 
Piętaka zaprzeczeniem ; przed wytoczeniem



zarzutów należało rzecz dokładnie zbadać. 
Mówca w tonie wielce rozdrażnionym nazwał 
wszystkie zarzuty dr. Piętaka nieprawdziwe- 
mi, w szczególności zaś jakoby zostawał pod 
śledztwem, poczem opuścił salę. W yrażeń, 
które padły z ust dr. Marchwickiego w unie­
sieniu, nie uważamy za właściwe powtarzać.

Po dłuższej chwili przykrego milczenia, 
zabrał głos prof. Pawlewski, który poparł wy­
wody dr. Piętaka, oświadczając, że nie widzi 
we wniosku jego potępienia kogokolwiek, a 
tylko chęć wyświetlenia prawdy.

Prof. dr. Piętak zauważył, że według 
regulam inu p. dr. Marehwicki nie m iał wła­
ściwie prawa przemawiania, następnie stwier­
dził, że nie mówił wcale, jakoby dr. Marchwi­
cki był pod śledztwem.

Eadny p. Soleski mniemał, że wniosek 
p. Piętaka jest ze wszechmiar pożądany w in­
teresie wyjaśnienia prawdy.

Eadny dr. Byk, przyznając w zasadzie 
słuszność żądaniu, aby rzecz należycie wyja­
śnić, zaproponował wobec tego, iż ostatecznie 
wyrządzono dr. Marchwickiemu przykrość i 
panuje powszechne wzburzenie, aby posiedze­
nie odroczyć. Form alnie wystąpienia prof. dr. 
Piętaka nie można pochwalić. Mówca przy­
pomina, że przed kilkunastu laty, kiedy po 
raz pierwszy został wybrany do Eady, jakiś 
denuncyant doniósł komisyi weryfikacyjnej, 
że dr. Byk jest pod śledztwem. Komisya 
wówczas poufnie zbadała rzecz, a że oszczer­
stwo okazało się oszczerstwem, więc w  swem 
sprawozdaniu powiedziała tylko ogólnie, iż 
przeciw jednem u z członków Eady wniesiono 
pewien zarzut, ale zarzut ten okazał się nie­
prawdziwym.

Prof dr. Ciesielski wytykał dr. P ięta­
kowi, jak mógł zarzucać dr. Marchwickiemu, 
iż jest pod śledztwem, kiedy wiedział, że dr. 
M archwicki jest członkiem austryackiej Izby 
panów, a członkowi Izby panów jedynie za 
zezwoleniem Izby można śledztwo wytoczyć.

Przemawiali dalej pp. Pawlewski, Ma- 
ryański i Eoszkowski za wnioskiemj dr. By­
ka. P. M aryański zapewnił, że komisya we­
ryfikacyjna zajmie się sprawą bezzwłocznie i 
zaraz nazajutrz może przedłożyć sprawozdanie. 
Ostatecznie uchwalono wniosek dr. Byka, aby 
dyskusyę odroczyć i odbyć dalszy ciąg posie­
dzenia w piątek (t. j. dziś) o godzinie 6 wie­
czorem. Wobec tego prez. Małachowski upro­
sił komisyę weryfikacyjną, aby wzięła pod 
rozwagę przeprowadzoną właśnie dyskusyę.

Komisya weryfikacyjna zebrała się za­
raz po posiedzeniu.

Spraw o t danie

inspektoratu przemysłowego.

V.
Przepisane ustawą przemysłową k s i ą ż ­

k i  r o b o t n i c z e  u bardzo wielu pracodawców 
jak  i robotników uchodzą jeszcze ciągle za 
rzecz niepotrzebną i zbyteczną. Niesłychanie 
rzadko spotkać się można z przedsiębiostwa- 
mi, w których każdy pracownik posiada ten 
niezbędny dla jego legitymacyi dokument. 
W  niektórych kategoryach robotników, szcze­
gólnie zaś u robotnic panuje formalny wstręt 
do książek roboczych. Legitymują się one czę­
sto książkami służbowemi, przekonane, że to 
na jedno wychodzi. Eobotnicy dziennie wy­
nagradzani i terminatorzy z reguły książek 
nie mają, jakkolwiek ustawa bynajmniej od 
tego ich nie zwalnia.

Także władze gminne, do których nale­
ży wystawianie książek robotniczych, nie za­
wsze spełniają ten obowiązek należycie. Wy­
pełnianie rubryk jest często niedbałe, a umie­
szczone w nich daty niezgodne z prawdą. Tu 
i owdzie zdarzało się, że władze gminne 
wprost odmawiały dostarczenia książek robo­
tniczych, rzekomo z braku egzemplarzy.

W wielu przedsiębiorstwach nie ma o- 
bowiązkowych spisów zatrudnionego personalu, 
co tyczy się również t. zw. regulaminów ro­
boczych, zawierających nieraz postanowienia 
sprzeczne z ustawą.

W y p ł a t y  odbywają się z reguły co 
dni siedm, względnie czternaście, w soboty. 
Pracodawcy, zatrudniający robotników chrze- 
ściańskich łącznie z żydowskimi, wypłacają 
pierwszym w sobotę, drugim w innym  dniu 
tygoduia. W  powiecie chrzanowskim i w de- 
stylarniach nafty powiatu gorlickiego wyrobił 
się zwyczaj wypłat jednorazowych w miesią­
cu, robotnicy otrzymują wszakże na żądanie 
odpowiednie zaliczki.

Jaskrawych nadużyć co do wypłat, spra­
wozdanie tym  razem nie podaje. Tylko w pe- 
wnem przedsiębiorstwie kaflarskiem skarżyli 
się robotnicy na nieregularne wynagradzanie 
w formie zaliczek, co trwało przez kilka mie­
sięcy z rzędu, a w jednym z większych tar­
taków na to, że przedsiębiorca potrącał im 
przy wypłacie w obecności kantyniarza długi, 
w kantynie zaciągnięte.

Inspektorat nadmienia, że przy każdej 
nadarzonej sposobności sprzeciwia się udzie­
laniu koncesyj na kantyny przy przedsiębior­
stwach przemysłowych, doświadczenie bowiem

poucza, że gospody te obliczone są przewa­
żnie na wyzysk robotnika.

Gdy w innych, omówionych już kierun­
kach życia przemysłowego, sprawozdanie in­
spektoratu stwierdza bądź co bądź pewien po­
stęp i stopniową, choć powolną poprawę sto­
sunków, to ustęp poświęcony sprawie m ł o ­
d z i e ż y  r z e m i e ś l n i c z e j  czyli t. zw. t e r ­
m i n a t o r ó w  nie zawiera prawie żadnych 
szczegółów dodatnich.

Wiadomo, że uregulowanie i jasne po­
stawienie tej właśnie kwestyi, dla rozwoju 
przemysłu niezmiernie żywotnej i doniosłej, 
było jednym  z głównych powodów wydania 
ostatniej “ noweli do ustawy przemysłowej 
z 23 lutego 1897 cóż kiedy te postanowie­
nia, jakkolwiek im pod względem jasności 
nic zarzucić nie można, są ciągle jeszcze prze­
pisami martwymi, gdyż ogół interesowanych 
lekceważy je stale. W tej mierze sprawozda­
nia wszystkich krajów obfitują w spostrzeże­
nia ujemne i niepocieszające. W sposób zna­
mienny wyraża się inspektorat cen tra ln y : 
„Inspektorat przemysłowy ma tu przed sobą 
zadanie, którego — przy swej organizacyi do­
tychczasowej — zwłaszcza, o ile chodzi o 
przemysł drobny, spełnić nie jest w s tan ie ; 
na żadne bowiem poparcie ze strony Stowa­
rzyszeń przemysłowych liczyć nie może, gdyż 
korporacyom z reguły brak należytego spraw 
tych rozumienia, a większa cześć przełożo­
nych Stowarzyszeń bądź obowiązkom tego 
urzędu zgoła sprostać nie może, bądź objawia 
w dotyczących sprawach taką samą obojętność 
i lekceważenie przepisów, jak ogół majstrów 
.rękodzielniczych

Nie dzieje się lepiej nawet w Wiedniu, 
gdzie pod tym względem stosunki mają być 
jeszcze najznośniejsze. „Stowarzyszenia prze­
mysłowe — pisze inspektorat wiedeński — 
które w pierwszym rzędzie troszczyć się win­
ny o uporządkowanie sprawy terminatorów i 
powołane są do nadzoru nad zawodowem 
kształceniem i religijno-obyczajowem wycho­
waniem młodzieży, w przeważającej większo­
ści zadanie to spełniają w sposób nader skro­
mny i wcale niedostateczny. Ta działalność 
wielu stowarzyszeń ogranicza się jedynie wpi­
saniem i wypisaniem uczniów, czynnością, 
która jest mniej więcej identyczna z pobra­
niem opłat. Żaden prawie przełożony nie zna 
zupełnie stosunków, w jakich terminatorowie 
pozostają u poszczególnych członków korpora- 
cyi, jak więc wymagać od niego, aby, gdzie 
potrzeba, interweniował lub wpływ swój od­
powiednio zaznaczył. A jednak wykonywanie 
należytej kontroli byłoby peżądane i niezbę­
dne, cb. ćhf tylko ze względu na licznych ter­
minatorów, którzy przybywają z prow incji i 
nieraz w zupełności zdani są na samowolę 
majstrów. “

Obowiązki m ajstra wobec chłopca, przy- 
ętego na naukę, ustawa określa, jak następu­

je (§. 100) :
„Pracodawca winien starać się o prze­

mysłowe wykształcenie ucznia, a czasu nauki 
nie ukrócać przez zatrudnianie chłopca innemi 
czynnościami. Majster, względnie jego za­
stępca ma obowiązek czuwania nad obyezaj- 
nem sprawowaniem się małoletniego ucznia 
w warstacie i poza warstatem, on ma weń 
wpajać pracowitość, dobre obyczaje i speł­
nianie obowiązków religijnych ; dalej powinien 
majster oszczędzać uczniowi wszelakich znie­
wag i chronić go przed znieważaniem ze 
strony czeladzi i domowników, — niemuiej 
dokładać starań, aby terminatorowi nie zle­
cano robót przerastających jego siły fizyczne. 
Obowiązkiem m ajstra jest wreszcie przypilno­
wać, aby term inator regularnie uczęszczał na 
naukę uzupełniającą i dać mu czas na to po­
trzebny11.

Powyższym postanowieniom rękodzielnicy 
nasi w wyjątkowych tylko wypadkach czynią 
zadość. Wielu majstrów nadużywa praw oj­
cowskiej opieki, jakie im ustawa nadaje wobec 
terminatorów, jakkolwiek z drugiej strony nie 
da się zaprzeczyć, że skargi uczniów pod tym 
względem grzeszą często przesadą i urojeniem.

Sprawozdanie przypisuje także głównie 
majstrom rękodzielniczym winę tego, że frek­
w encja w szkołach uzupełniających jest cią­
gle jeszcze niedostateczna i słaba. Bywają 
majstrowie, którzy zamiast zachęcać młodzież 
do nauki, wręcz ją od niej odwodzą, zatru­
dniając uczniów w warstatach rozmyślnie wie­
czorami, kiedy nauka uzupełniająca się odby­
wa. Także troska o zawodowe wykształcenie 
terminatorów jest u wielu majstrów nader 
illuzoryczna. Nierzadko uczniowie wykonywać 
muszą czynności, nie mające z zawodem ich 
nic wspólnego, szkodliwe dla ich zdrowia lub 
przeciążające ich fizycznie.

Zdarzają się również uchybienia przy 
zawieraniu umowy o naukę, tudzież przykłady 
dłuższego czasu trwania nauki, niż dozwala 
ustawa.

2 j  T z f f o y  s ą d o N T - e j .

(O dobra tłumachie).

L w ó w ,  23 czerwca.
Po piętnastodniowej rozprawie proces o 

upadek cukrowni tłumackiej dobiegł wczoraj,

a raczej dopiero dziś o godziuie trzy kwadranse 
na 3 z rana, do końca.

Po niezwykle obszernem przemówieniu 
zastępcy prokuratora p. Niewiadomskiego, który 
poruszył najdrobniejsze szczegóły zeznań oskarżo­
nych i świadków w celu uzasadnienia oskarże­
nia, przemawiali obrońcy: dr. Kahane (obrońca 
Setiny), dr. Asclikenazy (obrońca dr. Howurki)
1 wreszcie dr. Grek (obrońca Gumińskiego). 
Przemówienia przeciągnęły się do godziny 11 
w nocy.

Jasne a wyczerpujące resume rozprawy 
trwało do północy, poczem sędziowie przysięgli 
udali sio na naradę, nad pytaniami których 
treść podaliśmy wczoraj.

Po dwugodzinnej naradzie zapadł wer­
dykt następujący: Sędziowie przysięgli odpowie­
dzieli :

Na pierwsze pytanie (co do dr. Howurki)
2 głosami „tak“, 3 głosami „tak“ , z opuszcze­
niem słów „przez podstępne omamienie", a 7 
głosami „nie“.

No drugie pytanie, eo do współwiny Gu­
mińskiego w sprzedaży udziałów 11 głosami 
„nie“, jednym głosem „tak".

Na trzecie pytanie, eo do zaliczki 7000 
Gumińskiego, 11 głosami „tak", jednym „nie".

Na czwarte pytanie, co do lekkomyślnej 
krydy, 12 głosami „tak", — a na piąte wre­
szcie pytanie co do Setiny 7 głosami „tak", 5 
głosami zaś „nie".

Po odczytaniu tego werdyktu oskarżonym 
prosił dr, Grek co do wymiaru kary dla swe­
go klienta o uwzględnienie okoliczności łago­
dzących.

Trybunał po krótkiej naradzie wydał na 
podstawie werdyktu sędziów przysięgłych wy­
rok, uwalniający dr. Howurkę i Józefa Setinę 
od oskarżenia, a skazujący Augusta Gumiń­
skiego na karę 3-letniego ciężkiego więzienia, 
obostrzonego jednorazowym postem co miesiąc, 
i na zwrot p. Jahnowi kwoty 7460 zł.

Obrońca dr. Grek zastrzegł sobie trzy dni 
do namysłu co do wniesienia zażalenia niewa­
żności.

Liczna publiczność zapełniająca salę w y­
trwała do końca rozprawy.

G OSPODARSTW O I HANDEL
W ied eń , 23 czerwca. Spirytus 18 40 do 

— . Nafta galicyjska niezmieniona. Oukier 
surowy 1 3 9 5  do —•— .

W ied eń , 23 czerwca. Targ zbożowy, Psze­
nica na maj-czerwiec 10 05 do 101(b na je ­
sień 9 61 do 9 62, żyto na maj-czerwiec 7 '80 
do 7'90, na jesień 7 83 do 7'84, kukurudza 
na maj-czerwiec 4 91 do 4 92, na lipiec-sier­
pień 4'92 do 4'93, na wrzesień - październik 
5 1 2  do 5-13, owies na m aj-czerw iec 6 04 
do 6 06, na jesień 6'15 do 6 1 7 , rzepak na 
sierpień - wrzesień 13'05 do 13'15, olej rze­
pakowy na wrzesień-grudzień 32 — do 33 —.

T e n d e n c y a : s i ln a .

Pogoda: pochmurno.
B u d a p e sz t, 23 c z e rw c a . T arg z b o żo w y  

P s z e n ic a  n a  p a ź d z ie rn ik  9 60 do  9 61, żyto 
n a  p a ź d z ie rn ik  7'65 do  7*66, k u k u ru d z a  n a  
lip ie c  4 6 3  do 4 64, n a  s ie rp ie ń  — ■— do  
—  ■— , n a  m a j r .  1900 4 83 do  4-85, o w ies 
n a  p a ź d z ie rn ik  5'82 d o  5*84, rz e p a k  n a  s ie r ­
p ie ń  13- — do  18*10.

Oferty na pszenicę: dobre.
Chęć kupna: mierna.
Tendencya: silna.
Pogoda: pochmurno.

B e r l in ,  2.3 czerwca. Banknoty austr. 169 95 
Spirytus 40 90.

F r a n k f u r t ,  23 czerwca. Austr. Kredyty 
22P 60, koleje państwowe 147-— , Alpiny — '— , 
Disconto — , Laura 207'30.

P a r y ż ,  23 czerwca. Trzyprocentowa renta 
101-35. Mąka 50-50.

Bochnia, 22 czerwca 1899. Płacono 
za 100 klgr. netto: pszenicę 8 '— dó 8 50 zł. 
żyto 6*50 do 6 80 zł., jęczmień bro. 5 '— do 6 ' — 
zł., owies 6' — do 6 30 zł., kukurudzę — ■ — 
do —1■— zł., groch past. 8 -— do 9* — zł., fasolę 
3 '— do 7-— zł., tatarkę — do — *— zł., 
proso ---*— do — zł., bób — •— do — '— 
zł., konicz — ■—■ do — *— zł., ziemniaki 1 20 
do 1 40 zł., słomę 1 40 do 1 5 0  zł., siano 
2 40 do 2'60 zł., mafio za 1 kilo 50 do 60 
et., jaja  za kopę 1 zł. 5 ct.

N a targ zwierzęcy spędzono: bydła 610, 
koni 240, świń 1073 i płacono za 100 klgr. 
żywej w agi: bydło 1 8 '— do 20 ' — zł., świ­
nie 30-— do 3 3 '— zł., konie za sztukę 20 '— 
do 200 — zł.

Następny jarm ark odbędzie się dnia 6 
lipca 1899.

Ta!*gj zbożow y.

L w ó w , 23 czerwca. Pszenica gotowa 
8 '80 do 9 '—-, pszenica gotowa nowa — *— 
do — , żyto gotowe 6 '30 do 6*50, żyto go­

towe na term ina — •— do — *—, owies obro- 
czny gotowy 5'50 do 6*25, owies nowy lub 
na te rm in a — -— do — *—, jęczmień pastewny 
— '—  do —* - ,  jęczmień brow. 5'75 do 6*25, 
groch do fo t. —•— do — ■— , wyka — ■— do 
—•— , nasienie lniane — •— , do — •— , nasie­
nie konopne — •— do — *— , bób — ■— do 
— , bobik 4'30 do 4*50, hreczka 7 — do 
7'25, koniczyna czerwona galicyjska — ■— 
do — *— , biała — ■— do — •—, tymotka 
— ■—  do — •— , szwedzka — •—  do — *— , ku­
kurudza stara 5*— do 5 '2 5 ^ io w a  — ■— do 
—*—, chmiel s ta ry —•— do — *— , nowy za 
56 kilo — do — •— , rzepak 9*75 do 
10*50, groch pastewny 5 — do 5'50, hreczka 
stara — ■— do —

Spiritus paritas Tarnopol gotowy 16-25 
do 16*50, na term in 13 25 do 18*75, waran- 
ty — do — .

OSTATNIA POCZTA

Oficyalne zawiadomienie dworskie potwier­
dza, że Najj. Pan w d. 27 b. m. weźmie oso­
biście udział w ceremonii wręczenia kapelusza 
kardynalskiego nowo-mianowanemu kardyna­
łowi Missii.

Onegdaj po południu przyjmował N a j j .  
P a n  P. Prezydenta M inistrów hr. Thuna, 
a wczoraj przed południem rozmaite osobi­
stości.

Jego Ces. i Król. Wysokość Najd. Arcy- 
książę Eainer powrócił we czwartek ze Swej 
dwutygodniowej podróży inspekcyjnej do Wie­
dnia i udał się na zamek Bernstein, gdzie 
bawi już Najd. Arcyksiężna Marya.

P. M inister handlu br. Di Pauli, wyje­
chał z Wiednia do Yoslau.

N . F r. Presse donosi: Eada generalna 
Banku austro-węgiers kiego na wczorajszem 
poufnem posiedzeniu obradowała nad notami 
Eządów w sprawie umowy z Bankiem. Na 
dzisiejszem oficyalnem posiedzeniu zostanie 
uchwaloną definitywna odpowiedź dla Ezą­
dów. Członek Eady Eudolf Siegl zgłosił swe 
wystąpienie z Eady generalnej Banku austro- 
węgierskiego, a to, jak  donosi N . F r . Fresse, 
dlatego, że nie zgadza się na propozjcyę rzą­
dową i na uregulowanie przywileju na pod­
stawie §. 14. N . fr . Presse donosi dalej, iż 
jeszcze trzech członków Eady generalnej nie 
zgadza się na propozycyę rządową. Uchwalono 
już poczynić opozycyi pewne ustępstwa. W re­
zultacie więc Bank stawia Eządowi warunek, 
że na wypadek, gdyby rozporządzenie wydane 
na podstawie §. 14 nie uzyskało potwierdze­
nia Eady państwa, Bank będzie m iał prawo 
zażądać zwrotu odpisanej na rachunek długu 
państwowego kwoty.

W iener Tagblatl dowiaduje się, iż dnia 
28 b. m. przyjeżdżają do Wiednia m inistro­
wie węgierscy, celem bezpośrednich rokowań 
z kierownikami Banku austro-węgierskiego.

Wychodzący w Insbrucku konserwaty­
wny dziennik Neue Tiróler Stimrnen  zamie­
szcza list z Wiednia, omawiający sprawę u- 
tworzenia partyi środka. List ten zawiera 
raniej więcej to, co wczoraj przyniósł Prager 
Tagblait i powołuje się również na wydaną 
przed kilku dniami broszurę, która pochodzić 
raa rzekomo od jednego z posłów Koła pol­
skiego. N . Tiroler Stimrnen dodają jednak ze 
swojej'strony, że umieszczają wprawdzie list i 
odezwę, nie przyjmują jednak za nie odpowie­
dzialności.

W Ozerniowcach odbyła się onegdaj na­
rada rumuńskich posłów o położeniu polity- 
cznem na Bukowinie. Narady odroczono po 
wybraniu komitetu wykonawczego, do które­
go powołano pp.: Lupula, Hormuzaki, Popo- 
vici i Flondora.

W iener Tagblatt donosi, że kanclerz 
niemiecki książę Hohenlohe przybędzie z po­
czątkiem lipca do Aussee, gdzie spotkać się 
ma z P. M inistrem spraw zagranicznych hr. 
Gołuchowskim.

Sejm pruski uchwalił ustawy o święce­
niu Wielkiego Piątku nie odsyłać do komisyi, 
lecz wprost w pełnej Izbie przystąpić do dru­
giego i trzeciego czytania. Pierwotny projekt 
rządowy domagał się, aby ogólnie wypowie­
dziano w ustawie, że W. Piątek jest powsze- 
chnem dla wszystkich chrześcian świętem, 
w którym wszelka praca ma być zakazana, 
czyli jak podniesiono, ze strony centrum  ka­
tolickiego, żeby katolickiemu Kościołowi na­
rzucić ten sposób święcenia W. Piątku, jaki 
obowiązuje w Kościele protestanckim. Pod 
wpływem opozycyi przedstawicieli stronnictwa 
katolickiego, którzy wykazali, że władze pań­
stwowe nie mają prawa wkraczać w wewnę­
trzną sferę życia Kościoła katolickiego, zmie­
niono w drodze kompromisu w pruskiej Izbie
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panów osnowę projektu w ten sposób, że pro­
jekt ten, uchwalony przez Izbę panów, posta­
nawia tylko krótko: „ § .1 . Wielki Piątek pod 
względem spełniania czynnos'ci urzędowych i 
prawnych i biegu terminów ma znaczenie cy­
wilnego powszechnego święta. §. 2. Przez 
rozporządzenia policyjne prowincyonalne lub 
okręgowe, o ile tego wymagają stosunki wy­
znaniowe i o ile to zgodnem jest z miejscowymi 
zwyczajami procederowymi, mogą w Wielki 
Piątek zakazanemi być czynności, któreby mo­
gły zakłócić zewnętrzną uroczystość Wielkiego 
Piątku, nabożeństwo lub inne'uroczystości ko­
ścielne. W  gminach o przeważnie ‘ katolickiej 
ludności istniejące dotąd i tradycyjne czynno­
ści dnia, zakazanemi być nie mogą, chyba że 
chodzi o roboty widoczne na zewnątrz i hała­
śliwe".

W  Izbie deputowanych sejmu pruskiego 
odezwały się jednak głosy, domagające się 
przywrócenia projektowi pierwotnego brzmie­
nia. Przeciw temu wystąpili przedstawiciele 
centrum, a imieniem Koła polskiego ks. pra­
ła t dr. Jażdżewski, w duchu pojednawczym 
przemawiał m inister oświaty i wyznań dr. 
Bossę. Są też widoki, że powiedzie się spra­
wę załatwić ugodowo, — tak, aby interesa 
katolickie były salwowane, a sprawa załatwio­
na także stosownie do życzenia protestanckiej 
ludności.

W  Berlinie utrzymuje się pogłoska, że 
Izba posłów sejmu pruskiego, załatwiwszy się 
z ustawami kodeksu cywilnego i innemi za- 
legającemi zadaniami, z wyjątkiem ustawy 
kanałowej, w początku lipca zawiesi posiedze­
nia swoje, aż do załatwienia się Izby panów 
z projektami rzeczonymi i dopiero następnie 
na krótki czas się zbierze, ażeby rozstrzygnąć 
kwestyę kanałową i możliwe odmienne u- 
chwały Izby panów.

Komisya pruskiej Izby deputowanych, 
obradująca nad znanym wnioskiem dep. Kin- 
dlera i Koliscfia, który żąda pomnożenia li­
czby reprezentantów miast i gmin wiejskich 
na sejmikach powiatowych w W. Księstwie 
Roznańskiem, przyjęła onegdaj jednom yślną 
uchwałę, aby wezwać rząd pruski, iżby zba­
d a ł, jak  podziałałoby zaprowadzenie ordyna- 
cyi powiatowej w Poznauskiem na skład sej­
mików powiatowych pod względem narodo­
wym. Ze strony rządu przyobiecano zarządze­
nie takiego badania, którego jednakże można 
dokonać tylko w przybliżeniu.

Koln. Ztg. zapowiada w artykule wstę­
pnym możliwość znacznych zmian w pruskim 
gabinecie i ewentualność rozwiązania pruskiej 
Izby poselskiej. Koln. Ztg. jest zdania, że 
przedłożenie kanałowe nie znajdzie większo- 

w Izbie, i że niemożliwem będzie na­
stępnie, aby obecny rząd współdziałał z Izbą.

W kościołach dyecezyi kujawsko-kali- 
sfciej, w Królestwie Polskiem, odczytano z am­
bon list pasterski biskupa ks. Bereśniewicza, 
Wzywający parafian do składania ofiar na nie­
szczęśliwych bliźnich, cierpiących głód w we­
wnętrznych guberniach cesarstwa rossyjskiego. 
Po odczytaniu listu księża zebrali w kościo­
łach podobno dosyć zuaczne ofiary.

Także administrator dyecezyi płockiej, 
ks. W incenty Petrykowski, wydał okólnik do 
proboszczów i zarządzających parafiami o za­
rządzenie wśród wiernych składek na rzecz 
dotkniętych głodem w guberniach wewnętrz­
nych R o s s y i . __________

Bossya układa się podobno ze Stanami 
Zjednoczonymi Ameryki północnej o nabycie 
stacyi morskiej dla swej floty na Filipinach. 
■Rząd amerykański zgadza się na to, żądając 
w zamian zgody Rossyi na objęcie w_ posia­
danie przez Stany Zjednoczone jednego z por­
tów chińskich, cofnięcia protestu rossyjskiego 
z powodu koncesyj, jakie zdobyli sobie Ame- 
rykanio na Korei, oraz uznania nadzoru, wy­
konywać się mającego przez Stany Zjednoczo­
ne, nad rybołówstwem w zatoce Behringa.

Prawit. W iestnih  donosi, że komisya, 
powołana do ograniczenia, a względnie znie­
sienia kary deportacji na Syberyę, ułożywszy 
Program swych zajęć, odroczyła się do je ­
sieni.

Ita lia  dowiaduje się, że Ojciec św. nadał 
prezydentowi Francyi Loubetowi wielki krzyż 
orderu Chrystusa. '

j, , porządku dziennym posiedzenia Izby 
zm hnv'™ W6/ ro^ '  umieszczony był projekt 
obstrukcjigp rS mu .Izby ’ skierowanej przeciw 
powodu rn'Un f a 1 centrum zgotowały z tego 
taJńc en n 0Sia.cJę na cześć prezj*denta, wi­
ekami W a ,We-Hciu długo trwającymi okla: 
w imion; , asyi nad nagłością oświadczył 
może siPU ^  deP- Gall° ’ że opozycja nie 
Cyinei i ? ?ić na „pogwałcanie konstytu- 
sować heriL- s*0wa“ Przez większość i glo- 
rfosnur • 10 Przeeiw nagłości. W  imiennem 
ciw Sc/™ 11 l'rzyję to nagłość 255 głosami prze-

• ri ®*ól A lelpander serbski odroczył wy- 
niioiJ!W| Z ?  d do jednego z zagranicznych 
MJSCNS 10^ ,  a to, aż do końca lipca. 
król M i l a n  m 1 komendant wojsk serbskich 

yjezdża już w najbliższym cza­

sie za granicę, do jednego z miejsc kąpielo­
wych. __________

Porta rozesłała do ambasadorów obcych 
mocarstw okólnik, zawierający wynik badań 
mięszanej serbsko-tureekiej kom isji na grani­
cy. Nota donosi, że kierownik serbskiego mi­
nisterstwa spraw zewnętrznych wyraziły po­
słowi. tureckiemu w Belgradzie zadowolenie 
króla Aleksandra z wyniku badań i że zapo­
wiedział usunięcie wojska serbskiego z pasu 
pogranicznego. Kroi Aleksandei wyiaził sul- 
tanowi telegraficznie ubolewanie z powodu 
zajścia granicznego. ,

Natomiast z Belgradu donoszą, ze obu- 
stronni komisarze graniczni, pułkownik Ne- 
szicz i pułkownik Ali bej stwieulzili, że na­
pad na terytoryuin serbskie ułożony _ był we 
wsi pogranicznej albańskiej Skirac i ze żoł­
nierze regularni ' tureccy, wraz z oficerami, 
wzięli w nim udział. Pomimo tego komisarz j 
turecki nie polecił nikogo aresztować. Wojsko 
serbskie stoi nad granicą w sile 2 0 0 0 ludzi i 
dwóch bateryj artyleryi. Turcy w walkach z 
dnia 15 i 16 b. m. stracili 22 zabitych i 58 
rannych.________ __________

Post tot discrimina rerum. -  F ran c ja  
ma wreszcie gabinet. I  to nie byli jaki, lecz 
gabinet, w którym republikańsko - zachowawczy 
senator Waldeck-Rousseau zasiada razem z wy- 
bitnym radykałGJfl Baudin i z socyalistą 
Millerandem ! Taka kombinacja me może bu­
dzić zaufania i trudno wyobrazić sobie, aby 
była trw ałą Jestto gabinet koalicyjny, któ­
remu przyznać można co najwięcej rolę, iż 
spełnić ma cel ściśle określony. Celem tym 
nazywają zapewnienie poszanowania sprawie­
dliwości i utrzymanie kainosci ŵ  a i in i i ; kro- 
eiej i trafniej możnaby go nazwać: likw idacją 
sprawy Dreyfusa.

Dzienniki twierdzą, ze ze śledztwa wy­
toczonego" uwięzionemu w Nicei włoskiemu 
generałowi Griletta okazuje_ się, że generał 
miał swojego czasu stosunki z Dieytusem.

Izba radna w Nicei uchwaliła przekazać 
sprawę generała Griletta pized tiybunał po­
prawczy. Rozprawa sądowa odbędzie się w 
p o n i e d z i a ł e k . __________

Druga komisya konferencji pokojowej w 
Hadze odbyła onegdaj pełne posiedzenie. Przy­
jęto kilka artykułów o rozciąganiu przepisów 
konwencyi genewskiej na wojny morskie. Per­
ski delegat zaproponował, by za godło kon­
w encji genewskiej przyjąć zamiast krzyża, 
czerwone słońce w białem polu. N a wniosek 
delegata holenderskiego, prof. Assera, wyra­
żono życzenie, by jak najprędzej osobna kon­
ferencja przystąpiła do rew izji konwencyi ge­
newskiej.

Członkowie konferencyi zgodzili się po­
dobno na wniosek utworzenia stałego kolegium 
sędziów rozjemczych. Uwierzytelnieni przy 
dworze holenderskim posłowie mają się zająć 
wyborem tych sędziów. Dzisiaj ma się nara­
dzać właściwa komisya nad ułożeniem proce­
dury sadów rozjemczych.

W  A nglii nowy wybór uzupełniający do 
parlamentu zakończył się klęską rządowego 
stronnictwa. Mianowicie przy wyborze w okrę­
gu South-Edimbourg, na miejsce unionisty 
Coxa, wybrany został radykalista Dewar 5.8 20 
głosami. Konserwatywny kontrkandydat jego 
otrzymał 4.989 głosów.

W południowej Afryce pewne zaniepo­
kojenie wywołał fakt, że rozmaitym dostawcom 
w Kaplandzie polecono wstrzymać zamówione 
dostawy wojskowe. Dodaną jest tłómacząca 
uwaga, że pułki wojska prawdopodobnie wkrótce 
opuszczą granice kraju.

K raków , 23 czerwca. (Dep. pryw . te­
lefonem). Prezydent wyższego sądu krajowego 
p. Czyszczan powrócił z W iednia do Krako­
wa i objął urzędowanie,

K raków , 23 czerwca. (Dep. pryw . tdęf.) 
Zgromadzenie powiatowe delegatów Kółek rol­
niczych powiatu krakowskiego i członków 
wspierających Towarzystwa Kółek rolniczych 
odbyło się dziś w południe pod przewodni­
ctwem prezesa dr. Adama Prażmowskiego. 
Sekretarz dr. Stafiej mówił o organizacyi Kó­
łek n a podstawie nowego statutu. Członkami 
zarządu powiatowego ua 3 lata w ybran i: 
adwokat krajowy dr. Caro Leopold, ks. Ha- 
nusiak Stanisław, Hnutkiewicz Michał, dr. 
Krzyżanowski Adam i poseł Wójcik Franci­
szek. — Delegatami na zebranie rady ogól­
nej „Kółek11 wybrani pp.: Bartyzel Jan, H nut­
kiewicz, ks. Hanusiak, M ach Kazimierz, Czech 
Szymon, kr. Mycielski Mieczysław, dr. Pra- 
źmowski i R ajtar Feliks.

Wreszcie_ dr. Stefczyk mówił obszernie 
o akcyi Wydziału krajowego na polu popie­
rania wiejskich „Kółek oszczędności" i kas 
systemu Raiifeisena.

K ra k ó w , 2o czerwca. (Dep. pryw . telef.) 
Wielka rozprawa sądowa o lichwę rozpoczęła 
się dziś w sądzie karnym przeciw izraelicie 
Sum merowi Sprecherowi z Gdowa. Akt oskar­
żenia opowiada, że. kiedy Sprecher przed kilku 
iaty przybył do Gdowa, miał zaledwie kilka­
set zł. m ajątku; dziś posiada około 15.000z ł, 
a niektórzy świadkowie zeznali, że ma około 
60.000 zł. Sprecher trudnił się pożyczaniem 
pieniędzy na lichwę i sprzedażą zboża na 
przednówku na lichwiarskie procenta. Nadto 
brał w zastaw grunta na niski czynsz, a wy­
dzierżawiał je  potem albo tym samym wła­
ścicielom, albo obcym dzierżawcom za zna­
cznie wyższą cenę. Kupował zboże w jesieni 
za małe pieniądze, a sprzedawał na wiosnę po 
cenie bardzo wysokiej.

Przy pożyczkach pieniężnych pobierał 
26 prc., przy lichwie zbożowej 24 pre. Obwi­
niony wnosił tyle skarg przeciw swym dłu­
żnikom przed sądem powiatowym w Radło­
wie, że mogły one zatrudnić w zupełności 
cały persona! sądowy.

Do rozprawy dzisiejszej stanęło 31 po­
szkodowanych włościan. Obwiniony Sprecher, 
po zeznaniu każdej ze stron interesowanych, 
wyjmuje pugilares i zwraca obliczoną przez 
stronę szkodę gotówką. W ten sposób na 
przedpołudniowej rozprawie zwrócił około 300 
zł. Rozprawa skończy się wieczorem.

W iedeń , 23 czerwca. W iener Z tg . do­
nosi ; Najj. Pan nadał właścicielowi dóbr, Fe­
liksowi Karolowi z Oleksowa G n i e w o s z o ­
wi ,  godność podkomorzego z uwolnieniem od 
taksy.

P raga , 23 czerwca. Za poradą lekarzy 
chory kardynał Sckonborn nie powróci tutaj, 
do Pragi, lecz pozostanie w Faiknovie. Jak’ 
już wczorajsze doniesienia zaznaczyły, prze­
bieg choroby jest normalny i nie budzi ża­
dnych obaw.

Praga, 23 czerwca. Z Falknowa dono­
szą, że przebieg choroby kardynała Schon- 
borna ciągle jest norm alny. Mimo to będzie 
on musiał pozostać tam 8 —14 dni, stosownie 
do polecenia lekarzy, poezem będzie mógł być 
przewiezionym do Pragi.

P raga, 23 czerwca. Dzienniki donoszą, 
że niemiecki poseł na sejm czeski, Pfeiffer, 
złożył mandat poselski, gdyż na wczorajszem 
zgromadzeniu w Ruraburgu wyborcy podzię­
kowali inu wprawdzie za jego działalność do­
tychczasową, wyrazili jednak życzenie, aby im 
już na przyszłość nie posłował.

Budapeszt, 23 czerwca. G alicyjsko-w ę­
gierskie Stowarzyszenie dla przemysłu nafto­
wego odbyło wczoraj walne zgromadzenie, 
na którem skonstatowano postęp produkcyi 
i oznaczono dywidendę w wysokości 5 zlr. 
od akcyi, co się równa" S 1̂  prc.

Komisya sejmowa, wybrana dla rozpa­
trzenia sprawy o ile niektóre godności, są nie 
zgodne z piastowaniem mandatu poselskiego 
(incompatibilitas) uchwaliła unieważnić man­
dat posła Simy, który popadł w bankructwo.

B u d a p e sz t, 23 czerwca. Na dzisiejszem 
posiedzeniu sejmu sprawozdanie komisyjne o 
unieważnienie mandatu posła Simy, z powo­
du jego bankructwa, wywołało formalną bu­
rzę na skrajnej lewicy. Posłowie domagali się 
odczytania licznych aktów, co zajęłoby wiele 
czasu. Posiedzenie trwa dalej.

Budapeszt,1 23 czerwca. Po dłuższej 
rozprawie w sejmie węgierskim, na wniosek 
ministra sprawiedliwości, uchwalono sprawę 
unieważnienia mandatu posła Simy, przekazć 
ponownie komisyi.

B e r l in ,  23 czerwca. Parlam ent przy­
jął wczoraj w trzeciem czytaniu uchwalone 
wczoraj ustawy. Następnie parlam ent odrzu­
cił wniosek, aby projekt ustawy o „ochronie 
robotników chcących pracować" t. z. Zucht- 
hausvorlage, przekazać komisyi. Tym sposo­
bem ustawę a limine odrzucono. — Potem par­
lament odroczył się aż do 14 listopada b. r.

B e r l in ,  23 czerwca. Cesarz Wilhelm 
nadał sekretarzowi stanu Buelowowi tytuł hra­
biego.

P e t e r s b u r g , 23 czerwca. Przewodni­
czący komisyi dla rozważenia środków, zmie­
rzających do zniesienia deportacji na Sybir, 
ogłasza w Journal de St. Petersbourg odezwę, 
w której wzywa wszystkich obywateli kraju i 
zagranicy, aby donieśli wspomnianej komi- 
syi_ o swoich doświadczeniach w tej kwe­
sty; (deportacyi), a mianowicie, ażeby spra­
wozdania swe przesłali do generalnego dy­
rektora więzień w Petersburgu.

B e lg ra d , 23 czerwca. Urzędownie za­
przeczają, jakoby wczoraj król serbski wyra­
ził sułtanowi telegraficznie ubolewanie z po­
wodu zajść na granicy. W brew temu donie­
sieniu ze źródeł tureckich zaznaczają tu, że 
prowokacya wyszła ze strony tureckiej, i że 
to Albańczycy przekroczyli granicę serbską, 
podpalili wsie serbskie i ubili kilku chłopów 
serbskich.

Sofia, 23 czerwca. Urzędnik kancelaryi 
Sobrania został wczoraj na ulicy zamordo­
wany. Sprawcami morderstwa mają być po­
dobno socjaliści.

R zym , 23 czerwca. Ponieważ skrajna 
lewica przy sprawdzeniu protokołu z posie­
dzenia przedwczorajszego wystąpiła wczoraj 
znowu z obstrukcyą, przeto prezydent m ini­

strów Pelłoui odczytał dekret królewski, za­
rządzający odroczenie parlamentu do 28 b. m.

P a ry ż , 23 czerwca. Jak donosi Jo u r­
nal, obrońca Paty de Clama zażąda zastano­
wienia śledztwa i • wypuszczenia klienta jego 
na wolność.

N ow y Jork , 23 czerwca. JSew-YorJc- 
R era ld  donosi z Rio de Jan e iso , że w Rio 
Grandę tłum wtargnął do miejscowego wię­
zienia i okropnie zlynchował pewnego F ran­
cuza, którego uwięziono za to, że dopuśeił się 
haniebnej zbrodni na 3-letniej dziewczynce. 
Tłum wydobył więźnia, strasznie go pobił, a 
w końcu żywcem spalił.

Nowy gabinet francuski.

P a ry ż , 23 czerwca. Waldeekowi-Rous- 
seau powiodło się wreszcie utworzyć gabinet. 
Skład jego jest już znany i przedstawia się 
następująco: Waldeck-Rousseau, oprócz kiero­
wnictwa w gabinecie, zachował dla siebie te­
kę ministra spraw wewnętrznych. Teka spraw 
zagranicznych pozostała w rękach Delcassego. 
Departament wojuj objął zgodnie z zapowie­
dziami generał Gallifet, Lanessan marynarki, 
Monis sprawiedliwości, Caiłlaud finansów, Mil- 
lerand handlu, Leygues oświaty, Decrais ko­
loni), Jan Dupuy rolnictwa, Baudin robót pu­
blicznych.

Nowi ministrowie zbiorą się na radę ga­
binetową, dzisiaj popołudniu pod przewodni­
ctwem Loubeta.

Jak zapewniają, zanim nowy gabinet 
złoży swą deklarację, zostaną podjęte kroki 
przeciw niektórym dygnitarzom wojskowym, 
którzy w słowie lub piśmie wykroczyli prze­
ciw dyscyplinie.

Deklaracja gabinetu zaznaczy tylko, że
nowe ministeryuin szuka jakiejś drogi wyj­
ścia z obecnego położenia.

W  kurytarzaeh parlamentu skład nowe­
go gabinetu nie znalazł zbyt przychylnego
przyjęcia. Melinistów i monarchistów niechę­
tnie' usposabiają nazwiska skrajnych posłów 
Milleranda i Baudina, natomiast nacjonalistów 
i część socyaiistów nazwisko generała Galli- 
feta.

P a ry ż , 23 czerwca. M a tin  sądzi, że
nowy minister wojny Gallifet zastąpi dotych­
czasowego gubernatora Paryża, generała Zur- 
liudena przez gen. Brugóre, oraz, że genera­
łów Boisdeffra, Gonsa, jakoteż gen. Pellieus 
usunie z armii. Również gen. Roget ma być 
z Paryża przeniesionym.

Jeden z nowo-mianowanych ministrów 
oświadczył współpracownikowi dziennika M a ­
lin, ce następuje: „Będziemy rządem sity i 
uspokojenia, chcemy wskrzesić zasadę powagi 
władzy i uspokojenie umysłów przywrócić".

P a r y ż , 23 czerwca. Dziennik urzędowy 
ogłasza mianowanie nowych ministrów.

P a ry ż , 23 czerwca. Umiarkowane i re­
publikańskie dzienniki stwierdzają, że skład 
nowego gabinetu jest dla nich prawdziwą nie­
spodzianką.

Pism a radykalne i rewizyonistyczne g ra­
tulują W aldeckowi-Rousseau jego odwagi; 
w tym  samie tonie oświadczają się pisma so- 
cyalistyczne.

P a r y ż , 23 czerwca. Quesnay de Beau- 
repaire zapowiada w Echo dc Paris, że przed 
nowy sąd wojenny w Rennes zacytuje dwóch 
świadków, którzy udowodnią winę Dreyfusa.

Telegrafowany fe nrs ysiedefisfef.
W ie d e ń , 23 czerwca 1899. Zamknięcie 

giełdy (Scklusscourcc) godz. 2 min. 30. Akcye 
austr. sakł. kredyt. 854*25, Akcye węg. zakł. 
kredyt. 882*50, Akcye Anglobanku 151-75, 
Akcye Unionbauku B15*— , Akcye Banku dla 
krajów koronnych 236*— , Akcye Bankve- 
reinu 2 7 1 5 0  Akcye Bodenkredit 465-— , 
Akcye galicyjskiego Banku hipot.
Akcye kolei państwowych 343 '— , A ke je  ko­
lei południowej 6825 , Akcye tramwayowe 
477 50, Akcys kolei Elbethal 259 '— , A.keye 
kolei północnej — •—, Akcye kolei Lwow­
sko - Ozerniowieckiej 287'25, Akcye Alpine 
2 3 3 '—, A kcje Riraa M uranji 300*— , Akcye 
praskiego Towarzystwa żel. 1240 —-, A kcje 
fabryki broni 2 0 3 ,  Akcye tureckie tytonio­
we 139-25, Obligacje węgierskiej indemniza- 
cyi 9510 , Renta majowa 1 0 0 1 0 , Austryacka 
renta koronowa 10015 , W ęgierska renta ko­
ronowa 96'20, 56 1. listy Towarzystwa kre­
dytowego ziemskiego 85*90, 4 pre. listy 
Banku krajowego 98*— , 4 i pół prc. listy 
Banku krajowego 100*50, 4 prc. listy Banku 
hipotecznego 96*75, 4 i pół prc, listy Banku 
hipotecznego 100*25, 5 pre. listy Banku hipo­
tecznego 110*30, 4 prc. Obligacje propinaeyj- 
ne 96-70, 4 prc. galicyjska krajowa poży­
czka 96*50, 4 pre. pcżyeaka m iasta Lwowa 
94*10, Losy tureckie 6 3 7 0 , Marki 58*92 
Rubel 127*12. Lombardy

Odpowiedzialny redaktor A d a m K re c fio w ie e k i.
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Nadesłane.

Wszech nauk lekarskich

Dr. Władysław Borzęcki
ordynuje od godziny 3 do 5 po p o ł.

ul. Grodzickich 6, I. schody.

C. k. uprzyw. galic. akcyjny

Bank hipoteczny.
Oddział depozytowy

przyjmuje wkładki i w ypłaca zaliczki na ra ­
chunek bieżący, przyjmuje do przechowania 
papiery wartościowe i udziela na takowe za- 
licz ki

Nadto zaprowadzono na wzór instytucyj 
zagranicznych tak zwane

Depozyty schowkowe
(Safe Deposits).

Za opłatą 25 do 85 zł. w. a. rocznie, 
depozytaryusz otrzymuje w stalowej kasie pan­
cernej schowek do wyłącznego użytku i pod 
w łasnym  kluczem, gdzie bezpiecznie a dys­
kretnie' przechowywać można swoje mienie 
lub ważne dokumenty.

W  tym  kierunku poczynił Bank hipo­
teczny jak najdalej idące zarządzenia.

Przepisy odnoszące się do tego rodzaju 
depozytów otrzymać można bezpłatnie w od­
dziale depozytowym. ______ ____________

Przyjechali do Lwowa
dnia 23 czerwca 1899.

H O T E L  I M P E R I A L

P P . K. h r .  Dzieduszyoki z M artynow a, M. hr. 
Rom erow a z Żółkwi, S. P rzybysław ski z W ybra- 
nówki, S. B rykozyński z Paeykow a, W . B arań sk i z 
Ł ukaw iey, K. Pom orski z K isyniew a, M. G logier z 
Czernielowa, Ks. M Gdowski z M edyki, J .  K nbalski 
z Kaniowa.

Wystawy i Muzea.
N ie u s ta ją c a  "W ystawa zjednoczonego 

Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha 1. 10, pierw­
sze piętro, jest otwarta codziennie od godziny 
10 przed południem do godziny 5 popołudniu, 
W stęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 et 
w dnie powszednie SO et. —  Dli członków 
wstęp wolny.

Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1. maja 1899.
(Czas przyjazdu i odjazdu pociągów podany je s t  pod ług  zegara  środkow o-europejsk iego).

Pociąg
osp.| osob.

I 12T0

12-30

2-16

1-30

1-50

2-20 

2-35

8-45

3-05
3-30
6-00

6-10

6-50
7-10 
7-40 
7-55
7-44 
8 0 5
8-15 
9 0 0

11-15
11-55

1-01

1-40

5-15

5-40

5-55

6-10

6-20
7-58

8-15

8-34

9-21 
9-55

10-10

10-08

10-25

10-30

Do Lw ow a przychodzą:

Ze S try ja , K ałusza  i B orysław ia, ze Skolego od */5 do 30/, 
w łącznie (dworzec głów ny).

Z Itzk an , (K onstantynopola, C onstancy, B ukaresztu) Czernio- 
wiec i S tanisław ow a (dworzec głów ny).

Z K rakow a (B erlin a , W rocław ia, W iednia, Oświęeima), Roz- 
zwadowa, Tarnowa, Orłowa, Chabówki, Ja s ła , Rzeszowa, 
Jaro sław ia , P rzem yśla  (dworzec głów ny).

Z Podw ołoezysk, Grzym ałowa, T arnopola (na  dw. Podzamcze).
Z Podw ołoezysk, G rzym ałow a, T arnopola (aa  dworzec główny).
Z K rakow a (W iednia), Tarnow a, Rzeszowa, Jarosław ia, P rz e ­

m yśla, Sam bora, Sanoka (dworzec głów ny).
Z Iekan , (G ałaeu, Jass), Czerniowiee, N ow osielitzy, B ednaro- 

wa, H usia tyna, Stanisław ow a (dw. gł.).
Z Brzueliowio tylko od %  do 10/9 w łącznie (dworzec głów ny).
Z Zimnej wody „ „ „ „ „ „ „
Z Janow a (dworzec głów ny).
Z Ław oeznego (Pesztu), K ałusza, Chyrowa, S try ja , (dw. gł.).
Z T arnopola, Brodów (n a  dworzec Podzam cze).

główny.
Z Sokala i Rawy ruskiej (dworzec głów ny).
Z K rakow a (W ied n ia , W arszaw y), Orłowa, W ieliczk i, Tarnow a, 

P rzem yśla  i Pesztu  przez P rzem yśl (dwor/.ec główny).
Z Ja ro sław ia  i Lubaczowa (dworzec głów ny).
Z Stanisław ow a. Kerózmezó, Kozowy (dworzec głów ny).
Z Janow a (dworzec głów ny).
Z K rakow a (W iednia , B erlin a , W rocław ia), Tarnow a, Rzeszowa, 

P rzem yśla, Sanoka (dworzec główny).
Ze Skolego, S try ja , K ałusza, Chyrowa, a z Ław oeznego tylko 

od %  do 16/9 w łącznie (dworzee główny),
Z Iek an  (B ukaresztu , feałacu, Ja ss ) , H u sia ty n a , Stanisław ow a 

(dworzec główny).
Z Podwołoezysk (K ijow a, Odessy), Grzym ałowa, H usia tyna, 

T arnopola, Brodów  (n a  dworzec Podzamcze).
Z Podwołoezysk (K ijow a, Odessy), G rzym ałow a, H usia tyna, 

Tarnopola, Brodów (n a  dworzee główny).
Z Podw ołoezysk (Kijowa, Odessy, G rzym ałow a, Kozowy, B ro­

dów (na dworzec Podzam cze).
Z Podw ołoezysk (K ijowa, Odessy, G rzym ałow a, Kozowy B ro­

dów (na dworzec głów ny).
Z Sokala, B ełżca i  Lubaczowa (dworzec główny).

Z K rakowa (W iednia), W ieliczki, Orłowa, Rozwadowa, Sam bora, 
Chyrowa (dw orzec g łów ny).

Z Iekan , Snezawy. Radowiec, H alicza , (dworzee główny).
Z Janow a od %  do sl/5 i od 16/9 do S0/9 codziennie, a od %  

do 16/0 ty lko  w niedziele i św ięta (dw orzec główny).
Z Brzuekowic od %  do so/e i od 16/8 do 10/9 w łącznie codziennie 

(dworzee głów ny).
Z Brzuehowie od %  do 15/9 codziennie (dw orzee głów ny).
Z K rakow a (W iednia , B erlina , W rocław ia), Tarnow a, L uba­

czowa, Sanoka, Pesztu  (dw orzec g łów ny).
Z Janow a tylko od %  do 15/9 w łącznie (dworzec główny).
Z K rakow a (W iednia , B erlina , W rocław ia), Tarnow a, Ja s ła , 

Lubaczow a, Sanoka, P esz tu  (dw orzee główny).
Z Iek an  (B ukaresztu , Ja ss , G ałaeu), Suczawy, H usia tyna, Kozo­

wy, Kerózmezó, Podw ysokiego.
Z Podw ołoezysk (K ijow a, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, (na  

dw orzec Podzam cze).
Z Podw ołoezysk (K ijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, (na  

dworzee główny).
Z Ław oeznego (Pesz tu), Chyrowa.

U W A G A :  Czas środko w o -en ro p e jsk i różni się od czasu lwowskiego o 36 
m inn t a m ianow icie: 12 godz. w czasie środkowo - europejskim  
12 godz. 36 m inut czasu lwowskiego.

Pociąg
posp.l osob.

Ze Lw ow a odchodzą:

12-50
2-36

1-30

1-55
2-08

2-45

2-55

6-20
6-15
6-30
6-30

8-45

9-10

9-25
9-35

9-45
9-53

1010
12-50

2-15

305
315
3-20
3-25
5-25i

“e S
6-40

6-50
7-00 
7-10 
7-20 
7-42
7-47
8-3-5
9-10 

10-40

10-50

Do 
Do 

4 ’lOjJ Do

5 -50 | Do
Do 
Do 
Do
Do
Do

Do

Do

Do
Do

Do
Do

Do
Do
Do
n

Do
Do

Do

Do
Do
Do
Do
Do
Do
Do

Do
Do
Do
Do

Do

Do

Do

l l - i o l  Do 

11-32j  Do

K rakow a (W iednia, W rocław ia, B erlina).
Iekan  (B ukaresztu , Constancy).
K rakow a, W iednia, W rocław ia, B erlina , Chyrowa, Sam bora, 

M ezó-L aborez  (P esz tu ), Sanoka, Rym anow a, Iwonicza, 
K rosna przez Przem yśl, J a s ła  przez Rzeszów, W ieliczki.

B rzuehow ie od %  do 10/9 w łącznie.

Ław oeznego (M unkaeza, P esztu), B orysław ia.
Podw ołoezysk (K ijow a, O dessy), Brodów, (z dw. głównego).
S tanisław ow a, Podw ysokiego, Kozowy.
Podw ołoezysk (K ijowa, Odessy), Brodów,(z dw Podzam cze).
K rakow a (W iednia , W ro cław ia , B erlin a ), Lubaczow a przez 

Ja rosław , Rozwadowa, Nadbrzezi-a, Orłowa przez Tarnów.
K rakowa (W iednia , W arszaw y), Chyrowa, S tróża przez 

Tarnów .
Skolego, K ałusza, B orysław ia, Chyrowa,. do Ław oeznego od 

% dO 16 Ig.
Janow a.
Podw ołoezysk, Brodów, Kopyczyniee, H u sia ty n a , Kozowy, 

G rzym ałow a (z dw orca głównego).
Czerniowiee.
Podw ołoezysk, Brodów, K opyczyniee, H u sia ty n a, Kozowy, 

G rzym ałow a (z dw orca Podzam cze).
B ełzea, R aw y rusk ie j, Sokala i Lubaczowa.
•Janowa od %  do % 9 w łączn ie  tylko w niedziele i święta.
Podw ołoezysk (K ijowa, Odessy), Brodów z dw orca głównego.

,, „ „ „ „ „ Podzam cze.
B rzuehow ie ty lko  od 7/6 do 10/9 w łącznie w niedz iele  i św ięta
Iekan, Podw ysokiego, Kozowy, K ałusza, H usia tyna, Kóroz- 

mezó, S erethu  (Ja ss , B ukaresztu ).
K rakow a (W iednia , W ro cław ia , B erlina), Lubaczow a przez 

Ja ro sław , J a s ła  p rzez  Rzeszów, Chabówki przez Rzeszów 
lub T arnów

S try ja , Skolego ty lk o  od %  do so/9 w łącznie.
Janow a od %  do 30/9 w łącznie.
Zimnej wody tylko u d  7/6 “do 10/9 w łącznie.
Brzuehowie tylko u d  7/6 do I0/9 w łącznie.
Ja rosław ia .

S tanisław ow a.
K rakow a (W ie d n ia , W rocław ia , B erlin a , W arszawy), Mezo- 

Laborcz (P e sz tu ), Orłowa przez T arnów  od 15/„ do l6/9 wł.
Janow a od %  do li%  w łącznie tylko w dnie pow szednie.
Ław oeznego (M unkaeza, P esz tu ), Chyrow a, K ałusza.
Sokala i R aw y ru sk ie j.
T arnopola z dwor-ea głównego.

„ „ Podzamcze.
Janow a od 1I10 -do so/4 1900 w łącznie.

„ „ %  do sl/6 i 16/0 do 30/9 w łącznie codziennie.„ „ % do la w łącznie w n iedziele  i św ięta.
Iekan  (Jass., G a łaeu ), H usia tyna, K ałusza, Szeparow iee ku 

N ow otie licy , B erkom ethu, S erethu , Radowiec, Suczawy.
K rakow a (W ie d n ia , W arszaw y), Chyrowa, Sam bora, Sanoka, 

R ym anow a, Iw onicza przez Przem yśl, Ja s ła , Chabówki, 
Orłowa p rz ez  Rzeszów, Chabówki, O rłow a przez Tarnów , 
Rozwadowa..

P odw ołoezysk , B rodów, K opyczyniee, H u sia ty n a , G rzym a­
łow a z d w o rc a  głównego.

Podw ołoezysk , Brodów, K opyczyniee, H u sia ty n a, Grzym a­
łow a z d w o rc a  Podzam cze.

N ocne godziny od 0-00 w ieczór do 5‘59 rano objęte są tłustem i ram kam i 
Biuro inform acyjne e. k.  k o le i państw ow ych przy ul. K ra sick ich  1. 5 udziela 
w yjaśn ień  w sp raw ach  "kolejowych, sp rzedaje  wszelkiego rodzają  b ile ty  azay 
i rozkłady jazdy  w fonm ueie kieszonkow ym .

C e n n i k  
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej

Lwów, d. 23 czerwiec 1899.

I. A koye za  sztukę.

Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. 
Kol. Lwów-Czern.-Jassy po 200

zł. wa. w srebr..................
Banku hip. gal. po 200 zł. a. w.

„ kred. gal. po 200 zł. a. w. 
Garbar.wRzeszowiepo 200zł. aw. 
Fabryki wagonówwSanokuprzed- 

tem Lipińskiego po 500 kor.wa. 
Banku gal. dlahandl. i przemysł.

po zł. 200 . . . . .  . . .
Tow. dla przedsięb. elektrycznych

po 200 złr....................................
II. Liz ty  zastaw ne za 100 zł. °  
Banku h. g. 5% wa. wyl. z 10 % pr. 60

» „ „4%% „los. w 50 1 . •
„ 40/ 601. po 200 K .“
„ kraj. 4%% w- los. w 511.
„ „ 4°/, w. a. los. w 57 1.

Tow. kred. gal. ziem. 4°/9(pierwsza ®
em isya )..............................

Tow. kredyt, galie. ziemsk. 10% 
los. w 41% lat . . . .
4°/0 los w 56 lat • • • s

III. O bllgl za  100 zł.
Gal. funduszu propinae. 4% w. a. ^  
Buków, funduszupropin.4% w. a. 3 
Komunalne Banku kr. 4% (2em.) M 

„ n4 V /0(3em.) „
Kolej, lokalne dtto 4% po 200kr. „ 
Pożyczki kraj. 6°/0 wa. z roku 1873 ^  

„ „ 4% wa. z roku 1891
„ 4°/o po 200 koron 

z roku 1S93 - • •
Pożycz, m. Lwowa4% po 200 kor.

IV . L osy
Miasta K ra k o w a .........................

„ Stanisławowa . . . .
V. M onety.

Dukat cesarski .........................
Napoleond’o r ..............................
Pół I m p e r ia ł ..............................
Rubel rosyjski srebrny . . .

„ papierowy . . .
100 marek niemiecki eh . . .

płacą żądają 
walutą austr. 

zł. et. zł. ct.
210 50 212 50

286 -  
385 —

290 -  
395 -

205 - 212 —

258 — 265

200 - 201 -

210 - 215 -

110 20 
100 -  
96 50 

100 80 
98 -

110 90
100 70
97 20

101 50
98 70

97 50 98 20

97 50 
95 80

98 20 
96 50

98 -  
102 25 
101 80 
100 50 
97 50 

104 —

98 70

102 50 
101 20 

98 20

96 80 
94 10

97 50 
94 80

26 75 
55 -

28 -

5 64 
9 5z

5 74
9 62

1 22 
127 20 
58 70

1 27 
128 20 

59 15

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 22 czerwiec 1899.

A. O gólny d ług pafietwa. płacą
Jednolity dług państwa w bankot.

m aj-lislopad....................................... 100.15
luty-sierpień........................................100.—

Jednolity dług państwa w srebrze
g ty cz eń -lip ie e ..............................
kwieci eń-paździemik....................

żądają

100.35
100.20

100 . —  100.20 
100.05 100.25

płacą żądają
Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 171.50 172.5C 

„ „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 139.20 140.20
„ 1860pol00zł. 5 pr. .157.25 157.50
„ 1864 po 100 zł. . . .195.15 196.15
„ 1864 po 50 zł. . . . 195.15 196.15

Listy zast. domen, państ. po 120 
zł. 5 pre............................................ 148.— 149.—

B. D łu g  państw a (wszystkieh w Radzie pań 
stwa reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 pr.................................... 119.70 119.90

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kr. 4 pr. . . . 100.10 100.30

G. O bllgaoyl kolejow e.
Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zł.4pr. 98.70 99.30 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne

od podatku za 100 zł. 4 pr. 117.50 118 25
.  za 200 zł. mk. 5% pr. (ostemp.

a k c y e ) ....................  . . . .  117.75 113.25
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za

100 zł. 5 pr......................................  125.40 126.40
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. kor.

wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 98.50 99.10
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostempl. akcye) 5 pr....................211.— 211.60
O bllgaoye plerwazońst » a

Kol. Arc. Albrechta za 300 zł. 5 pr.
„ w złocie za 200 zł. 5 pr . . 

Kol. Czeskiej zaeh. za 200, 1000 i
5000 zł. 4 pr....................................

Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 200
kor. 4 pr............................................

Kol. bukowińskiej lokaln. za 200
kor. 4 pr...........................................

Kol. gal. Karola Ludwika za 200,
100 zł. 4 pr......................................

Kol. lwowsko-ezern.-jasskiej z r. 1894
za 200 kor. 4 pr.............................

Kol. Arcyks. Ruaolfa (Salzkammer- 
gut) za 200 marek 4 pr. . . .

D. D łu g  p ań stw a
Węg. złota renta za 100 zł. 4 pr. 

n n „ w wal. kor. za 200
„ kor. 4 pr....................................
„ obi. prop. za 100 zł. 4% pr. 
„ obi. pr. reguł. Cisy zal00zł.4%  
„ poż. premiowa za 100 zł. . . 
” za 50 zł. . .

211 . -

(kolejow e). 

1 1 4 .-  -
133.—

98.85 99.85

98.75 99 25

96.50 97.30

98.35 99.35

98.— 98.50

117.75 118.50 
(krajów korony węgierskiej).

119.10 119.30

96.10
100.35
1 3 8 .-
160.50
160 .-

O bligaoye indenmizaeyjne.
Kroaeyi i Sławonii za 100 zł. 4 p1-. 96.25
Węgier za 100 zł. 4 pr........................... 95.10

F . Inne publiczne pożyczk i.
Losy reguł. Dunaju z r. 1880 za 100

zł. 5 pr.............................. • • • •
Pożycz, reg. Dunaju z r. 1878 los. 5 pr,
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los.

za 200 kor. 4 pre............................
Bukowińskie obi. propinaeyjne los. 

za 100 zł. 5 pre..............................

129.50
108.75

96.30 
101.35 
139. — 
161.50 
161 .-

97.25
96.10

130.-50
109.65

96.60 97.60

102.75 103.65

p ł a c ą  ż ą d a j ą «

Przekazy na Berlin, Londyn. Paryż i inne miejsca 
zagraniczne wydaje

96.50
97.70

97.40
98.6H

94.10 94.15

35-70
62.35

36.501
63.35'

Gal. poż. kraj. z r. 1873 za 100 z ł6 pr.
„ „ n „ l 891 » .. 4 Pr-
„ „ „ „ 1893 „200kor.4pr.
„ obi.prop. zr. 1889za 100zł.4pr.

Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za
100 zł. 4 pr......................................

Renta włoska za 100 kor. 4 pr.
Pożycz, sebr.prem. za 100 frank.2pr 
Tureckie obi. prem. kol.za 400 frank.
G. L isty  zastaw ne, oblig. hipot.

(za 100 zł. Nom.)
Anglo Austr. banku los. w 301.4l/»pr.
Austr. zakł. kr. ziem. los. w 501. 4 pr.

n „ obi. prem. z r. 1880 3 pr.
„ „ „ „ „ 1889 3 pr.

Buko wiński zakł. kred. ziem. los. 4 pr.
* „ „ „ los 4 pr.

Gal. ake. ban. lup, 10 pr. prem. ło s. 5pr.
„ „ „ „ los. 50 lat 4% pr.
„ „ n „ „ 60 lat. za 200
koron 4 pr........................................

Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat.
„ „ „ „ 4pr. los. 41 lat.
„ » „ „ 4 pr. pr. stare
„ „ _ „ „ 4 pr. za 200 kor.

Banku krajowego dlaGalieyi Lodom.
4% pr- 51% lat zwrotne . . .

Banku krajowego oblig. komun 2
Emisya 5 pr.....................................

Banku krajowego oblig. komun. 3 
Emisya 42 lat za 200 kor. 4% pr.

Banku kraj. losy-57% 1. za200 kor 4pr.
„ „ obi. kol. los .za200kor.4pr.

Austro-węg. banku 40% lat los. 4 pr.
„ „ „ 50 lat los. 4 pr.
Obligaoyezprawempłerwszeństwazal OOzł.nomJ

Czesk. kolłi półn. za 300 zł. 5 pr.
Tow. żegl.par.po Dunaju za 100 i 200

zł. 6 pr..............................................
To w. żegl. par. po Dun. Em. z 1886 4 pr.
Koleipółn. ces.Ferd. em. z r. 18864pr.

» n „ „ „ 18874pr.
* » n « « 1888 4 pr.

n r, n „ „ „ 18914 pr.
Kol. Lwów-Czer.-J assy z r. 1884 za 300

zł. 4 pr.  .........................
Kol. Lwów-Czer. z r. 1884 za 300

zł. 4 pr..............................................
Gal. Eol.lok. wsehodn.zalOOzł. 4pr.
Węg. gal. kolei em. 1870za200zł. 5pr.

„ „ „ „ 1888za200zł.5pr.
„ „ ,, „ 1888za200zł.4pr.

J. L osy  (za sztukę).
Budapeszteńskie (Basilieh) -5 zł 
Zakład kred. dla h. i p. 100 zł.
Clary 40 zł. mk. . . . . . . .
Tow. żegl. na Dunuju 100 zł. mk. 4 pr 
Pożyczka m. Insbruku 20 zł. . .
Losy m. Krakowa 20 zł....................
Pożyczka m. Lubiany 20 zł. . . .
Palffy 40 zł. mk..................................
C ze rw , krzyża austr. tow. 10 z ł.

i listy dłiiżae

101.25
97.25 98125

119.70 120.70
117.50 118.25
104 m 105.73

96 JO 97.—
110.30 110.80
100.25 101.—

96.75 97.50
95.90 96.20
97.60 97.90
97.30 9 8 . -
95.90 9 6 . -

100.65. 101.25

102.— — .—

100.5© 100.75
98.— 9 9 ,-
97.50 98.50

104.25 1 0 5 .-
100.20 101.20

1 0 ? ,- 1 0 9 -
114.50 1 1 5 .-

9/9.60 100.40
'99.90 100.90

100.— 100.70
100. - 100.70

89.50 90.50

97.75 ■98.25
99.50 ILOO.—

107.60 108.60
107.50 108.50
97.10 98.—

7.— •7.70
2 0 2 .- 8202.80

63.— 68.50
162.— 1 7 0 .-
30.— 81.—
2 7 .- 27.50
23.75: 24.50
64.75- ■65.75
20.40 i 11.40

płacą żądają
1 1 .- 11.80
28.— ____
8 6 .- 8 7 .-
2C.-50 29.—
83.75 84.75
5 7 .- —.—

72!— _ _
60.— 6 4 .-

Czerw-, krzyża weg. tow. 5 zł. . .
Losy fund. arc. Rudolfa 10 zł. . .
Salma 40 zł. mk..................................
Pożyczka m. Salzburga 20 zł. . .
St. Genois 40 zł. mk..........................
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. .

„ „ Tryestul0Qzłmk.'4%pr.
„ „ 50 zł. 4 pr. .

Waldstein 20 zł. mk...........................
H; A koye banków (za sztukę.)

Banku Anglo-austr. 120 zł. . . . 149.75 150.75
Peszt, banku handl. 500 zł . . . 1410.— 1420.—
Zakł. kred. dla handlu i przem. . 354.25 354.75 
Węg. banku kredyt. 200 zł. . . . 383.50 384.50
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . . 730.— 735.—
Gal. banku hipot. 200 zł................... 390.— 394.—

„ „ dla handlu i przem. 200 zł. 200.— 201.—
Banku dla kraj koronnych 200 zł. 235.75 236.25 

„ Austro-węg. 600 zł. . . .  916.— 920.—
„ Z wiązko w.(Unionbank)200zł. 314.— 815,— 

Czesk. banku związk. 100 zł . . . 133.75 134.25
Ziynostenska banka 100 zł. . . . 132.— 132.75

L. A k o y e  Przedsiębiorstw transportowych. 
Buk. kol. lok. ake. pierwsz. 200 zł. 20-5.— 210.—

„ „ „ akeye zakład. 200 sł. 148.— 152.—
Kolei półn. ces. Ferdyn. 1000 zł. mk. 3350.— 3360.— 
Kołomyj, kol. lok. (ake. pierw.) 200 zł. —.— —
Koi. Lwów-Bełzee(ake.pierw.)200 zł. — — .—

„ Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . . 287.— 288.—
„ wschodn.-galie.-Iokaln. 200 zł. 196.— 200.—
„ państwowych 200 z ł.................... — — .—
„ południowej 200 zł..................... — — .—
* węg, galieyj. I 200 zł. . • . 214.— 2 1 5 .-

Anstr. Tow. żegl. naDunaju 500zł.mk. 393.— 395.—
A k o y e  Przedsiębiorstw przemysłowych.

Tow. kopalń węgla w Briii 100 zł. 352.— 353.— 
Gal. karpackie naft. tow. 500 kor. —.— —.—
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. 232.75 233.25 
Prazkiego tow. Żelazn, przem. 200 zł. 1247.— 1249.—
Sehodniey 500 kor..............................  850.— 856.—
Tureek. zarz. tytoniow. 500 frank. 139.50 140.— 
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. . - 181,— 183.—

3S. W E K S L E .
Berlin za 100 marek 5 pr. . . . 58.95
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . . 120.45
Paryż za 100 fran..........................47.82
Petersburg za 100 rubli 6 pr. . .
Niemieckie b an k i......................... —.—
Włoskie b a n k i..............................44.-52
F ra n c u sk ie  b a n k i . . . . . . .  —.—
Szwajcarskie b a n k i ....................47.57

O, W A L U T Y .
Dukat cesarsk i.......................  5.68 5.70
Austr. węg. 8 guld. złota moneta . —.— —.—
20-fran k ów k a .......................  9.55 9.56
20-markówka...................................11.77 11.81
Rosyjski p ó ł im p e r ia ł ...............—.— —.—
Niemieckie banknoty za 100 marek 58.92 59.—
Włoskie banknoty za 100 lir. . . 44.55 44.65
Ruble • ■ .................................... 1.27— 1.27—

59.05
120.70

47.90

44.62

47.62

Sokal i Lilieo R o m  frankowy i  kantor wymiany
Zlecenia z prowincyi załatwiamy odwrotny 

poest| bez doliczenia pro wizy i.



L. cz. E. 2495/98 (9) (4387 3— 3)
Na żądanie p. Samuela G rttnberga, sy­

na  Seliga kupca w Gwoźdzeu, zastąpionego 
przez adw. dr. Landau w Kołomyi, odbędzie 
się dnia 18 lipca 1899 o godzinie 10 przed 
południem  w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 10 licytaeya realności w Kołomyi 
położonej, objętej wyk. hip. 1. 717 k3. gr. 
dla Y. dz. miasta Kołomyi, składającej się 
z domu pod Nr. 43 w Kołomyi na przed­
mieściu Stanisławowskiem  położonego, i pb. 
lk. 1506|7 wraz z przynależnościam i, składa- 
jącem i się z 8 kluczów do drzwi.

Nieruchomość, w ystawiona Da licyta-
cyę, je s t ocenioną na 5784 zł. 72 ct. a. w.,
przynależności zaś na  6 zł.

Najniższa cena wynosi 2898 zł. 36 et.,
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia itd.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w kancelaryi od­
działu I.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie praw a lub 
ciężary na  powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadam iane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
w ania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli n ie  mieszkają w okręgu sądu 
niżej wym ienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Kołomyja, dnia 29 m aja 1899.

L. cz. E . 218/98 (6) _ (4646 3 - 8 )
N a żądanie Jakóba Kulczyckiego Wa- 

czynicza Czop rolnika w Kulczycach odbę­
d z ie  s i ę  dnia 19 lipca 1899 o godz. 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. III. licy tac ja  posiadłości g runto­
wej objętej wyk hip. L. 760 ks. gr. gm iny 
kat. Knlczyce i 1/5 części parceli g run t. lk. 
8812 objętej lwh. 756 ks. gr. gm. kat- Kul- 
czyce, wraz z przynależnościami, składające- 
mi się z domu, 1 krowy i ziemiopłodów.

Nieruchomości, wystawione na  Iicyta- 
cve sa ocenione na 310 zł. przynależności
zaś'na" 175 zł.

Najniższa cena wynosi 324 zł. poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
n ia  i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Kr. 3.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie  licytacyjnym , inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości m e mo­
głyby być już ze skutkiem, podnoszone.

Te osoby, dla k tórych jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach bądz 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych w ydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy  sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy­
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
n °mocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Sambor, dnia 4 czerwca 1899.

n ia  przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze N r. 45.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić dó sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym, inaczej roszczenia te ­
go rodzaju co do samej nieruchom ości nie 
m ogłyby1 być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sadowe! 'jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego- .

0 . k. Sąd powiatowy, S. I. Oddział III.
Lwów, dnia 12 czerwca 1899.

L. cz. E. 126/99 (5) . (4703)
Na ż ą d a n ie  Kasy oszczędności w Biel­

sku, odbędzie się dnia 25 lipca 1899 o godz. 
9 przed południem w sądzie mzej wymienio­
nym, w biurze Nr. 10 licytaeya realności 
lw h 367 w Polance wielkiej, Jan a  i Ma- 
ryanny małżonków Jaroszów własnej wraz 
z przynależnościami, składaj ącemi się z in ­
w entarza żywego plonów i stodoły ,J

N ie ru c h o m o ś ć ,  wystawiona na licytacyę, 
je s t o c e n io n a  na 1950 zł., przynależności 
zaś na 172 zł- 45 ct. w. a.

Najniższa cena wynosi 1414 zł. 96 et., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do
skutku. . .

W a r u n k i  licytacyjne i odnoszące się do
tej nieruchomości dokum enta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protukoły ocenie­
nia itd.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze N r. 10.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym  term inie licytacyjnym, inaczej roszcze­
n ia  tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie praw a łub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeś li nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sadu zamieszkałego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Oświęcim, dnia 4 czerwca 1899.

I- cz. E . III. 3119/98 (14) (4764 2 - 3 )
Na żądanie p. W alentego Malskiego we

Lwowie,odbędzie się dnia 21 lipca 1899 o 
godzinie 10 przed południem w sądzie niżej 

w biurze N r 45 licytaeya 1/6 
cw  ii re.a n̂ °ści we Lwowie pod lk. 207 1/4 
t  u k:a 1. 14) składającej’się z gruntu budo­
w an eg o  wraz z budynJkkar| i) dom8m mie-

,^0In^ r ką, kurnikiem  i brogiem, tu- 
r  z. P°ta ornego, łąk i pastw iska wraz z 
i żywopłotu'^Ĉam ' ’ składającem i się z drzew

li«*vto3 ^  cz§śc nieruchomości, wystawiona na 
wraz 7̂ ’ ^6S*; ocenioną na 425 zł. 93 ct. 
wraz z przynależnościami.

• Jnizsza cena wwnnSj 269 zł. 62 ct., 
n ie  przyjdzie do

poniżei tei “7 " cena wyQosi 269 zł. 
skutku J Ceny sPrz0daż

tej n iau achomoJefy!.a<?yj!le 1 odnoszące się do 
larny, wynia™ \ , “ °kum enta wyciąg tabu- 
n ia i t d l  m * tastralny, protokoły ocenie- 

J może każdy, mający chęć kupie-
Lwowska Kr. 142 ■ dnia 24 czerwca 1899.

L. cz. E . 504/98 (4) (4758)
Na żądanie K aroliny S ilberberg, odbę­

dzie się dnia 25 lipca 1899 o godz. 10 przed, 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 14 licytaeya realności wyk. 
h ip. 1. 567 ks. Podgórze, W incentego No- 
żyńskiego w łasnej, wraz z przynależnościami, 
składającemi się z parkanu.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta­
cyę, j 0St ocenioną na 1220 zł , przynależno­
ści zaś na  10 zł.

Najniższa cena wynosi 615 zł. a. w., 
poniżej tej ceny sprzedaż n ie  przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchom ości dokum enta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia )td ) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie mzej wymienionym, w biurze Nr. 14.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia te ­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla k tórych jakie praw a łub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedyn ie  przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli n ie  mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Podgórze, dnia 13 kw ietnia 1899.

Nieruchomość, w ystawiona na  licyta­
cyę, je s t oceniona na 551 zł.

Najniższa cena wynosi 367 zł. 34 c t ,  
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki, licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości doknm enta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia itd.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze N r. 22.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie icytaeyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchom ości nie 
mogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dia których iakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądz w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli n ie m ieszkają w okręgu sądu 
niżej wymieniu aego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII.
Przemyśl, dnia 23 m aja 1899.

L. cz. E. 274/99 (4) (4743 1 - 3 )
Na żądanie M iny M eisner w Samborze, 

odbędzie się dnia 26 lipca 1899 o godz. 11 
przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze N r. S licytaeya połowy real­
ności lwh. 288 składającej się p. gr. 2334 j 
2882 i połowy realności whl. 289 składają­
cej się z p. b. 720 i gr. 2241/25, 2821126, 
2330, 2336(3, 2336(4. ks. gr. gm. kat. Sam­
bor dz. Powodowa objętych.

Nieruchomości te, "wystawione na  licy­
tacyę, są ocenione na 115 zł.

Najniższa cena wynosi 77 zł. a , w , 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchom ości dokum enta, (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły'"oce­
nienia i t. d.) może każdy, m ający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej w ym ienionym , w biurze N r. 3.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istn ieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych w ydarzeniach tego postępowania 
j ^ n i e  przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie m ieszkają w okręgu sądu niżej wy­
m ienionego i nie wskażą temuż sądowi peł­
nom ocnika d.o doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Sambor, dnia 30 maja 1899.

|L . oz. B. 35/98 (13) (4795 1 - 3 )
Na żądanie c. k. uprzyw galic. akcyj. 

Banku hipotecznego we Lwowie, odbędzie 
się dnia 24 lipca 1899 o godz. 10 rano w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 12 
w Złoczowie licytaeya m ajętności tabularnej 
Zawidcze lwh. 428 ks. gr. dla większych 
posiadłości c. k. sądu obwodowego w Złoczo­
wie objętej p. Tadeusza Karniewskiego wła­
snej wraz z przynaleźytościam i, składające­
mi się z budynków, zasiewów inw entarza 
żywego i martwego.

Nieruchomość ta, wystawiona na licy­
tacyę je s t oceniona na 199032 zł. a z tego 
grun ta  na 166550 zł. buownki na  21910 zł. 
przynależności zaś na 10572 zł.

Najniższa cena wynosi 132688 zł. po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokum enta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia itd.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze N r. 12.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszozenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

G. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Złoczów, dnia 27 maja 1899.

L cz. E. 836/98 (5) (4645)
N a żądanie p. Izaaka Gellesa, kupca w 

Przemyślu, odbędzie się dnia 26 lipca 1899 
o godz. 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w sali Nr. 23 (budynek sądu 
obwodowego) licytaeya realności wyk. hip 
I, 199 ks. g runt. gm. Buców objętej, składa­
jącej się z domu, komórki i stodoły, ogrodu 

6 parc. gr. bez przynależności.

L. cz. E. 188/99 (6 ) (4498)
N a żądanie spadkobierców śp. M ichała 

N iedzieli odbędzie się dnia 25 lipca 1899 
o godz. 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 10 licytaeya po­
łowy realności lwh. 82 i 1/4 części realności 
lwh. 84 w Brzeszczach M aryanny z Bieleni- 
nów W awrowej własnych wraz z przynale­
żnościami, składającemi się z plonów.

Części nieruchom ości wystawione na l i­
cytacyę są ocenione na  877 zł 6 8 1/, ct i 250 
zł. 95 ct. przynależności zaś na 8 zł. w. a.

Najniższa cena wynosi 590 zł. 45 ct. i 
167 zł. 30 ct. poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły r uie- 
nia i t. d.) może każdy, mający eh*- ' p ie­
nia, przejrzeć podczas godzin ’ .owych 
w sądzie niżej wymienionym, w bii ê N r. 10.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia te­
go rodzaju eo do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamia­
ne będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli a ie  mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Oświęcim, dnia 3 czerwca 1899.

L. cz. E . 396/98 (12) (4421)
Na żądanie K "sy oszczędności m iasta 

Tarnowa zastą^ a . ;  przez p. adw. dr. Fory- 
sta w Tarnowie odbędzie się dnia 25 lipca 
1899 o godz. 9 rano w tut. sądzie w biurze 
Nr: S licy tacja  realności lwh. 167 gm. Bo­
chnia wraz z przynależnościami, składające­
mu się z m łyna parowego am erykańskiego 
wraz z mechanicznem urządzeniem  i domu 
mieszkalnego z budynkam i gospodarczymi.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę, 
je s t oceniona z przynależnościam i na 52267 zł.

Najniższa cena wynosi 26133 zł. 50 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchom ości dokum enta (w yciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły" oce­
n ien ia  i t. d.) może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 12.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licy tac ja  byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
m ogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jak ie  praw a lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedyn ie  przez przybicie na tablicy są- 
00wej, jeśli n ie mieszkają w okręgu sądu 
nu.ej wymienionego i n ie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Bochnia, dnia 11 m aja 1899.

L. cz. VI 1709/96 (4) (3678 3 - 3)
Na żądanie Kenie T rom m er,, zastąpio­

nej przez H erscha Geschwiera w Śaiatynie, 
odbędzie się dnia 18 lipca 1899 o godzinie 
10 przed południem  w sądzie niżej wym ie­
nionym . w biurze Nr. 4 w Śniatynie licy ta­
c ja  realności lw h. 730/11 ks. gr." gm. Śaia- 
tyn  objętej, zobowiązanego Ozypsza Osterera 
własnej, składającej się z parc. bud. 1. kat 
1120 i gr. 1. 869.

Nieruchomość ta, w ystawiona na licy­
tacyę, jest oceniona na  914 zł.

Najniższa cena wynosi 609 zł. 34 et 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do
3 k u tk u .

W arunki licytacyjne i odnoszące sie do 
tej nieruchomości dokum enta (w y c iąć  ta 
bularny, wyciąg katastralny , protokoły oce­
nienia 1 t. d.) może każdy, m ajacy chęć ku-
mema,_ przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej w ym ienionym , w biurze N r 1 

G. k Sąd powiatowy, Oddział II. 
bm atyn , dnia 4 kw ietn ia 1899.



L. cz. E . II. 136/98 (4) (4109)
Na żądanie popierającego w ierzyciela 

M ajera Gerstenfelda, odbędzie się dnia 25 
lipca 1899 o godz. 11 przed południem  w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 3 
w Cieszanowie lieytacya 1/8 części ciała hip. 
wyk. hip. 185 ks. gr. gm iny Lubliniec st. 
objętego dłużnika M ichała Kuszpy własnego.

Nieruchom ość powyższa, w ystawiona na 
licytacyę, jest oceniona na 106 zł. 60 ct.

Najniższa cena wynosi 68 zł. 33 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchom ości dokum enta (w yciąg tabu­
larny , wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
n ia  i t. d.) może każdy, m ający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze N r. 3.

Takie prawa, wobec których nin iej­
sza lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyoy być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jak ie  praw a lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postę­
powania licytacyjnego powstaną, zawiada­
m iane będą o dalszych w ydarzeniach tego 
postępowania jedynie  przez przybicie na ta ­
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą temuż 
sądowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzi­
bie sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Cieszanów, dnia 25 kw ietnia 1899.

L. ez. E. 76/98 (5) (4044 1 - 3 )
Na żądanie Adolfa Dadleca, aptekarza 

w Żółkwi, zastąpionego przez dr. Korola a- 
dwokata w Żółkwi, odbędzie się dnia 26 li­
pca 1899 o godzinie 10 przed południem  w 
sądzie niżej wym ienionym , w biurze N r. V. 
lieytacya m ajętności żab. „Kom arniki część“ 
objętej lwh. 1090 ks. gr. Samborskiego sądu 
obwod, Bronisław a de T arnaw a Polańskiego 
własnej wraz z przynależnościam i, składają- 
eemi się z dwóch domów m ieszkalnych, pię­
ciu budynków gospodarczych, 1 karczmy, 
bez wszelkiego inw entarza.

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
je s t oceniona na 30000 zł., wraz z "przyna­
leżnościami, które zostały na 1550 zł. oce­
nione.

Najniższa cena wynosi 2000 zł. a. w., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokum enta (wyciąg ta ­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
n ien ia  i t. d.) może każdy, m ający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze N r. 5.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia te­
go rodzaju eo do samej nieruchomości nie 
m ogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
n ia  licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszyeh w ydarzeniach tego postępo­
w ania jedynie  przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełno ' ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

W yznaczenie term inu  licytacyjnego n a ­
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hip. dla wzmiankowanej nieruchomości.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Sambor, dnia 6 m aja 1899.

G. Zl. E . V III 3323/98 (9) (4838)
A uf B etreiben des allgem. Grazer Selbst- 

hilfe V ereines in  Graz, yertreten  durch Dr. 
Em il U ram itsch in  Graz, findet am 10 Ju li 
1899 V orm ittags 10 U hr bei dem unten be- 
zeichneten G erichte, Zimmer Nr. 57 in  Kra- 
kau die Y ersteigerung der L iegenschaft GbE. 
409 in  Zwierzyniec E igen thum  des Josef 
Kędzierski, bestebend aus d e r  G rundparzel- 
le N r. 34|11 im Umfange pr. 54®Q (Zube- 
ho r keines) und der H alfte der L iegenschaft 
G. B. E inl. 187 in  Bibice, E igen thum  des 
Bartholom eus Grzesiak, bestehend aus den 
G runoparzellen N r. 669/2 im U m fange pr. 
487‘O ,  N r. 661 im  Umfange pr. S 12°n  und 
N r. 662 im U m fange pr. 1577°q  (Zubehor 
keines.

Die zur V ersteigerung gelangenden Lie- 
genschaften sind ad a) m it 162 fl., ad b) 
m it 140 fł. Ó. W. bew ertet.

Das geringste Gebot betrag t ad a) 108 
fl., ad b) 94 fl. 0 . W., un ter diesem  Betra- 
ge findet ein  V erkauf n ich t statt.

Die Y ersteigerungsbedingungen und 
die auf die L iegenschaften sich beziehenden 
U rkuaden, (G rundbuehs - Hypothekenauszug, 
Oatasterauszug, Sehatzungsprotokolle u. s. w.) 
konnen von den K aufłustigen bei dem u n ­
te n  bezeiehneten Gerichte, Zimmer N r. 52

w ahrend der G eschaftsstunden eingesehen 
werden.

Rechte, welche diese V ersteigerung un- 
zulassig m achen wiirden, sind spatestens im 
anberaum ten Y ersteigerungsterm ine vor Be- 
g inn  der Y ersteigerung bei G ericht anzu- 
melden, w idrigens sie in  A nsehung der L ie­
genschaft selbst n icht m ehr geltend gem aeht 
w erden konnten.

Yon den w eiteren Yorkommnissen des 
V ersteigerungsverfahrens w erden die Perso- 
nen, fiir welcha zur Zeit an diesen Liegenschaf­
ten R echte oder Lasten  begrundet sind, oder 
im Laufe des V ersteigerungsverfahrens be- 
griindet werden, in  dem P alle  n u r durch 
A nschlag bei G ericht inK enntn is gesetzt, ais 
sie weder im  Sprengel des unten bezeiehne­
ten Gerichtes w ohnen, noeh diesem einen 
am G erichtsorte w ohnhaften Zustellungsbe- 
vollm achtigten nam haft machen.

K. k. Bezirks-Gerieht, A btheilung VIII.
Krakau, am 25 M ai 1899.

L. ez. E. 897/98 (6) (4S35)
Na żądanie Jakóba Teitelbauma, odbę­

dzie się dnia 12 lipca 1899 o godz 9 przed 
południem  w sądzie niżej w ym ienionym , w 
biurze Nr. 11 lieytacya realności lbw. 8 ks. 
gr. gm. k. Kołaczyce objętej, dłużników S ta ­
nisława i W iktoryi M atuszewskich własnej.

Nieruchomość ta, wystawiona na lieyta- 
cyę, je s t oceniona na 1660 zł.

Najniższa cena wynosi 1106 zł. 66 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokum enta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
itd.J może każdy, mający chęć kupienia, przej­
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 11.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licy tac ja  byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchom ości nie 
m ogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla k tórych  jakie praw a lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli n ie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż 
sądowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzi­
bie sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Odda' &ł III.
Jasło, dnia 17 m arca 1899.

L. cz. E . 3420/98 (6) (4418 1— 8)
Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 

w Kołomyi, zastąpionego przez adw. dr. B. 
Jurczeńkę w Kołomyi, odbędzie się dnia 24 
lipca 1899 o godzinie 10 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
10 w Kołomyi lieytacya a) niewydzielonej 
połowy realności whl. 51 ks. gr. dla I I I  dz. 
m. Kołomyi, b) całej realności whl. 59 tej 
samej księgi objętej, i c) 6/48 niewydzielo- 
nych części realności whl. 477 tej samej ks. 
objętej wraz z przynależnos'ciami, składające- 
mi się z 1 studzienki, 1 bruku, 1 sztachet 
przynależnych do realności w. n  1. 51 ks. 
gr. I I I  dz. m. Kołomyi i ze studzienki przy­
należnej do realności w hl 477 ks. gr. III. 
dziel. m. Kołomyi.

Nieruchomości w zględnie czątki tychże 
wystawione na licytacyę, są ocenione a to : 
ad a) na  850 zł. 15 ct., ad b) 1480 zł. 25 
ct., ad c) 62 zł 75 et. przynależności ad a) 
45 zł., ad c) 1 zł. 81%  ct.

Najniższa cena wynosi a t o : ad a) 492 
zł. 82%  ct., ad b) 798 zł. i5 %  ct., ad e) 
33 zł. 21V* ct., poniżej tej ceny sprzedaż 
nie przyjdzie do skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchom ości dokum enta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia itd .) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są ­
dzie niżej wym ienionym , w biurze N r. 9.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licy tac ja  byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia te ­
go rodzaju co do samej nieruchom ości nie 
mogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na  powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo-

niżej wymienionego i m e wsaazą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Kołomyja, dnia 29 m aja 1899.

100 zł. a. w. z pn., zostanie realność Ik, 20 
w Niedzielnej m asy spadkowej Aleksego P i- 
choekiego własna, dnia 20 lipca 1899 o go­
dzinie 3 po południu za cenę wywołania 192 
zł. 50 ct. a. w., lub niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną.

Zakład wynosi 19 zł. 25 ct. a. w.
C k. Sąd powiatowy.

Staremiasto, 17 grudn ia  1897.

L. ez. E . 532/99 (1) (4816)
Na żądanie e. k. P rokuratoryi Skarbu 

im funduszu ubogich gm iny P e tranka  odbę­
dzie się dnia 27 czerwca 1899 o godzinie 
10 przed południem  w sądzie niżej wymie­
nionym , w biurze Nr. 7 w Kałuszu lieytacya 
realności lwh. 328 gm iny Petranka i realno­
ści lwh. 527 i 534 tejże gm iny dłużnika nie­
wiadomego z miejsca pobytu Chaima Hoeh- 
m ana do rąk  kuratora adw. dr. Staneckiego 
w Kałuszu.

Nieruchomości powyższe wystawione na 
licytacyę, są ocenione co do realności lwh. 
328 — 100 zł. co do lwh. 527 a to na 20 
zł. i lw h 534 na 5 zł. przynależność zaś eo 
do lwh. 328 na 103 zł.

Najniższa cena wynosi co do lwh. 828 
— 185 zł. 50 ct., co do lwh. 527— 13 zł. 50 
ct. i eo do lwh. 534 — 3 zł. 50 ct. poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokum enta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia itd.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 6.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchom ości nie mo­
głyby być już ze skutkiem  podnoszona.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na  powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego pow staną, zawiadam iane bę­
dą o dalszych w ydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy  sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Kałusz, dnia 5 maja 1899.

L. cz. 6447/97 (4783 3 - 3 )
Celem zaspokojenia wierzytelności spad­

kobierców W asyla Pichoekiego w kwocie

L. cz. E . 2512/98 (4) (4804 1— 3)
Na żądanie Szymona Disehe zastąpio­

nego przez adw. dr. P ite rn ik a  w Samborze, 
odbędzie się dnia 26 lipca 1899 o godzinie 
9 przed południem  w sądzie niżej w ym ienio­
nym w biurze N r. 3 lieytacya realności wyk. 
hip. 1. 49 składającej się z parceli gruntow ej
1. k. 234 ks. gr. gm. kat. Radłowice objętej.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta­
c ję , jest oceniona na 150 zł.

Najniższa cena wynosi 100 zł. w. a., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokum enta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
n ia  i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 3.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licy tac ja  byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia te­
go rodzaju eo do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem, podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postę­
powania licytacyjnego powstaną, zawiada­
miane będą o dalszych w ydarzeniach tego 
postępowania jedynie  przez przybicie na ta ­
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą te­
muż sądowi pełnom ocnika do doręczeń, w 
siedzibie sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Sambor, dnia 80 maja 1899.

L. cz. E. 932 98 (5) (4841 1 - 3 )
N a żądanie M arkusa G artenberga kup­

ca w Pile, odbędzie się dnia 21 lipca 1899 
o godz. 8 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym w biurze I I  lieytacya realności 
lwh. 81 ks. gr. gm. kat. Bolechów objętej 
dłużnej masy spadkowej bp. Lei i Jakóba 
Dawidów własnej.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
eyę, jest oceniona na 876 zł.

Najniższa cena wynosi 438 zł. poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchom ości dokum enta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym,w biurze Nr. 2.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym

term inie  licytacyjnym , inaczej roszczenia te ­
go rodzaju co do samej nieruchom ości nie 
mogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadam iane 
będą o dalszyeh w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie  przez przybicie na  tablicy 
sądowej, jeśli n ie  mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Bolechów, dn ia  8 m aja 1899.

L. ez. E . 288/98 (5) (4844 1— 3)
Na żądanie Karola Pańkiew icza ro lnika 

w Łapajówee, odbędzie się dnia 19 lipca 
1899 o godz. 10 przed południem  w sądzie 
niżej w ym ienionym , w biurze N r 3. licyta­
c ja  303/640 części z połowy realności lwh. 
826 gm. Kamionka str. składającej się tylko 
z parcel grj 5225 i 303/640 części realności 
lwh. 827 gm. Kamionka str., składającej się 
z pare, bud 433|1 z domem i parc. g runt. 
568|2, 572 i 574 wraz z przynależnościam i, 
skł&dającemi się z płotu.

N ieruchom ości, są ocenione a to : 
303)640 z połowy lwh. 826 na 2 zł. 36 et., 
zaś 303) 640 całej realności lwh. 827 z przy- 
należytością na  109 zł. 80 ct.

Najniższa cena wynosi za części rea l­
ności lwh. 826 kwotę 1 zł. 58 ct. zaś za 
części realności lw h. 827 kwotę 73 zł. 20 ct. 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchom ości dokum enta (w yciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, m ający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wym ienionym , w biurze Nr. 3.

Takie prawa, wobec k tórych niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia te ­
go rodzaju eo do samej nieruchom ości nie 
mogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jak ie  praw a lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach bądź 
obecnie już istn ieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zaw iadam iane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie  przez przybicie na  tablicy są- 
wej, jeśli n ie m ieszkają w okręgu sądu n i­
żej wym ienionego i nie wskażą temuż sądo­
wi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Kam ionka str., dnia 20 m aja 1899.

L. cz. E . 344/99 (9) (4688)
Na żądanie Powiatowej Kasy oszczędno­

ści w W adowicach odbędzie się dnia 26 lip­
ca 1899 o godzinie 3 po południu w tutej. 
sądzie, biuro N r. 1 lieytacya realności lwh. 
82 ks. gr. gm. Przytkowice Jan a  i K atarzy­
ny M atyasików własnej.

Nieruchomość ta  ocenioną jest na 384 zł.
N ajniższa cena wynosi 268 zł poniżej 

tej ceny sprzedaż n ie  nastąpi.
W arunki licytacyjne i inne dokum enta 

można przeglądać w biurze Nr. b tego Sądu.
Kuratorem  niew iadom ych wierzycieli 

ustanowiony adw. dr. F o rs te r w Kalwaryi.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Kalwarya, dnia 25 m aja 1899.

L cz. Y I 227) 97 8 (4590 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Lisku podaje 

do publicznej wiadomości, że na zaspokojenie 
sumy 18 zł. 40 et. z pn. odbędzie ślę w są­
dzie tut. przymusowa lieytacya ciała hip. w. 
hl. 53 ks. gr. gm. kat. Olszanica objętego, 
dłużnika Iw ana Haw rylieza własnego w dniu 
17 lipca 1899 o godz. 10 przed połuniem.

Realność ta, sprzedaną zostanie za wy­
żej lub niżej ceny wywołania wyżej 430 zł.

Kuratorem nieznanych wierzycieli m ia­
nowano adw. dr. S trutyńskiego w Lisku.

Resztę warunków  licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania, m ożna w tut. 
kancelaryi Oddz. I I  przejrzeć.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Lisko, dnia 1 czerwca 1899.

Konkursa.
L. 884 (4766 3 - 8 )

KONKURS.
0. k. Izba no taryalna w Krakowie, roz­

pisuje niniejszem  konkurs na opróżnioną po­
sadę c. k. notaryusza w M yślenicach, ew en­
tualnie w razie przeniesienia którego z no- 
taryuszy na tę posadę, także na inną  w skutek 
takiego przeniesienia w obrębie tutejszej izby 
opróżnić się mogącą, z term inem  do dnia 
30 lipca 1899.

Kompetenci o udzielenie tej posady, 
mają podania swe w drodze właściwej w ty m ­
że term inie do tutejszej Izby notaryalnej 
wnieść.

Kraków, dnia 17 czerwca 1899.
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L. 57677/11 (4786 2 - 8 )

K O N K U R S .
N a posadę ekspedyenta pocztowego przy

c. k. urzędzie pocztowym w Rzęśnie polskiej 
w powiecie lwowskim za kontrak tem  służ­
bowym i kaueyą w kwocie 200 zł.

P o b o r y :  
płaca rocznych 100 zł. 
ryczałtu  kancel. 20 zł. 
i wynagrodzenie 60 zł. na posłańca pie­

szego cztery razy dziennie do przestanku 
kolejowego w Rzęśnie polskiej i napowrót.

Podania należy wnieść najpóźniej do 
80 czerwca b. r. do c. k. D yrekcyi poczt 
i telegrafów we Lwowie.

Z e. k. D yrekcyi poczt i telegrafów 
dla Galicyi.

Lwów, 18 czerwca 1899.

L. 1914 (4788 2 - 3 )
Ogłoszenie konkursu.

Wydział powiatowy na podstawie 
statutu organizacyjnego i emerytalnego 
dla urzędników powiatowych przez Radę 
powiatową w dniu 16 marca 1899 uchwa­
lonego rozpisuje niniejszem konkurs na 
posadę koncepisty z płacą roczną 1000 
zł., dodatkiem akty walnym 250 zł. i 5 
czteroleciami po 100 zł. jako też z pra­
wem do emerytury.

Ubiegający się o tę posadę winni 
swe należycie udokumentowane podania 
wnieść do Wydziału powiatowego w Sta­
nisławowie do końca sierpnia 1899 i wy­
kazać:

1. Obywatelstwo austryackie,
2. Wiek najmniej 20 lat, a naj­

więcej 40 lat,
3. Świadectwo zdrowia,
4 . N iesk azite ln e  życie,
5. U porządkow ane s to su n k i m ają t- 

kow e,
6. Z najom ość języków  k ra jo w y ch ,
7. B rak ' p o k rew ień s tw a  do c z w ar­

tego sto p n ia  lub  p o w in o w actw a do d ru ­
g ieg o  sto p n ia  z u rzędn ik iem  tu te jszego  
W y d z ia łu  pow iatow ego ,

8. Ukończone nauki prawnicze 
z trzema egzaminami państwowymi, lub 
uzyskany stopień doktora praw na 
wszechnicy austryackiej.

Posada ta nadaną będzie prowizo­
rycznie na jeden rok, poczem dopiero 
może nastąpić stabilizacya.

Wydział powiatowy.
S tan is ław ó w , 14  czerw ca  1 899 .

L. W . kr. 35.930/99 (4778 8- 8)
Ogłoszenie konkursu.

Celem nadania stypendyów z fundacyi 
śp. Księcia Leona Sapiehy ogłasza się n i­
niejszem  konkurs. . . .  , j

W  fundacyi tej istnieją, dwa stypendya 
po 475 zł. w. a. rocznie, rozdawcy wolno 
jednak, jeżeli to uzna za właściwe, 
oba, jako jedno stypendyura w kwocie 
zł. w. a. jednem u kandydatowi.

W sparcia te przeznaczone są, dla mło­
dzieńców urodzonych w Galicyi lub w W lel­
kiem Księstwie Krakowskiem, którzy ukoń­
czywszy nauki uniwersyteckie iub akademi­
ckie z postępem znakomitym pragnęliby z po­
czątkiem  roku szkolnego 18991900 udać się 
do zagranicznych zakładów naukowych W celu 
nabycia głębszego wykształcenia w obranym 
zawodzie.

Narodowość kandydata lub wyznanie 
relig ijne nie stanowi różnicy.

S typendya wypłacone będą w dwóch 
półrocznych równych ratach z góry i trwają 
prawidłowo przez rok jeden. W olno wszakże 
rozdawcy, którym jest J . E . J . O. Książe 
Adam Sapieha pozostawić stypendystę w po­
siadaniu stypendyum  jeszcze przez rok drugi.

S typendysta obowiązany będzie z koń­
cem każdego półrocza szkolnego wykazać się 
przed rozdawcą w sposób wiarygodny, jz 
bawiąc za granicą, oddaje się rzeczywiście 
naukom  zawodu swego z zamiłowaniem i 
bardzo dobrym postępem.

Chcący się ubiegać o stypendyum po­
wyższe, w inni wnieść podania swoje najpó­
źniej do 2 sierpnia r. b. bezpośrednio do 
W ydziału krajowego i załączyć m etrykę chrztu 
lub urodzenia, świadectwo majątkowe i mo- 
r alności, absolutoryum z odbytych nauk uni­
w ersyteckich lub akademickich, tudzież świa­
dectwa szkolne, szczególniej z ostatnich lat

Kandydaci, którzy przed rokiem szkol­
nym  1898/9 pokończyli nauki, winni nadto 

ykazać wiarygodnie, czem się trudnili od 
czasu ukończenia studyów.

^  podaniu ma być wyraźnie przyto- 
czy kandydat ubiega się tylko o 

t Pi  w^ine stypendyum  w kwocie 950 zł., czy
mrtołhw „n nnip,dvńczem

zam ierza dalej k an d y d a t pracow ać i 8. w  jak i 
sposób naby tą  naukę w przyszłości chc ia łby
spożytkować.

P odan ie  w inno w reszcie zaw ierać  do­
k ład n y  adres, pod k tó rym  za ła tw ien ie  ma 
dojść w swoim czasie do rą k  kandyda ta .

Z W ydziału krajow ego 
K rólestw a Galicyi i Lodom eryi z W ielk iem  

K sięstw em  K rakow skiem .
W e Lwowie, dn ia  14 czerw ca 1899.

(4854) 

i k. M ini-
L. 14.676 k oNKURS.

Według zaw iadom ienia c. i *. m in i­
s te rs tw a  w ojny z dnia 20. m aja 1899 oddział 
6 1 1286 obsadzona będzie z dn iem  1 wrze­
śn ia  b r  posada nauczycie la  w c. i k. w oj­
skow ej szkole ludowej w Zadarze.

K andydaci, ubiegający się o tę posadę, 
w in n i wykazać się kw alifikacyą do szkół lu  
dow ych pospolitych z językiem  w ykładow ym  
n iem ieckim , muszą być s ta n u  w olnego i n a ­
daw ać się na to stanow isko także pod k-azdym

innym ^w zględe kaIi(jy d a tQW z św iadectw em

kw alifikacyjoem  m ogą. otrzym ać tę  posadę 
także kandydaci z św iadectw em  dojrzałości
c. k. sem inaryum  nauczycielskiego z w ykła­
dow ym  językiem  n iem ieckim . _

P rzy  obsadzeniu tej posady u w zg lęd n ien i 
będą przedew szystkiem  tacy  podoficerow ie, 
k tó rzy  w edług ustaw y o n ad aw an iu  posad 
w ysłużonym  podoficerom uzyskali certy fikat 
zapewniający i® p ierw sz®6s two PrzJ otrzy­
m an iu  posad u rzędn iczyc  •

Posada obsadzona będzie początkowo 
p row izo ryczn ie , stale zaś, gdy  po roku p ró b y  
k an d y d a t zostanie uznany  za uzdoln ionego  
do zawodu nauczycielskiego.

N auczy c ie le  wojskowej szkoły ludow ej 
o trzym ują 600 zł- p łacy rocznej oraz dodatek  
n a  m ieszkanie w rocznej kw ocie 382 zł. do­
pó ty  dopóki n ie  otrzym ają m ieszkan ia  in  
n a tu ra . Nadto o trzym ują nauczycie le  po każ­
dych 5 la tach  służby dodatek  p ięcio le tn i 
w kw ocie 60 zł.rocie 60 zł.

N auczyciele stali m ają prawo do
rytury . . , , ......................

"K andydac i na tę posadę w inni wnieść
podanie do c. i k. komendy wojskowej w Za­
darze w drodze służbowej (przez przełożone 
Rady szkolne okręgowe) do 15 lip ca b. r. 

W iedeń, BO maja 1899

L. Ci. S. 7/98 106 c c (4812  2 - 8 )
W  eelu Iikw idacyi p re tensy j zgłoszo 

nych  po te rm in ie  likw idacy jnym  do m asy 
konkursow ej JBarucha S acb sen b au sa  w yzna­
czam dodatkow y te rm in  likw idacy jny  n a  dzień  
12 lipca 1899 godzinę 10 rano  w tu tejszym  
sądzie w sali 16.

Jarosław , d n ia  30 m aja 1899.
Komisarz konkursowy.

L. ez S. 5/98 50 c c (4811 2— 3)
W  celu Iikwidacyi pretensyj zgłoszo­

nych po term inie likwidacyjnym  do masy 
konkursowej A leksandra M icewsldego wyzna­
czam dodatkowy term in likwidacyjny na dzień 
12 lipca 1899 godzinę 10 rano w tutejszym 
sądzie w sali 16.

Jarosław , dnia 30 maja 1899.
K om isarz konkursow y.

L. cz. S. 8/98 41 c c (4818 2 —3)
W celu Iikwidacyi pretensyj zgłoszo­

nych po term inie likw idacyjnym  do masy 
konkursowej Sary Sachsenhaus wyznaczam 
dodatkowy term in  likwidacyjny na dzień 12 
lipca 1899 godzinę 10 rano w tutejszym są­
dzie w saJi 16.

Jarosław , dnia 23 maja 1899.
Kom isarz konkursowy.

L. cz. L. 4,99 (4) (4752 2— 3)
Hryó Jarem a, syn Dinytra i tegoż żona 

Justyna z Prodeusów Jarem a z Germakówki 
uznani zostali m arnotrawcam i a kuratorem  
dla n ich  ustanowiono W asyla Zuloka, syna 
Jwana Artemowego z Germakówki.

o. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
M ielnica, 28 maja 1899.

L. cz. IV. 596/96 (6) (4595 2 - 3 )
A nna Pawluk, córka M ichała, z Kniaża 

oddana z powodu niedołęstwa umysłu pod 
kuratelę. Kuratorem  jest M ichał Pawluk Iwa- 
aa z Kniaża

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Śniatyn, dnia 18 grudnia  189S.

L. cz. L. 15/98 (5) (4776 2 - 3 )
K atarzyna Kieczur, żona Stefana z L a­

szek gościńeowych umysłowo chora, kurato­

rem  jej ojciec Iw an Iwanowicz tamże usta­
nowiony.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Mościska, dnia 18 listopada 1898.

L. cz. L. II. 60|96 8 X V III. (4765 2—3) 
Jakób Menkes uznany został m arnotra­

wcą, a kuratorem tegoż m ianowany p. Jakób 
Byk.
Ć. k. Sąd powiatowy S I., Oddział XVIII. 

Lwów, dnia 3 czerwca 1899.

L. cz. L. 5|99 (1) (4720  2 - 3 )
Iwan Storożuk z Oięzowa uznany ^mar- 

notrawcą. Kuratorem ustanow iony Iw an L i­
twiniec z Oięzowa.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział Y l. 
Stanisławów, 20 kw ietnia 1899.

L. cz. P. 298|99 (4) (4759 2— 8)
Annę Andryjczuk zam. Seniszewską z 

Markowiec uznano za m arnotrawczynię, kura­
torem jej Fedor Smuk z M arkowiec 

Ó, k. Sąd powiatowy, O ddział I. 
Tyśmienica, dnia 10 m aja 1899.

L. ez. Pr. III 34)99 2 (4858)
C. k. Sąd krajowy karny jako prasowy 

orzekł w myśl § 493 pk.: Umieszczony w Nr. 
24 czasopisma „Naprzód11 artyku ł p. t. Ger- 
manizacyjny m ilitaryzm 11 zaw iera znamiona 
występków §. 300 i art. IY  ustawy z 17 
grudnia 1862 Nr. 8 dz. p. p. 63 ustęp a r­
tykułu „szkolnictwoludowe11 od „W  ostatn ich11 
do „ciemnocie ludu“ str. 2 znam iona wyst, 
§. 302 uk., ustępy artykułu S tarosta „Sta- 
rzeńsk i“ od tychże słów ty tu łu  do „robotni­
czego11 str. 2 i od słów „Na posiedzeniu11 
do „uczciwych11 znamiona występków § 800, 
487, 488 uk. i art. V powyższej ustawy, ustęp 
zaś tegoż artykułu od słów „Tow. M atejko11 
do „M atejce11 znamiona występku z §. 305 
uk., artykuł „Holecki11 Nr. 2 strona 4 zawiera 
znamiona występsów z §. 487, 488 uk. oraz 
art. V powmłanej ustawy. Zakazuje się roz­
szerzania inkrym inow anych artykułów wzUe 
dnie ustępów.

Kraków, 18 czerwca 1899.

L. cz. Pr. III . 33/99 (2) (4859)
O. k. Sąd krajowy jako prasowy orzekł 

wedle §. 493 p. k.: Broszura „1848 rok w 
Polsce Jan  W ierzba11 zawiera znamiona wy­
stępków z §. 300, 305 u. k.,

B roszura: „Krótka historya wielkiej 
rewolucyi francuskiej Londyn 1898“ znamio­
na zbrodni §, 58 b. 65 a i występków § 
302, 305 u. k.

B roszura: „Pokonani zwycięzcami11 dra­
m a t napisał Janko, znamiona w ystępków  § 
302, 305 u. k.,

Umieszczone w broszurze „Miscelanea. 
Genewa 188911 a rtyku ły : Kolektywizm i So-
cyalizm" E m ilE n d es  „ K o m u n iz m  przyszłością
społeczeństw 11 zawierają znamiona występku 
§ 305 u. k., zaś artykuł „Bóg i Państw o11 
znamiona zbrodni §. 122 a. b. u. k.

Umieszczony w Num r. 4 czasopisma 
„Przedśw it" kwiecień 1898 artykuł „1848r. w 
w Polsce" znam iona występków §. 300 305 
u. k., artykuł „Kwestya narodowościowa w 
A ustryi" znamiona zbrodni §. 58 b. c. u. k.

Zakazuje się rozszerzania inkrym ino­
w anych pism drukowych.

Kraków, 16 czerwa 1899.

fil. 130 (4477)
Sm Sftamcit ©einer SOlajeftat beS ®aifer§!

5)aS f. !. SanbeS* ais jprefjgeridjt SBien 
ljat auf Slntrag ber f. f. ©taatSantbaltfdjaft 
erfannt, bafj ber Stńjalt ber irt ber Stanmer 
244 ber pertobifdjen Srudjdjrift: „Sie gett" 
bom 3 Suni 1899 entfjaltettcn Slrtifel, unb 
jluor beS SlrtifelS mit ber Ueberjdjrtft: „Urtłreuc 
Wiener'' 1 . irt ber Ueberfdjrift „llntreue Stener" 
felbft 2 . in ber ©telle boit „Slber nur bon" 
bis cinfd)lfief}lidj „gefragt toorben finb" 3. in 
ber ©telle bon „bas toas er" bis einfdjl „na* 
be getoefen ift" beS SIrtifelS unter ber 2Jiarfe: 
„S)ie SBodje. $olitifd)e SJtotifccn" in ber^SteUc 
bon „ńberbieS ©pione ju" bis einfdjl. „bebadjt 
mttben" unb in ber ©telle bon „s®er bat ber" 
bis einfcbltcfjlicb „®raf $ b un" haS SSergefjen 
nadj § 300 ©t. ®. begriinbe, unb eS toirb 
nad) §. 493 ©t. 5)?. 0 .  baS S3erbot ber 2Bei* 
teroerbreitung biefer ®rucfjcf)rift auSgefprocfjen, 
bie bon ber f. f. ©taatSamoaltfdjaft berfiłgte 
©efdjlagnaljme gemćifj § 489 ©t. R  0 .  befta* 
tigt unb gentćłjj §. 37 ipr. ®. auf bie SSer* 
nidjtung ber faifirten ©jęcmplare erfannt.

SBien, am 5 Suni 1899.

Sm 9lamen ©einer SKajeftat bcS ®aifer8 !
25aS f- f- 8 anbeSgericf)t SSien ais 9f$re§* 

gericbt Ijat auf 5Intrag ber f, f. ©taatSan* 
maltfcfjaft erfannt, bafj ber I. ber in
ber Stummer 6 ber irt 2Jfundjen erjcbeinenben 
periobifĄert S tudjcbrift: „£)bitt"bom 10 SDłaien

2012 (1899) entbaltenen SIrtifel u. jm.: a 
beS SIrtifelS „®ie gute @cfeK)d)aft unb bie 
®eutfcbgefinnten", begtnnenb mit „bei bera 
Sampfe" enbigenb mit „beutf^en SłaterlanbeS 
finb" jur © d n j e ; b. beS ?lrtifelS: „SSon ber 
Dtorboftgrenje beS IReiĄeS" in ber ©tefte bon 
„®ie Olbenburger in iRujjlunb" bis einfĄlieB* 
tii^ „ift bts ®eutid)e"; c. beS SIrtifelS mit 
ber SJłarfe: „®ie Śagc in OefterrciĄ nub Un* 
garn" in ber ©telle bon „Sinen StuStueg" bis 
einfĄlieBliĄ „nidjt me^t"; d. beS SltlifelS 
mit ber UJłarfe: „@ibt eS uod) ©efefee inDefter* 
reic^r" in ber ©telle bon „SSir glauben, ba^ 
auĄ jcber" bis einjdjltefjlid) „jiueiter Sluflage 
hcrauS"; II. ber Sjioftfarte mit ber 55uffdjrift: 
„Ireubeutf^e ®rii|e" unb einer 2flintatur« 
$^otograp^ie ber Dtummer 2, 1 . ©eite ber 
®rucffĄrifr „Obin" a d  I. a. baS S3er6redjen 
naĄ §. 58 c. ©t. ®. unb baS SSerge^en nad) 
305 ©t. ® . ; a d  I. b. unb c. baS SJerbredjen 
naĄ §. 63 ©t. ® . ; a d  I. d . baS SBerge ên 
nacb §■ 300 ©t. ® .; a d  II. bas SBerbred̂ en 
naĄ §■ 65 a. ©t. ©. begriinbe, unb eS totrb 
nad) §. 498 ©t. D. baS Slerbot ber SBeiter* 
oerbreitung biefer KirucfjcEjriftcn auSgefprodjeti, 
urb gemafe §. 37 $ r . ®. auf bie SBerniĄtnng 
ber Porfinbli^en Sfemplare erfannt.

26ien, am 5 3uni 1899.

3m 9łamen ©einer SOłajeftat bcS RaiferS! 
®aS f. f SanbeSgeriiĄt SBien ais 5(5re6* 

gericbt fat auf Slntrag ber ! . ! .  ©taatSantualt* 
ft^aft erfannt, b a | ber 3 ni)alt ber ©rudfc^rift: 
„80S bon Jłora!" fiieb ber 5Deutfd)cn in Defter* 
teiĄ bon ®otłfneb © ^ il baS SSerbreĄen nad, 
§. 122 b. ©t. <3. begriinbe unb eS ioirb nadj 
§. 493 ©t. ifL 0 .  bas SBerbot ber SBeiterber* 
breitung biefer ®rucffd)rift ausgefproc^en, unb 
gemd| §. 37 i(łr. ®. auf bie SSernidjtung ber 
borfirthlic^en ffijemplare erfannt.

SBieu, am 5 Suni 1899.

Sm Stamen ©einer Slłajeftat beS ^aiferS!
®aS f. f. SanbeSgcridjt SBien ais ł̂refe* 

geriĄt f)at auf Slntrag ber f. f. ©taatsan* 
waitfchaft erfannt, b a | ber Snljatt beS im 
3)ruifmerfe: „2lbriifłungs*93ilberbu(Ą, bie grie* 
benSconferenj in ber Sarricatur aUer Słbtfcr" 
SBerlin 1899, SSerlag bon 0 r . SpSter u. (£0. 
(®. m. b ^ .) I. uuf ©eite 15 unb II. auf 
75 entbaltenen SBilber le^tcre mit ber Ueber* 
fĄrift: „S)ie ©r^mdcbte mit ber gtiebenSpfei* 
fe" baS Slerbrecbeit nad) §. 63 ©t. ®. begriinbe 
unb eS tuirb nacb §. 493 ©t. 0 .  DaS S3er*
bot ber SBeiterberbrcitung biefer ®ru<ffd)rift 
auSgefproĄen, bie bon ber f. f. ©taatsanmalt* 
fĄaft berfiigte SScfĄIaana^me gema| §. 489 
©t. H5. 0 .  beftatigt unb gemag §. 37 ipr. ®. 
auf bie 83ernidĘ)tung ber faifirten ©jemplate 
erfannt.

SBien, am 5 Sutti 1899.

®aS f. f. 8«nbeS> ais jpre^geriĄt in 
iprag f)at mit bem ©rfenntniffe bom 22 2Jłai 
1899, ^Sr. 190 bie SBciterberbreitung ber ®rućf* 
fĄrift: „Oesko-slovanske glossy" Podava K. 
R. J. -j— \- v Praze. Nakładem redakce 
Osvety Tiskem F. Simacka nad) §. 300 @t. 
®. unb Slrtifel V. bcS ®cfe^eS bora 17 ®e» 
cember 1882, Sfłr. 8 R  ®. SSL ex 186*, 
oerboten.

S)aS f. f. SteiS* aIS ipreftgeridjt in 
Sger bat mit ben ©rfenntntffen bom 24 2Jłai 
1889, jpr. V III. 128, 130 unb 131, bie SESei- 
terberbreitung ber Jtummer 40 ber geitfcfiriften: 
„ttgerer flła^ricbten'', „galfenau*SónigSberger 
ifiolfSjeitung" unb „SKcubefer 9ład)ricbten" bom 
20 3Kai 1899 megen bcS KrtifelS: „Uład)51 
riĄten a u l ber llmgegenb" nad) §§. 300 unb 
302 ©t. © berboten.

3)aS f. f. $ re i8* aIS in
©ger bat mit bem ©rfenntniffe bom 24 2J?ai
1899, jpr. VIII. 127, bie ifiJeiterberbreitung 
ber Dłuminer 39 ber 3 citlchr*ft: rr®ote auS 
bem Sgertbal" bom 20 9Jłai 1899 rnegen
beS SIrtifelS: „tpfingften 1899" nacb § 65 a.
S t .  ®. berboten.

® as f. f. t o i s *  ais ipre§gericbt; in 
8 eitmtrib bat mit bem ©rfettntniffe nom 24 
3Rai 1899, iflr 64, bie 28eUerberbreitung ber 
Jłummer 39 ber geitfcbrift: „Seitmcriber SBo* 
Ąenblatt" bom 20 9Jłat 1899 toegen ber Slrtifel: 
„Unb fo toaS nennt fieb beutcb", „ l$3o bleibt 
baS Słationalbemufetfein" unb „Sobofijj ben 17 
2Jłai" nacb §. 302 ©t. ®. berboten.

2)aS f- t  ®reiS* alS jpre|gerid)t in 
SłciĄenberg b^t mit bem ©rhttntniffe oom 26 
3Rai 1899, ^ r .  65/2 bic SSeiterberbreitung ber 
9łc. 6 ber geitfcfitift: „-Ktue 2trbeiter*jprefft" 
uom 26 3Xai 1899 megen ber Slrtifcl: „Sin 
tlafjijcbeS SerfammlungSberhot unb S3etfam* 
mluugSberi^te" nacb §§• B00, 491, 492 ©t. 
©. unb 2lrt. V. beS ©efebeS bom 17 ®e* 
cember 1862, 9łr. 8 iR. ®. SSL ex 1863, 
§§. 65 a. unb 802 6 t .  ®. berboten.



® a8 I .f. ^rci§= alg $re§gfric()t ttt ®ottig* 
graf) Ę}at mit bem Orfcnntitiffc bom 25 33?ai 
1899, ifjr. IV. 18/2, bte SBeiteruerbreitung bet 
fRummer 8 ber 3ettfd)rift: „Obrana lidu" bom 
20 33?ot 1899 megen ber fRotijjen: „Pater va 
Velkych Petrovicich“ uttb “Z kazani divkam“ 
m ą  §. 516 @t, ®. berboten.

® a8 I. !. ftreiS* alS ifjrejjjgeridjt in 
iRetdjenberg tjat mit bem ©rfenntniffe bom 27 
33?ai 1899, igr. 66, bie 2Betierberbreitung ber 
9?r. 12 ber Seitfdjrtft: „greigeift" bom 27 
3J?ai 1899 megen beB SlrtifelS: „©tretftidjter" 
nadj §. 64 @t. ®. berboten.

® a8 f. I. SattbeB* alS 3prc^gcric^t in 
33ruttn Ijat mit bem ©rfenntniffe bom 23 39?ai 
1899, jjjr. 28/1, bie SBeiternerbreitung ber 
Uhtmmer 39 ber ^eitfdjrift; „®eutfd)eS SEJtatt" 
bom 20 3J?ai 1899 megen ber Slrtifel: „@pra* 
djenunfug" unb „SluB ber 2Rai*9lnbadjt" nad) 
§§. 65 lit. a. unb 302 ®t. ®. berboten.

®a3 f. f. SanbeS* alB UJrefjgeridjt in 
gara tjat mit bem ©rfenntniffe bom 19 2J?at 
.1899, 3pr. 21, bie SSJeiterberbreitung ber 
SRummer 89 ber geitjdjrift: „II Dalmata" bom 
17 3Rai 1899 megen bes SlrtifelS: „Cose 
da ridere“ nad) §. 493 ©t 5jJ. 0 .  berboten

®aB !. I. J?rei3* al8 ?{5refjgenci)t in 
Stein Ęjat mit bem ©rfenntniffe bom 23 33?ai 
1899, !f5r. VIII. 25/2 bie Seiteroerbreitung 
bet Jtumuier 21 ber geitfdjrift: „Osveta Lidu“ 
bom 20 39?ai 1899 megen De8 SlrttfelB: „Lic 
a rub“ nad) §. 302 @t. ®. berboten.

31. 132 (4532)
SRamen ©etner SDiajeftćtt beS ŚfaiferS!

®aS f. f. 2anbe3gerid)t SSJien alS ifJrefj* 
geridjt Ijat auf Slntrag ber t. I. ©taatSannniU* 
jdjaft erfannt, bafj ber Śnij alt itadjfteljtnber 
®rucffd)riften: I. ®er S3rofd)ure: „greunbfdjaft* 
lidje ©tceitfdjriften." 5Rr. 51 „®ie ®efd)td)tB* 
liigen." SSon Suftijratf) fa r t  grieberld) Śof. 
©btting. SSarmen. ®rucf unb SJerlag bon ®. 33. 
SBtentann; II. ber 33rofd)ure: „33on SjJater 
©ljtniqui. SSarmen. ®rucf unb S3erlag bon ®. 
23. SBtemann, unb III. ber 23rofd)ute: „@e* 
gen SRon unb romifdje Slnmafjung" SSon fa r t  
©djoll. S3erlin. SSerlag bon |>an8 Sufteniiber, 
1890, in iljrer ©dnje bas 2Seu>red)en nad) §. 
122  b. @t. ®. begrunbe, unb e8 mivb nad) 
§. 493 @t. S3 0 .  ba8 SSerbot ber SSJeiter* 
berbreitung biefer ®rucffd)rift auBgefprodjeu unb 
gemafj §. 37 ifjr- ©• auf bie 33erntd)tung bet 
borfittbtidjen ©jemplare erfannt.

SBien, am 6 3uni 1899.

®a3 f. f. SanbeB* a!8 UJrefjgertdjt in 
®rieft l)at mit bem ©rfenntniffe bom 26 9J?ai 
1899, SP*- 87, bie SSJeiterberbreitung ber Sir. 
868 ber in 3tom erjdjeinenben $ettfdjrift: „A- 
vanti“ bom 18 9Rai 1899 nad) §. 64 @t. ©. 
berboten.

®a3 !. !. SanbeS* aI8 SPrefjgeridjt in 
Sprag tjat mit bem ©rfenntniffe bom 24 3J?ai 
1899, i(Jr. 193, bie SSJeiterberbreitung ber 
SJtummer 10  ber $eitfdjrift: „Ceske delnicke 
listy" bom 19 SJtai 1899 megen bet Slrtifel: 
„O jednani statnich uradniku11 unb „Krimi- 
nal za ceske „zd e!“ nad) §§. 300, 491, 
493 unb Slrt. V. be8 ©efefjeS bom 17 ®e* 
cember 1862, 9?r. 8 SR. ©. 391. ex 1863 bero 
boten.

® a8 f. f. Sanbe8- al8 SPc*;§geriĄt in 
SPrag ^at mit bem ©rfenntniffe bom 24 3Rai 
1899, S3r. 192, bie 2Beiterberbreitung ber SRum* 
mer 20 ber jjcitfdjrift: „Oeska straż" bom 
17 2Rai 1899 megen ber Slrtifel: „Z cela 
jinou cestou" unb „Politicke zpravy“ nai^ §. 
65 lit. a. @t. ®. berboten.

®a8 f. f. Sanbego ale s)Sre^geric^t in 
SPrag tjat mit bem ©rfenntniffe bom 24 
3Rai 1899, SfSr. 191, bie SBetterberbreitung ber 
Stummer 48 ber in Slmerifa Praha Oolfax Co. 
Neb. erfdjeinenben 3eitfĄ nft: „Hlasy z Prahy" 
bom 3 3Rai 1899 n a$  §§. 63 unb 302 @t. 
®. berboten

® a8 f. f. SanbeS* aI8 Spre^geriĄt in 
jprag t)at mit bem ffirfenntniffe nom 26 SRai 
1899, p̂r. 194, bte SBeiterberbreitung ber 
SRttmmet 61 ber in ©^icago (3 Qinoi8) erfdjei* 
nenben nNarod“ bom 2 2Rai 1899
nad) §. 302 @t. @. berboten.

®a8 f. f. fr e i8* at8 Sprefegeric t̂ in 
©ger ^at mit bem ©rfenntniffe bom 3 3Rai 
1899 SPr. VIII. 132, bie SBeiterberbreitung 
ber Slummer 11  bet 3 fttfĄ tift: „Unbetf&I* 
fĄte beutfi^e 2Borte" bom 1 Suni 1899 me­
gen ber Slrttfel : „®er beutfc^e f  ampfgeift jut 
3eit ber 39efreiung«friege", „Śerf^iebeneS" unb 
„ g tu g W te n "  mć) §§. 65 a. 122, 302, 303 
305 ©t. ©. berboten.

3 M  f. f. fretgo alg Spre^geric|t in 
@ger ^at mit ben ©rfenntniffen bom 3 3uni 
1899 Spr. y i i i .  1BB, 134 unb 135, bie 2Bei= 
terberbreitung ber SRummer 11 ber 3eitfi^tiften: 
„®er §ammet", ®er §ammer beutfc^botftifĄeS 
Slrbeiterbtatt'' unb „®eutfĄboIfIi4ier Slrbeiter* 
fu^rer" bom 1 Sunt 1899 megen ber Slrtifel: 
„Cberborf" unb „@ine ntue gtugjc^rift iiber 
Defterreid)" nac  ̂ §§. 64 unb 305 ©t. ®. 
berboten.

®aS f. f. fretS* at3 SPre^geriĄt in 
ffiger ^at mit ben ffirfenntniffen bom 6 3Rai 
1899, Spr. VIII. 112, 113 unb 114, bie^SBei* 
terberbreitung ber SRummer 35 ber geitfdjrif* 
ten: „@gerer SRaĄrtĄten", „galfenau*f5nig&x 
berger SSotfSjeitung" unb „Sleubefer Sladjridj* 
ten" bom 3 SRai 1899 megen ber Slrtifel: 
„®eutfd)e SSolflgenoffen bes ©gerlanbeS", „5Die 
©gerer SSorfaHe im Kroger Sanbtage" unb 
„©gerer ©tabtna^ric^ten" m ą  §§. 65 a. 300 
unb 802 ©t. ®. berboten.

®aS f. f. fretS* ais 5Pre§gerid t̂ in 
3icin ^at mit bem ©rfenntniffe bom 31 3J?ai 
1899, fpr. VIII. 27/2, bie SOPeiterberbreitung ber 
Słummer 42 ber geitf^ rift: „®eutfd)e Stadi* 
rid^ten" bom 27 3Rai 1899 megen beS Slrti* 
fe ls : „Sltnau" m ą  §. 302 ©t. ©. berboten.

®aS f. f. fretS* alS 5pre§gerid t̂ in 
fpilfen ^at mit bem ©rfenntniffe nom 23 2Rai 
1899, fpr. 24, bie SBeitarberbreitung ber S?um« 
mer 17 ber geitfc^rift: „Matice Delnicka" 
bom 18 SRai 1899 megen beS SlrtifelS : „Nase 
nedostatky" m ą  §. 493 @t. fp. D . berboten.

® a8 f f. freis* ais ipre^gerid^t in 
SPitfen 5at mit bem ©rfenntniffe bom 25 2Rai 
1899, $ r . 28/1,bie SSJeiterberbreitung ber SRum* 
mer 21 ber geitfdjrift: „Klatovske Listy" bom 
20 3Rai 1899 megen beS SlrtifelS: „Proti 
Prager Tagblattu" nac  ̂ §. 493 @t. D. 
berboten.

®aS f. f. fr e i8= alS Spre^gerickt in 
ipilfen ^at mit bem ©rfenntniffe bom 25 2Rai 
1899 ipr. 29, bie SSJeiterberbreitung ber 9?um» 
mer 365 ber geitfdjrift: „®eutfĄe SBaĄt an 
ber 3Riefa" bom 20 2Rai i  899 megen beS 
SlrtifelS: „SPfingften" nad) §. 493 ©t, 5p. 
0 . berboten.

®aS f. f. fretS* alS 5Pre|geri(^t in 
SPilfen Ijat mit bem ©rfenntniffe bom 25 3Rat 
1899, tpr. 27)2, bie SBeiterberBreitung ber 
SUummer 60 ber geitfdjrift: „Pilzensky obzor“ 
bom 20 3J?ai 1899 megen beS SlrtifelS: „Dejte 
yyhost cizine“ nad) §. 493 @t. fp. 0 .  ber* 
boten.

®aS f. f. Jlreis* alS Spre|gert^t in 
Spilfen ^at mit bem ©rfenntniffe bom 26 SRai 
1899, ?pr. 25, bie SSJeiterberbreitung ber SRum* 
mer 2 ber geitfdbrift: „Casopis Ceskych Kni- 
haru“ bom 19 31?ai 1899 megen beS SlrtifelS: 
„Svepomocny podnik" naĄ §. 493 @t. $p. 
0 . berboten.

®aS f. f. frets* ais fpreggeri^t in 
SpWen ^at mit bem ©rfenntniffe bom 26 3Rai 
1899 ?pr. 31, bie SSJeiterberbreitung ber 9?um* 
mer 48 ber in Praha Colfax Co. Neb. erfd)ei* 
nenben geitfdjrift: „Hlasy z Prahy" bom 3 
2Rai 1899, naĄ §. 493 ©t. 5p. 0 .  berboten.

®aS I. f. fireiS* alS SPrefigerid)t in 
ipilfen ^at mit bem ©rfenntniffe bom 26 2Rat 
1899, SPr. 30, bie SSJeiterberbreitung ber 9?um- 
mer 47 ber in Praha Colfax Co. Neb erfdjei* 
nenben geitfdjrift: „Hlasy z Prahy“ bom 26 
Slfirtl 1899 nad) §. 493' @t SP- 0 -  berboten.

®aS f. f. $reis* alS jpre^geri^t in
fRei^enberg Ijat mit bentf ©rfenntniffe bom 27 
SRai 1899, Śpr. 68, bie. SSJeiterberbreitung ber 
9?ummer 6 II Sluflage, ber| gcitfcbrift: „tReue 
Slrbeiter;5preffe" bom 26 3I?ai 1899 megen 
beS SlrtifelS: „®tn clafjifĄcS SJerfammlungS* 
tterbot" m ą  §. 24 fpr. ®. unb 300 @t. ®. 
berboten.

®aS f. f. ®reiS* ais SPre^geri^t in 
fReii^enberg t)at mit bem ©rfenntniffe bom 29 
3Rai 1899, 3̂r. 69/2, bie SSJeiterberbreitung ber 
SRummer 42 ber geitfdjrift: „SRorgenpoft" bom 
27 3Rai 1899 megen beS SlrtifelS: „StuS ber 
clericalien §ejenfiic^?" nad) § 491 @t. ®. 
unb Slrtifel V. beS ®efe|eB bom J 7 ®ecember 
1862, SRr. 8 5R. ®. 831. ex 1863, berboten.

®aS f. . ŚfreiS* alS fpreggeriiĄt in 
9ted)enberg ^at mit bem ©rfenntniffe bom 2 
Suni 1899, $pr. 70/2, bie SSJeiterberbreitung 
ber SRummer 44 ber geitfdjtift: „griebldnber 
geitung" bom 31. 3Rai 1899 megen ber Slrti* 
fet: „®aS alte Sieb" unb „SSJetfr jute^t ta^t 
la^t am beften" nac  ̂ §§. 65 a. unb 300 @t. 
®. berboten.

®aS f. f. SanbeS* alS ipre§geridbt in 
93riinn Ijat mit bem ©rfenntniffe bom 2 Smti 
1899 SPr- 30/2, bie SSJeiterberbreitung ber 
SRummer 13 ber geitfiĄrift: „Brneuska Eov- 
nost bom 31 SDfai 1899 megen ber Slrtifel: 
„Kramarstvi rimske hierarchie" unb „Svaty 
na cestach" nac| §. 303 @t. ®. berboten.

® a8 f. f. SanbeS* alS ^prc^geriĄt in 
gara t)at mit bem ©rfenntniffe bom 27 9J?ai 
1899, fpr. 25 bie SSJeiterberbreitung ber SRum* 
mer 41 ber Seitfd^rift: „Narodai List" uom 
24 SRai 1899 megen beS SlrtifelS: „Obci 
izbori za obcice u Dalmaeiji" nac  ̂ §. 493 
@t. SP 0 . berboten.

®aS f. f. fianbeS* alS 5prefjgerid)t in 
5Prag ^at mit bem ©rfenntniffe bom 17 3J?ai 
1899, ąjr. 188, bte SSJeiterberbreitung ber 9?r. 
38 ber geitfc^rift: „Samostatnost" bom 13 
3Rai 1899 megen ber Slrtifel: „Edej dnum 
svatojanskym“, Petice katechetuv“ unb „Dlou- 
he ruce klerikalnich fanatiku" nac  ̂ §§. 122 
unb 303 @t. ©. berboten.

Rozsnaite obwieszczenia.
.L cz. C. I. 103/99 (2) (4819 2 - 3 )

Przeciw Joachimowi Kaufmannowi, któ- 
zego miejsce pobytu jest nieznane, wniesio­
nym został do c. k. sądu powiatowego w 
Mszanie dolnej przez Sebastyana Liberdę 
pozew o ograniczenie prawa egzekucyi z ts. 
ugód z 17 grudnia 1886 1. 7146 i 7147 do 
kwot 66 zł. i 11  zł. aw. z pn.

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
termin w tut. sądzie na dzień 25 lipca 1899 
godzinę 8 rano.

Celem strzeżenia praw Joachima Kauf- 
manna, ustanawia się p. Emanuela Wintera 
c. k. notaryusza w Mazanie dolnej kura­
torem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Mszana dolna, dnia 19 czerwca 1899.

L. cz. C. 54/99 (3) (4820 2 —3)
Przeciw Leibie i Małce Eittnerom, któ­

rych miejsce pobytu jest nieznane, wniesio­
nym został do c. k. sądu powiatowego w 
Niemirowie przez Kuni Schalla w Niemiro- 
wie pozew o dostarczenie alimentów dla nie­
letniego Feiw la Eittnera po 6 zł. mie 
sięcznie i zapłatę 84 zł.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 20 
czerwca 1899 o godzinie 8 rano w tut. są­
dzie sala nr. I.

Celem strzeżenia praw Leiby i Małki 
Eittnerów, ustanawia się p. S. Lównera c. k. 
notaryusza w Niemirowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanych w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie 
się nie zgłoszą lub pełnomocnika nie zamia­
nują.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Niemirów, dnia 6 czerwca 1899.

L. cz. Prez. 255 20|98 (4253 3— 3)
0 . k. Sąd powiatowy w Olesku oddział 

I., wzywa nieznanych właścicieli, aby do 
niżej wymienionych kwot, w depozycie są­
dowym przechowanych, w przeciągu jednego  
roku 6 tygodni i 3 dni prawa swe wykazali, 
gdyż po bezskutecznym upływie tego czasu, 
kwoty te Skarbowi Państwa wydane zostaną 
a to:

a) w masach o odszkodowanie: Miko­
łaja Pańkiewicza art. 4/56 8 zł. 40 ct., A n ­
drzeja Eoth art. 5156 18 zł. 31 ct., Alojzego 
Błaszyriskiego art. 10/56 89 ct.

b) w masach spadkowych śp. Jana Bo- 
żyłowicza art. 22]59 6 zł. 737s ct., Nach- 
mana Epsteina art. 29|61 4 zł. 28 ct., Hie­
ronima Midzińskiego art. 4|64 6 zł. 36 ct., 
Teodora Teodorowicza art. 36|66 5 zł., M i­
kołaja Matwijszyn art. 37(66 3 zł. 1 ct., 
Naftalego Bec-kmanna art. 35|67 10 zł. 7 1/* 
et., Stefana Kokor art. 49|67 3 zł. 30 ct., 
Iwana Eomaniuka art. 31|68 1 zł. 43 ct.

c) w masie kontrabandy nieznanej art. 
17|67 8 z ł. 9 ct. w. a.

Olesko, 27 maja 1899.

L. cz. A. 17199 P. 40199 3 (4392 8— 8)
C. k. Sąd powiatowy w Dębiey zawia­

damia niewiadomego z miejsca pobytu Józefa 
Węgrzyna, że 16 stycznia 1899 zmarł w Na- 
goszynie Stanisław Węgrzyn z pozostawieniem 
pisemnego rozporządzenia ostatniej woli 
i wzywa Józefa Węgrzyna powołanego do 
dziedziczenia spadku Stanisława Węgrzyna 
na zasadzie ustawy, aby w ciągu jednego 
roku od dnia 3go ogłoszenia niniejszego  
edyktu w tutejszym sądzie się zgłosił i wniósł 
oświadczenie do spadku, gdyż inaczej postę­
powanie spadkowe przeprowadzone będzie

z tymi którzy się zgłosili i z ustanowionym  
dla niego kuratorem Wojciechem Mazurem. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Dębica, dnia 22 kwietnia 1899.

L. cz. IV 4 5 7 /1 8 9 6 -9 9  2 (4390 3— 3)
0. k. Sąd powiatowy w Bóbrce jako 

władza spadek po Michale Leicht pertraktu­
jąca podaje do wiadomości, że dnia 14 maja 
1896 zmarł w Bóbrce Michał Leicht pozo­
stawiwszy ustne rozporządzenie ostatniej woli.

Z powodu niewiadomego miejsca pobytu 
ustawowej spadkobierczyni Anny Leicht zam. 
Trapie wzywa się tę, aby w przeciągu roku 
jednego od dnia ogłoszenia niniejszego edyktu 
zgłosiła się w tut. sądzie i wniosła oświad­
czenie przyjęcia spadku, gdyż w przeciwnym  
razie spadek byłby przeprowadzony z dzie­
dzicami zgłaszającymi się i z kuratorem nie­
obecnej Józefem Leichtem.

Bobrka, dnia 20 kwietnia 1899.

L. cz. hip. 628(98 (4365 3 - 3 )
W sprawie egzekucyjnej Eóży Suss- 

apfel przeciw Maryannie Sikora pto* 55 zł. 
z pn. celem doręczenia niewiadomej z miej­
sca pobytu Maryannie Sikora rezolucyi tut. 
sądowej z dnia 1 października 1897 1. 8018 
ustanowiono kuratorem Walentego Sekul­
skiego z Budnika.

Nisko, dnia 13 marca 1899.

L. cz. C. II. 203/99 I (4389 3 - 3 )
Przeciw spadkobiercom Barbary Biele­

ckiej, których miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesionym został do c. k. sądu powiatowe­
go w Stryju przez Jana i Maryę Koehańczyk 
pozew o uznanie kaucyi za całość majątku 
spadkowego po Barbarze Bieleckiej w kwo­
cie 400 zł. w. wied. za prawo użytkowania 
na rzecz nieletnich po Barbarze Bieleckiej 
pozostałych dzieci w stanie biernym ciała 
tabul. whl. 2060 ks, gr. gm. Stryj zaintibu- 
lowanej za zgasłą, z pn.

Celem strzeżenia praw spadkobierców 
Barbary Bieleckiej, ustanawia się p. adw. 
dr. Finka w Stryju kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie tych­
że w rzeczonej sprawie na ich koszt i nie­
bezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się nie 
zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Stryj, dnia 23 maja 1899.

L. cz. E. 68/98 (7) (4591 3— 3)
W sprawie egzekucyjnej Reginy Miazga 

przeciw Janowi Łuce o 50 zł. celem dorę­
czenia ts. rezolucyi z dnia 20 grudnia 1897 
L. 8968 dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Jana Łuki przeznaczonej ustanowiono kura­
torem p. dr. Wacława Dundaczka, adwokata 
w Nisku.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Nisko, dnia 26 marca 1899.

L. cz. E. 415/99 2 (4309 3 - 3 )
Nachmanowi Krochmal, Julii Liżanko- 

wskiej ur. Sochackiej i Wincentemu Liżan- 
kowskiemu z Brodów, w egzekucyjnej spra­
wie toczącej się przed c. k. sądem powiato­
wym w Brodach przeciw masie spadkowej 
Julianny Liżankowskiej i tow. o 208 złr. z 
pn., ma być doręczoną uchwała z dnia 7 ma­
ja 1899 1. cz. E. 415/99 2, którą pozwolono 
licytacyę 10|12 części realności whl. 1217 
gm Brody dłużników własnych.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Nachman 
Krochmal, Julia Liżankowska ur. Sochacka 
i W incenty Liżankowski przebywają, ustana­
wia się ŵ  celu strzeżenia ich praw, kurato­
ra w osobie p. adw. dr. Wagnera w Brodach.

Tenże kurator zastępywać będzie wyż 
wymienionych w  rzeczonej sprawie na ich  
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni w są­
dzie się nie zgłoszą lub pełnomocnika nie 
zamianują.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Brody, dnia 7 maja 1899.

L. cz. E. 882(99 (1) (4243 3 —3)
W postępowaniu licytacyinem Powia­

towego Towarzystwa w Sanoku przeciw F e li­
ksowi Olszariskiemu o 31 zł. 92 ct. ustanawia 
się celem strzeżenia praw Feliksa Olszań- 
skiego, którego miejsce pobytu jest niewia­
dome, kuratorem dr. Józefa Flakowicza ad­
wokata w Sanoku zaś dla wszystkich innych  
osób interesowanych, którym w tem postępo­
waniu uchwały później wydanej, bądź wcale 
nie, bądź w należytym czasie doręczyć by nie 
można, kuratorem pana dr. Zygmunta My- 
śkowa adwokata w Sanoku. Rzeczą jest kura­
tora tę osobę dla której go ustanowiono, 
w powyższym postępowaniu licytacyjnym tak 
długo zastępować, dopóki ona sama się nie 
zgłosi lub sądowi innego zastępcy nie wy­
mieni albo dopóki jej interes nie przestanie 
wymagać zastępstwa.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 27 kwietnia J899,



L. cz. A. 8/99 4 (4360 2— 3)
0. k. Sąd powiatowy ogłasza, źe w toku 

postępowania spadkowego po Annie Tyksiń 
skiej z pozostawieniem ostatniej woli rozpo­
rządzenia z daty Męciszów 9 lutego 1897 
ustanowiono dla niewiadomego z miejsca 
pobytu Stanisława Mączki rezolucyą z 15 
kwietnia 1899 A. 8199 3 kuratorem Mar­
cina Tyksińskiego z wezwaniem, aby w prze- 

r<uJU ^ cz%c °d dnia ogłoszenia tego 
/  H Wdż osobiście bądź też przez pełno- 
j cinka do spadku tego deklaracyę wniósł, 

g inaczej pertraktacya z powyż dlań usta­
nowionym kuratorem i zgłaszającemi się 
spadkobiercami przeprowadzoną zostanie.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
llgbica, dnia 27 maja 1899.

L. 277/99 (4787 1— 3)
0. k. Izba notarylna w Tarnowie wzywa 

strony interesowane, aby swe pretensye, ja- 
kieby sobie po myśli §. 25 ust. not., do za­
spokojenia z kaucyi służbowej śp. Aleksandra 
Wisłockiego, zmarłego c. k. notaryusza w Dę­
bicy a poprzednio w Tarnowie, rościli w prze­
ciągu sześciu miesięcy od trzeciego ogło­
szenia tego edyktu w rządowej .Gazecie lwo­
wskiej" licząc, do tej c. k. Izby notaryalnej 
zgłosili, gdyż inaczej po upływie tego ter­
minu, kaucya ta za wolną od odpowiedzial­
ności uznaną i zezwolenie na wydanie jej 
spadkobiercom pomienionego c. k. notaryusza 
wydane będzie.

0 . k. Izba notaryalna.
Tarnów, dnia 20 maja 1899.

Prezes:
Dr. Bronisław Brzeski.

L. cz. C. II. 83/99 (1 ) (4805 1 - 3 )
Przeciw Aleksandrowi hr. Sołłochubo- 

wi, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesionym został do c. k. sądu powiatowe- 
ge w Bieczu przez Feigę Morgenstern po­
zew o 200 zł. w. a.

Na podstawie pozwu wyznaczoną zo­
stała audyencya na dzień 12  lipca 1899 o 
'godz. 9 przed południem w tymże sądzie 
biuro nr. 8.

C6lem strzeżenia praw Aleksandra hr. 
Sołłochuba, ustanawia się p. Gabryela Orza- 
kiewicza c. k. notaryusza w Bieczu kura­
torem.

Tenże kurator zastępywaó będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia­
nuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Biecz, dnia 16 czerwca 1899.

G. Zl. Nc IV. 51J99 (3) (4197 1 - 3 )
Es werden diejenigen, welche die Erlags- 

fluittung des k. k. Landeszahlamtes in Gzer- 
novitz vom 22 Februar 1893 Art. 55 iibei die 
seitens des Severin Br. Brunicki und Isak 
Gold ans Anlass der Pachtupg des Propi- 
nationsrecbtes in den Katastralgememden 
Zwiniacze, Kriszczatek und os _
fur die Zeit vom 1 Mai 1893 bis -30 A pul 
1899 ais Oaution erlegten Bukowmaer Pro- 
pinationsablósungs - Schuldverschreibung
Nr. 1839 liber 1000 fl , Nr. 765 uber 500 
fl. und Nr. 4424 nnd 4425 liber je 100 fl. 
in Handen haben diirfen, auf eine Frist von 
einem Jabre vorgeladen und es wird lbnen 
aufgetragen, dass sie solche binnen aieser 
Frist so gewiss vorbringen sollen, ais sie 
sonst fur nicbtig gehalten werden wird.
K. k. Bezirsksgericbt S. I., Abtheilung l v - 

Lemberg, am 20 Mai 1899.

L. cz. T. 20]99 (2) (4372 1 - 3 )
0. k. Sąd krajowy Cywilny we Lwo­

wie oddz. VII. wdrażając na prośbę Mikoła­
ja, Emila i Klemensa Torosiewiczów z dnia 
19 maja 1899 T. 20199 (1) postępowanie a- 
mortyzacyjne —  wzywa nisiejszein posiada' 
cza książeczki udziałowej Nr. 714 T. 1. na 
nazwisko Emila, Mikołaja i Klemensa Toro­
siewiczów — pierwotnie na 2500 zł. w. a.) 
a obecnie podług stanu z dnia 1 stycznia 
1899 na 1765 koron 14 bel. opiewającej, by 
w przeciągu roku, sześciu tygodni i trzech dm 
ododnia ostatniego ogłoszenia tego 6dyktu w 
urzędowej części Gazety lwowskiej, takową 
sądowi tutejszemu bądź przedłożył, bądź tez 
prawa swe do niej wykazał. W przeciwnym  
razie ta książeczka na ponowne żądanie pro­
szących za umorzoną uznaną będzie.

Lwów, dnia 30 maja 1899.

Zl. N. c. II. 30|99 (3) (4284 1— 3)
, Hr. Isidor Lenczowski aus Tarnctpo

a.ż beim Ersten allgemeinen Beamten *e' 
e?1Qe der ósterr. ung. Monarchie in Wied 
rlae Lebensversicherungspolize dieses Ve- 
£*nes Nr. 53490 auf 1000 fl. o. W- *aU' 

im Falle seinas Ablebens fallig, ve^' 
Ri>vade* und berliber einen Polizenpian0' 
«ebein ZL 3454411230 erbalten .
be w Diesen Polizenpfandschein hat derse -

Da dieser Polizenpfandschein bis nun 
zu nicnt ausfiindig werden konnte, so wird 
aufgefordert ein Jeder, der denselben im, 
sein&n Besitze inne bat, er mogę seine et- 
waige Recbte binnen 1 Jahre, 6 Wocben 
und 8 Tagen beim hiesigen Gericbta an- 
melden Naeh Verlauf der obigen Frist wird 
das erwahnte Polizenpfandschein amortisirt

w er^n . j-jj-s^ericlit, Abtheilung II 
Tarnopol, am 26 Mai 1899.

L. cz Cg I. 46/99 4 (4878)
Przeciw Dr. Zygmuntowi Dynes w Sto­

lno (Hercogowina), którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesionym został do c k są- 
bu obwodowego w Złoczowie przez Maksa 
Stissermanna we Lwowiej pozew o zniesienie 
stosunku współwłasności co do realności w
Brodach Iwb. 281 z pn. , . „

Na podstawie pozwu z dnia 23 maja 
1899 wyznaczono termin do pierwszej au- 
dyencyi na dzień 26 czerwca 1899 o godz.
9 rano. . •, n

Celem strzeżenia praw dr. Zygmunta 
Dynesa, ustanawia się p. dr. Klotzls, adw. 
w Złoczowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie dr. 
Zygmunta Dynosaw rzeczonej sprrwie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, 
w sądzie się u i0 zgłosi

nie za“ iaaue d obwodowy, Oddział I. 
Złoczów, dnia 17 czerwca 1899.

dopóki on 
pełnomocnika

L. cz E. 873/98 3 . (4543)
Feidze Scbónfeld po raz ostatni w Rop­

czycach zamieszkałej, w egzekucyjnej spra­
wie toczącej sig przed c. k. sądem powiato­
wym w Ropczycach przeciw Leibowi Wei- 
denbaumowi o 250 zł., mą być doręczoną 
uchwała z dnia 30 grudaiaj 1898 1. cz. E. 
873198 3, którą dzwolono oszacowanie real­
ności lwh. 40 i 41 ks. gr. gm. kat. Brzyzna 
Leiba Weidenbauma własnych i realności w. 
hl. 691 ks. gr- gm. kat. Ropczyce, F eigi 
Schftnfeld własnej.

Penieważ niewiadomo, gdzie Feiga  
Schonfeld przebywa, ustanawia się w celu 
strzeżenia jej praw, kuratora w osobie pana 
dr. Strowskiego adw. w Ropczycach.

Tenże kurator zastępywaó będzie F eigę  
Schonfeld w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Ropczyce, dnia 6 maja 1899.

L. cz. Cw. III 1138/99 3 (4579)
Przeciw Szymonowi Wurzlowi, ostatni­

mi czasy w Chruścielu zamieszkałemu, któ­
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesio­
nym został do c. k. sądu krajowego jako 
handlowego w Krakowie przez powiatową 
Kasę oszczędności w W ieliczce pozew o 306 
koron.

Na podstawie pozwu wydanym został 
nakaz zapłaty z dnia 24 kwietnia 1899 1. cz. 
Cw. III. 1138/99 1.

Celem strzeżenia praw Szymona Wurz- 
la, ustanawia się p.  dr. Rafała Landaua, a- 
dwokata w Krakowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie l "~; 1 • -zgłosi 

C. k,
lub pełnomocnika nie zamianuje 
Sąd krajowy j. handlowy 

Oddział III.
Kraków, dnia 24 maja 1899.

V0rloren.

L. cz. firm. 126|99 I. 35|99 2 (4515)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Wadowicach zarządza w rejestrze dla firm 
pojedyńczycb wpisanie firmy „Józef Gold- 
berg", której tenże będzie używał jako apte­
karz w Lipniku ad Biała.

Wadowic, dnia 21 kwietnia 1899.

L. cz. Cw. II. 1165/99 (1) (4412)
Przeciw Emanuelowi Deichesowi, któ­

rego miejsce pobytu jest nisznane, wniesio­
nym został do c. k. sądu kraj. jako handl. 
w Krakowie przez firmę O. Rimler pozew o 
zapła00uie sumy wekslowej 500 zł.

Na podstawie pozwu tego wydanym 
został nakaz zapłaty w dniu 17 maja 1899.

Oclem strzeżenia praw Emanuela Dei- 
chesa z miejsca pobytu niewiadomego, usta­
nawia się p. adw. dr. Zygmunta Lachsa w 
Krakowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie E- 
manuela Deichesa w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
sam w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocni­
ka ni0 zamianuje.

C. k. Sąd krajowy jako handlowy 
Oddział II.

Kraków, dnia 17 maja 1899.

L. cz. E. 605198 (1) (4438)
Piotrowi Zamorskiemu w sprawie to­

czącej się przed c. k. sądem powiatowym w 
Strzyżowie o 1200 zł. ma być doręczoną u- 
chwała z dnia 17 września 1898 liczba 
czynności E. 605198 (1), którą pozwolono li- 
cytacyę realności lwb. 209 gm. Godowa, 
Piotra Zamorskiego własnej.

Ponieważ niewiadomo gdzie Piotr Za­
morski przebywa, ustanawia się w celu 
strzeżenia jego praw, kuratora w osobie p. 
Jana Łyszczarza.

Tenże kurator zastępywaó będzie nie­
obecnego w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia­
nuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Strzyżów, dnia 1 kwietnia 1899.

L. cz. T. II. 2/99 (1) (4535 1— 3
C. k. Sąd obwodowy oddział II. w

Rzeszowie wdraża postępowanie amortyza­
cyjne, wzywając edyktem posiadacza w ek sli:

1 . jednego wekslu z daty Czudec, 12 
listopada 1898 na 1800 zł. a. w. opiewają­
cego, na dniu 12 marca 1899 płatnego, przez
Markusa Pintera wystawionego, przez Józe­
fa Wiktora i przoz Aleksandrynę Wiktoro- 
wą akceptowanego, przez Markusa Pintera 
żyrowanego, na rzecz Towarzystwa zaliczko­
wego w Sanoku przez giro in bianco, tu­
dzież ;

2 . dwóch weksli % daty Czudec, 30 
listopada 1898, każdy na 2000 zł, w. a. o- 
piewających, a na dniu 30 marca 1899 pła­
tnych, przez Szulima Katza wystawionych, 
a przez Józefa Wiktora i Aleksandrynę Wi- 
ktorową akceptowanych, przez Szulima Katza 
na rzecz Towarzystwa zaliczkowego w Sa­
noku żyrowanych przez giro in bianco, aby 
takowe w przeciągu 45 dni od dnia płatno­
ści weksli w tutejszym c. k. sądzie złożył, 
lub prawo swe do takowych wykazał, gdyż 
po bezskutecznym upływie tego czasu wyż 
wspomniane weksle na ponowne żądanie za 
umorzone uznane będą.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Rzeszów, 20 kwietnia 1899.

L. cz. E. 598(99 (1) (4486)
Przeciw N. Libricbowi, którego miejsce 

pobytu jest nieznane, wniesioną została do 
c. k. sądu obwodowego w Sanoku przez Moj­
żesza Amatora prośba egzekucyjna przez przy­
musową licytacyę realności pod Ik. 177 w 
Sanoku położonej lwh. 50 ks. gr. m. Sanok 
objętej.

Celem strzeżenia praw niewiadomego 
z miejsca pobytu N. Libricha ustanawia się 
p. dr. Myskowa, adwokata w Sanoku kura­
torem.

Tenże kurator zastępywaó będzie swego 
kuranda w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
me zgłosij lub pełnomocnika nie zamianuje.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 20 kwietnia 1899.

L. cz. E. 205/99 ( 2) (4567)
Dla Władysławy z Kucharskich Kohler 

w Zabfotowiew sprawie toczącej się przed c. k. 
sądem powiatowym w Nadwórni e przeciw 
powyższej i tow. o 154 zł. 10 ct. z pn. ma 
być doręczoną uchwał;, r dnia 6 lutego 1899 
liczba czynności E. 205[99 (1), którą dozwo­
lono zajęcia obligacji renty koronowej na 
100 zł. Nr. 13001 i obligacyi renty koro­
nowej na 100 zł. Nr. 16533 na rzecz Tauby 
Griffel.

Ponieważ niewiadomo gdzie Władysława 
z Kucharskich Kohler przebywa, przeto usta­
nawia się jej, w celu strzeżenia jej praw, 
kuratora w osobie p. Emila Łapickiego.

Tenże kurator zastępywaó będzie Wła­
dysławę z Kucharskich Kóbler w rzeczonej 
sprawie na jej koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki ona w sądzie się nie zgłosi lub peł­
nomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Nadwórna, dnia 9 czerwca 1899.

L. ez. Firm. 74/99 (4480)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Nowym Sączu ogłasza, że dnia 8 czerwca 
1899 wpisaną została do rejestru dla firm 
pojedyńczycb firma „Markus Griia14 z sie­
dzibą w Załubińczu ad Nowy Sącz.

Właścicielem firmy jest Markus Griin, 
wykonywując przemysł rzeźnictwa w Zału­
bińczu.

Nowy Sącz, dnia 20 maja 1899.

flhueta Lwowska Nr. 142 *
daia H  czerwca 1899.

L. cz. Dziennik hip. 1149 ex 98 36 kg. Za­
górz (3) (4519 1— 3) 

Iwana Chomiszczaka vel Jana Komi- 
szczaka z Zagórza, który do Ameryki wye­
migrował i miejsce pobytu jego jest nie­
wiadome, zawiadamia się, że w celu dorę­
czenia mu tusąd. uchwały tabularnej z 29 
września 1895 1. 14353 w sprawie Chawv 
Reich przeciw niemu o 81 zł. 78 ct. z pn.,

ustanowiono dla niego dr. Józefa Flakowi- 
cza adwokata w Sanoku kuratorem i że 
miejsce pobytu swego sądowi podać albo in­
nego zastępcę ustanowić może.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sanok, 22 listopada 1898.

L. cz. E. 130/99 (4592)
Kazimierzowi Wojnowskiemu, ostatnimi 

czasy w Chechdach zamieszkałemu, w egze­
kucyjnej sprawie toczącej się przed c. k. są­
dem powiatowym w Ropczycach przeciw nie­
mu o 350 zł., ma być doręczoną uchwała 
z dnia 3 lutego 1899 liczba czynności E- 
130/99, którą dozwolono intabulacyi prawa 
zastawu na karcie C. whl. 366 ks. gr. gm. 
kat. Gnojnica objętej, Kazimierza Wojnow- 
skiego własnej.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Kazimierz 
Wojnowski przebywa, ustanawia się, w celu 
strzeżenia jego praw, kuratora w osobie p. 
dr, A£fego, adw. w Ropczycach.

Tenże kurator zastępywaó będzie Kazi­
mierza Wojnowskiego w rzeczonej sprawie 
na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
on w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Ropczyce, dnia 3 lutego 1899.

L. cz. firm. 104199 ' (4453)
O. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Samborze ogłasza, że w rejestrze dla firm 
pojedynczych wpisano zmianę zaprotokoło­
wanej firmy „J. Reich Erdwachs Petroleum 
und Salz Handel et Export in Drohobycz 
Galizien" na firmę „J. Reich Erdwachs Pro­
ducent in Drohobycz Galizien".

Sambor, dnia 15 Kwietnia 1899.

L. cz. Ow. III 659/99 3 (4479)
Przeciw Leonowi Szalayowi, ostatni 

mi czasy w Szczawnicy zamieszkałemu,
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
sionym został po c. k. sądu krajowego w 
Krakowie przez Heurykę Wieczorkowską ja­
ko cessyonaryuszkę Towarzystwa kredyto­
wego dla handlu i przemysłu w Krakowie, 
pozew o 185 zł. w. a.

Na podstawie pozwu wydany został
nakaz zapłaty dnia 10 marca 1899 Cw. HI. 
659/99 (1).

Celem strzeżenia praw Leona Szalaya, 
ustanawia się p. adw. dr. Schwarza w Kra­
kowie kuratorem.

Tenże kurator zastęjywaó będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd Krajowy jako handlowy,
Oddział III.

Kraków, dnia 15 maja 1899.

L. 8418 (4478 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Dobromilu 

wzywa niewiadomego z życia i miejsca po­
bytu Simona Apollo, ażeby do spadku po 
Freudzie z Kureusteinów Apollo w Dobromi­
lu dnia 23 sierpnia 1893, bez pozostawienia 
ostatniej woli rozporządzenia zmarłej — do 
roku od dnia dzisiejszego oświadczenie w 
tutejszym sądzie wniósł — w razie przeci­
wnym spadek tylko ze zgłaszającymi się 
spadkobiercami i z ustanowionym dla niego 
kuratorem adw. dr. Tygermanem przepro­
wadzonym będzie.

Dobromil, 3 listopada 1896.

L. cz. A. 45]98 (8) (4501 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Pruchniku po­

daje do powszechnej wiadomości, że po 
zmarłym na dniu 26 listopada 1871 w Rą- 
czynie Jacentym Kozłowskim bez pozosta­
wienia rozporządzenia ostatniej woli powo­
łany jest do spadku tego między innymi 
niewiadomy z miejsca pobytu Karol Ko­
złowski.

Wzywa się pomienionego, aby w prze- 
ciągu jepnego roku w tutejszym sądzie pra­
wa swe do spadku zgłosił, w przeciwnym  
bowiem razie przeprowadzonym zostanie 
przewód spadkowy ze zgłaszającymi się 
spadkobiercami i z ustanowionym dlań ku­
ratorem Pawłem Trzeciakiem z Rączyny.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Pruchnik, dnia 26 listopada 1898.

L. cz. Firm. 92(99 (4451)
O. k. Sąd obwodowy w Samborze jako 

handlowy ogłasza, że firma „Tartak parowy 
w Biliezu Anczel Hónisch, Józef Kalman 
Samuel Wahrsager, Mordko Hónisch" z Do­
wodu zaniechania przedsiębiorstwa, z reie- 
stru handlowego dla firm spółkowych wy­
kreśloną została. y *

C. k Sąd obwodowy, Oddział V.
Sambor, dnia 20 czerwca 1899.



L. 6462/97 (4659 1— 3)
C. k. Sąd powiatowy wzywa niewiado­

mego z miejsca pobytu P iotra Ciupę, ażeby 
w spraw ie spadkowej W asyla Ciupy, który 
zmarł w M ostach w ielkich w dniu 17 paź­
dziernika 1895 bez pozostawienia ostatniej 
woli, zgłosił się do jednego roku i wniósł 
oświadczenie do spadku, gdyż inaczej po­
stępowanie ze zgłaszającymi się spadkobier­
cami i ustanowionym  dlań kuratorem  J a ­
nem  H erm anem  w M ostach w ielkich będzie 
przeprowadzone.

Mosty wielkie, dnia 30 listopada 1897.

z dnia 2 lipca 1841 a na skutek podania 
z 30 czerwca 1841 1. 61 i wzywa spadko­
bierców i praw nych następców Benjamina 
W eissa, jakoteż Jan a  i M aryę Jaworskich 
a w zględnie spadkobierców i prawnych n a ­
stępców tychże, ażeby do dnia 1 lipca 1900 
swoje możliwe roszczenia do powyż wymie­
nionych wierzytelności zgłosili, gdyż inaczej 
na żądanie Grzegorza Senkusia dozwoli sąd 
na amortyzaeyę wyż w spom nianych wpisów 
i ich w ykreślenie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Sambor, dnia 26 maja 1899.

12
L. cz. E . 112/98 (34) (4516 1 - 3 )

Obwieszczenie o przybiciu targu.
Przy licytacyi na wniosek austryackie- 

go centralnego Banku kredytowego ziem­
skiego we W iedniu w sądzie tutejszym  dnia 
29 maja 1899 przeprowadzonej, sprzedano 
dobra W ołkowatycze 1. wyk. hip. 212 za 
cenę 9390 zł. a. w. i dobra K rystynówka
1. wyk. hip. 213 za cenę 52.302 zł. a. w. 
auslryackiem u centralnem u Bankowi kredy­
towemu ziemskiemu we W iedniu.

N iniejsze przybicie targu nie może 
byó pozbawionem skutku przez ofiarowanie 
podwyżki ceny.

Podwyżka ceny może byó ofiarowaną 
w sądzie niżej w ym ienionym  w przeciągu 
czternastu dni po przybiciu niniejszego ob­
wieszczenia. Wyższa podaż musi wynosić co 
do dóbr W ołkowatycze przynajm niej kwotę 
11737 zł. 50 et. a. w., zaś co do dóbr K ry­
stynówka przynajm niej kwotę 65.377 zł. 
50 ct.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Złoczów, dnia 29 m aja 1899.

L. cz. 48 ks. gr. Gwoździanka (4) (4439
1- 2)

M aryannie z Eędziniaków Euezkat i 
Janow i Eędziniakow i w spraw ie tabularnej 
realności lwh. 48 gm. Gwoździanka ma byó 
doręczoną uchwała z dnia 12 lipca 1898 li­
czba czynności 49 ks. gr. gm. Gwoździanka, 
którą dozwolono wpisu prawa własności 1/4 
części realności lwh. 48 gm. Gwoździanka 
M aryanny Będziniak własnej.

Poniew aż niewiadomo, gdzie M aryan- 
na z Ezędziniaków Buczkat i Jaa  Bę­
dziniak przebywają, ustanaw ia się w celu 
strzeżenia ich praw, kuratora w osobie p. 
Mikołaja Będziniaka w Gwoździance.

Tenże kurator zastępywać będzie n ie ­
obecnych w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie 
się nie zgłoszą lub pełnom ocnika nie zamia- 
nują.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Strzyżów, dnia 7 kw ietnia 1899.

L. cz. 271 ks. gr. Dulczówka (2) (4524)
Jakóbow i i Katarzynie Świnkom w 

Dulczówce w sprawie toczącej się przed,c. k. 
sądem powiatowym w Pilznie o wpis prawa 
własności do posiadłości lw h. 271 gm iny 
Dulczówka ma byó doręczoną uchwała z dn. 
9 marca 1898 liczba czynności 271 ks. gr. 
g r. Dulczówka, którą dozwolono wpisu p ra­
wa własności do posiadłości lwh. 271 gm i­
ny  Dulczówka na rzecz Katarzyny Zacha- 
rzyn y.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Jakób i 
K atarzyna Swinkowie przebywają, ustanaw ia 
się im  w celu strzeżenia ich praw, kurato­
ra  w osobie pana Jędrzeja E ynkara  z Dul- 
czówki.

Tenże kurator zastępywać będzie Ja- 
kóba i K atarzynę Swinków w rzeczonej 
spraw ie na ich koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki oni w sądzie się nie zgłoszą lub 
pełnom ocnika nie zamianują.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IIP
Pilzno, dnia 19 listopada 1898.

L. cz. 312|99 (4538)
P anu  Janow i Sroce „M rocul“ ze Sta­

rego Bystrego ma byó doręczoną uchwała z 
dnia 14 lutego 1898 liczba czynności 98/98, 
którą dozwolono wpis prawa własności po­
siadłości lwh. 259 i 2|4 części posiadłości 
lwh. 260 ks. gr. gm. Stare Bystre Jana  
Sroki „Mrocula" w łasnych, na rzecz H iela 
Synaja i H erm ana M endlera.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Ja n  Sro­
ka „M roculu przebywa, ustanaw ia się dla 
niego w celu strzeżenia jego praw, kura­
to ra w osobie pana Józefa Kalisza w Sta­
rem  Bystrem .

Tenże kurator zastępywać będzie Jana  
Srokę „M rocul" w rzeczonej spraw ie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on się w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Czarny Dunajec, dnia  8 maja 1899.

L. cz. Ow. 1279/99 1 (4615)
Przeciw  W alentem u Eogowskiemu ze 

Straszęcina, którego m iejsce pobytu jest n ie­
znane, wniesionym został do sądu tutejszego 
przez M eilecba W eissela pozew o 186 zł.

N a podstawie pozwu tego wydano na­
kaz zapłaty sumy 186 zł.

Celem strzeżenia praw  W alentego Bo- 
gowskiego, ustanaw ia się adw. dr. Apfelbau- 
ma w Tarnow ie kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie W a­
lentego Bogowskiego w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnom ocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział] II.
Tarnów, dnia 2 czerwca 1899.

L cz. F irm . 184/99 (4644)
C. k. Sąd obwodowy jako handlow y w 

Bzeszowie zarządza w dniu dzisiejszym wpis 
do rejestru  handlowego f i r my : „Tewel
Schueeweiss i Lezer Koretz, przedsiębiorstwo 
reg u lac ji rzeg, budowy dróg i mostów, do­
stawy szutru i wszelkich m ateryałów do bu­
dowy dróg i oraz regulacyi rzeki potrze- 
bnychu z tem, że

1 spółka zaw artą została na podstawie 
umowy u s tn e j;

2. jawnym i spólnikam i takowej są T e­
wel Schneeweiss i Lezer Koretz, obaj ku­
pcy, w Bzeszowie zam ieszkali;

3. spółka ma siedzibę w Bzeszowie;
4. spółka zaczęta istnieć od dnia 1-go 

stycznia 1899 ;
6 . obaj spólnicy spółkę zbiorowo za­

stępywać i firmę podpisywać będą.
Bzeszów, dnia 27 m aja 1899.

L. cz. F irm . 284 poj. II. 703 (4611)
C. k. Sąd krajowy jako handlow y w 

Krakowie poleca w pisanie do re jestru  przy 
firmie pojedynczej „Stanisław  G urgul", że 
przedmiotem działania tej firmy są teraz 
czynności domu handlowego i fabryka wy­
robów masarskich,

Kraków, dnia 27 maja 1899.

L. 4651197 (4528 1 - 3 )
C. k. Sąd pow:atowy w Strzyżowie za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
M ichała Czarnika w łaściciela realności w Za- 
borowiu, że W olf Deutscb prawon&bywca 
Józefa Ligęzy wniósł przeciw niem u dnia 18 
czerwca 1897 1. 4651 podanie pto 15 zł. 
66 ł/j  ct. o dozwolenie wpisu egzekucyjnego 
prawa zastawu i egzekucyi m obilarnej, wskutek 
czego ustanowiono dla egzekuta kuratora ad 
aetum w osobie p. Zygm unta Holzera w Strzy­
żowie, którem u egzekut in fo rm ację  udzielić 
lub też innego pełnom ocnika sobie obrać jest 
winien.

Strzyżów, dnia 5 sierpnia 1897.

G. Zl. F irm . 380 stow. I. 97 (4536)
Beim k. k. Kreis- ais H andelsgerichte 

in  Tarnopol ist im B egister fur Erw erb- 
und W irtscbaftsgenossenschaften  bei der 
bereits reg istrirten  F irm a: „Eseom pte und 
Credit Bank reg istrirte  Genossenschaft m it 
beschrankter H aftung in  Czortków" einge- 
tragen  worden, dass bei der III . ordentlicben, 
am 15 Jan n er 1899 abgebaltenen General- 
versam m lung §. 11 der bisherigen Statuten 
dieser Genossenschaft dah in  abgeaudert wur- 
de, dass die T hatigkeit der Genossenschaft 
umfasst, die G ew ahrung von Crediten aus- 
scbliesslich an  ib re  M itglieder gegen genii- 
gende von der D irection zu bestim m ende 
S icherstellung auf billige den Y erhaltn issen 
der G enossenschaft entsprechende Zinsen.

K. k. K reisgericht, A btheilung IY.
Tarnopol, am 13 Mai 1899.

L. cz. IY 56197 6 (4556 1 - 3 )
A nastazya lo  Agielaszek 2o Sawka 

zmarła w Maćkowieach 3 listopada 1896 
z pozostawieniem ostatniej woli rozporzą­
dzenia. Do spadku powołany syn Ja n  A gie­
laszek nieznany z miejsca pobytu. Wzywa 
go się, by w przeciągu roku od daty n in ie j­
szego edyktu wniósł oświadczenie się w tut. 
sądzie, w przeciwnym razie prawa jego po­
m inięte zostaną. Kuratorem  adwokat dr. Me- 
ster.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział Y.
Przem yśl, dnia 21 kw ietnia 1899.

L. b. 789/99 (4557 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Samborze na 

wniosek Grzegorza Senkusia wdraża postę­
powanie amortyzacyjne, co do wierzytelności 
w kwocie 255 zł. m. k. z procentam i po 5%  
zaintabulowanej pod poz. 1. 1 ciała hipotecz­
nego whl. 13 ks. gr. gra. kat. N eudorf ob­
jętego na Grzegorza Senkusia zapisanego na 
rzecz masy spadkowej Benjam ina W eissa, 
na  zasadzie skryptu dłużnego z daty Sambor 
16 grudnia  1836 a na  skutek podania, ze 
16 grudnia 1836 jakoteż co do wierzytelności 
w kwocie 50 zł. m. k. zaintabulowanej pod 
poz. C. 5 tegoż ciała hipotecznego na rzecz 
małżonków Jana i M aryi Jaw orskich na za­
sadzie skryptu  dłużnego z daty Drohobycz 
dnia 19 w rześnia 1835 i uchw ały Justic iaratu

L. cz. 10326)97 (4575)
C. k. Sąd powiatowy w Zborowie za­

wiadam ia niewiadomego z miejsca pobytu 
Iw ana Skrzypiec, że przeznaczona dla niego 
uchwała tabularna z dnia 17 września 1895
1. 10.469 dozwalająca intabulaeyi prawa w ła­
sności połowy ciała hip. lw h 120 gm iny 
Wołczkowce na rzecz Ozyasza Sittnera, ku­
ratorowi dr. Naglerowi w Zborowie dorę­
czoną została.

Zborów, dnia 12 października 1898.

L. cz. A . 34/99 1 (4574 1— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Zborowie po­

daje do wiadomości, że A nna lo  Pająk 2o 
Kam ińska zm arła 2 stycznia 1898 w Bogda- 
nówce z pozostawieniem kodycyiu.

Gdy m iejsce pobytu Ja n a  Pająka jest 
nieznanem , wzywa się go, by w przeciągu 
roku od daty ogłoszenia tego edyktu, wniósł 
oświadczenie do spadku, gdyż inaczej przewód 
spadkowy ukończonym zostanie ze zgłasza­
jącymi się spadkobiercami i z ustanowionym 
dlań kuratorem  adw. dr. N aglerem  ze Zbo­
rowa.

Oddział I.
Zborów, dnia 7 maja 1899.

L. cz. IY 756)97 13 (4581 1— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Tarnowie wzywa 

niewiadomego z miejsca pobytu Leizora Schil- 
laya aby do spadku po swej matce Obaji 
Scbillay zm arłej dnia 27 września 1897 
w Tarnowie z pozostawieniem kodycylu z dnia 
22 września 1897 w przeciągu jednego roku 
od dnia ogłoszenia edyktu wniósł dek larację  
po upływie tego czasu bowiem spRdek z usta­
nowionym dla niego kuratorem  L'-jso:em  
Kornm ehlem  z Tarnow a przeprowadzonym 
będzie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Tarnów, 25 kw ietnia 1899.

L. cz. Ow. 1220)99 (4) (4614)
Przeciw Majerowi Leibowi A ltbachow i, 

którego miejsce pobytu je s t nieznane, w nie­
sionym  został do c, k. sądu obwodowego w 
Tarnowie przez firmę Isr. Jos. W&lds Nach- 
lolger w Tarnow ie pozew o 1 5 ) zł.

N a podstawie pozwu w ydany został na­
kaz zapłaty z 23 maja 1899 Ow. 1220)99 (1) 

Celem strzeżenia praw  M ajera Leiba 
A ltbacba, ustanaw ia się p. adwokata dr. Ter- 
tila w Tarnowie kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie Ma­
jera Leiba A ltbacha w rzeczonej sprawie na 
jego_ koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnom ocnika nie 
zamianuje.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 
Tarnów , dnia 6 czerwca 1899.

L. cz. 43 ks. gr. Niebylec (2) (4664)
Chaimowt Voglowi w Małówce, w spra­

wie tabularnej realności lwh. 43 ks. gr. N ie­
bylec, Szmelki Vogla własnej, o 120 zł., ma 
być doręczoną uchwała z dnia 2 maja 1898 
liczba czynności 43 ks. g r. Niebylec, którą 
pozwolono na wpis prawa zastawu dla kwoty 
120 zł. w stai ie biernym  tejże realności na 
rzecz Gedaliego i M arjem  małżonków Dyków.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Chaim Vo- 
gel przebywa, ustanawia_się, w celu strzeżenia 
jego praw, kuratora w osobie p. dr. Jakóba 
Uiberalla, adwokata w Strzyżowie.

Tenże kurator zastępywać będzie Cha- 
ima Yogla w rzeczonej spraw ie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnom ocnika nie zamia­
nuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Strzyżów, dnia 30 listopada 1898..

L. cz. Cw. 424/99 (1) 4677 1 - 3 )
Przeciw  niewiadomemu z życia i miej­

sca pobytu Piotrowi Stachoniowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym  
został do c. k. sądu obwodowego w Nowym 
Sączu przez Mojżesza Dawida Striżowera, 
kupca w Nowym Sączu, pozew wekslowy o 70 
zł. z pn.

Celem strzeżenia praw  niewiadomego 
z życia i miejsca pobytu P iotra Stachonia 
ustanaw ia się p. adwokata dr. Gałkiewicza 
Tadeusza w Nowym Sączu kuratorem . -

Tenże kurator zastępywać będzie n ie­
wiadomego z miejsca pobytu P iotra Stachonia

w rzeczonej sprawie na jego koszt i niebezpie­
czeństwo, dopóki on w sądzie się nie zgłosi 
lub pełnom ocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Nowy Sącz, dnia 14 czerwca 1899.

L. cz. E . 593/99 (1) (4684)
Schulimowi Jakóbowi Wohl z Brodów, 

w egzekucyjnej spraw ie toczącej się przed 
o. k. sądem powiatowym w Brodach przeciw 
niem u o 177 zł. 87 c t , ma być doręczoną 
uchw ała z unia 29 m aja 1899 liczba czyn­
ności E . 593'99 ( 1), którą dozwolono zajęcie 
i sprzedaż losu kredyt, ziemskiego Nr. 3102 
Ser. 13.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Schulim  
Jakób W ohl przebywa, ustanaw ia się, w celu 
strzeżenia jego praw, kuratora w osobie p, 
adwokata dr. W agnera w Brodach.

Tenże kurator zastępywać będzie Schu- 
iima Jakóba W ohl w rzeczonej spraw ie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się n ie zgłosi lub pełnom ocnika nie 
zam ianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział Y.
Brody, dnia 29 maja 1899.

L. 4417 (4679)
C. k Sąd obwodowy jako handlow y 

w W adowicach poleca w ykreślenie z re je ­
stru  dla firm pojedyńczych firm y: „M ajer 
B udner", handlarz końmi w Oświęcimie, z po­
wodu zaniechania przedsiębiorstwa. 

W adowice, 31 lipca 1897.

L. cz. A. 183— 134/98 (7) (4685 1— 3)
Niewiadomego z życia i m iejsca pobytu 

Semena Senyszyn zawiadamia się o przypa­
dłym nań spadku po W asylu Ołeksij i Maryi 
Chimenec, do którego w ciągu roku zgłosić 
się w inien, inaczej przez kuratora Danyłę 
Paływ oda zastąpionym będzie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Bohorodezany, 4 listopada 1898.

L. cz. Ow. 1078199 (4) (4414)
E m ilii P iątek i W ładysławowi P iątko­

wi, ostatnim i czasy zamieszkałym w Tucho­
wie w spraw ie toczącej się przed ck. Jsądem 
obwodowym w Tarnow ie Dawida H irscba w 
Tuchowie przeciw Em ilii i W ładysławowi 
Piątkom o 400 koron ma być doręczony n a ­
kaz zapłaty z dnia 6 maja 1899 Cw. 
107199 (1).

Ponieważ niewiadomo gdzie Em ilia 
P iątek i W ładysław  P iątek przebywają, u- 
stanaw ia się im w celu strzeżenia ich praw, 
kuratora w osobie p. adwokata dr. Tokarza 
w Tarnowie.

Tenże kurator zastępywać będzie E - 
milię i W ładysława Piątków  w rzeczonej 
sprawie na ich  koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki oni w sądzie się nie zgłoszą lub 
pełnomocnika nie zamianują.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Tarnów, dnia 25 maja 1899.

L. cz. E . 267199 (3) (4432)
W spraw ie egzekucyjnej Towarzystwa 

zaliczkowego w N ow ym targu toczącej się 
przed sądem w N ow ym targu przeciw Jakó­
bowi Wojdyle i Janow i W ojdyle w Eokiei- 
nach o 200 zł. w. a. Jakóbowi W ojdyle ma 
być doręczoną uchw ała z dnia 16 marca 
1899 liczba czynności E . 267199 f i ) ,  którą 
na przymusową licytacyę realności lwh. 64 
i 56 gm. kat. Eokiciny pozwolono.

Ponieważ niewiadomo gdzie Jakób 
W ojdyła przebywa, ustanaw ia się w celu 
strzeżenia jego praw, kuratora w osobie dr. 
Zembatego adwokata w Nowymtargu.

Tenże kurator zastępywać będzie J a ­
kóba Wojdyłę w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi, lub pełnom ocnika nie 
zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
N owytarg, dnia 23 maja 1899.

L. cz. 666/98 (2) (4440)
Janow i Baryłowiczowi w spraw ie egze­

kucyjnej Towarzystwa zaliczkowego w Strzy­
żowie przeciw Tekli Kordan i gp. w jyja- 
łówce o 150 zł. ma być doręczoną uchwała 
z dnia 29 grudnia  1898 liczba czynności E. 
666/98 (2), którą pozwolono sprzedaż 8/32 
części realności lwh. 29 gra. Małówki.

Ponieważ niewiadomo gdzie Jan  Bary- 
łowicz p rz e b y w a , ustanaw ia się w cela 
strzeżenia jego praw, kuratora w osobie p. 
Stanisław a Kor dana w Małówce.

Tenże kurator zastępywać będzie nie- 
obecnago w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnom ocnika nie za­
mianuje.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Strzyżów, dnia 1 kw ietnia 1899.



L . cz. A. 46(99 (13) (4542 1 - 3 )
0 . k. Sąd powiatowy w Podwołoczy- 

skaeh podaje do wiadomości, że Salomon 
G oldenthal zm arł 25 listopada 1895 w K arls­
badzie bez pozostawienia ostatniej woli.

Gdy n ie  jest wiadomem, komu praw a 
do spuścizny jego przysługują, przeto wzy­
wa się wszystkich, którzyby z jakiegokol­
wiek ty tu łu  rościli sobie p raw i do spadku, 
aby donieśli w przeciągu roku o sw ych pra­
wach sądowi, gdyż inaczej cała spuścizna 
dla której ad w. dr. M antla w Podwołoczy- 
skacb kuratorem  ustanowiono —  c. k. Skar­
bowi Państwra jako majątek bezdziedziczny 
w ydany zostanie.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Fodwołoezyska, dn ia  7 czerwca 1899.

L. cz. A. 40/99 (3) (4521 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Jarosław iu po 

daje do wiadomości, że dnia 14 stycznia 
1898 zmarł A ntoni Biedak w W ierzbnie 
pozostawieniem ostatniej woli rozporządzenia 
z daty Jarosław , dnia 4 grudnia  1898, któ 
rem  legow ał synom swoim Wojciechowi 
Jakóbowi Biedakom po 50 zł. a. w.

Sąd nieznając pobytu tychże legatary 
uszów wzywa ich, ażeby w przeciągu jedne' 
dnego roku licząc od dnia poniżej wyrażo 
nego zgłosili się w tymże sądzie i wnieśli 
oświadczenie się do spadku, w przeciwnym 
bowiem razie spadek byłby przeprowadzony 
z oświadczonymi spadkobiercam i i z kura 
torem M ichałem Biedakiem dla nich  ustano 
wionym.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Jarosław , dnia 30 kw ietnia 1899.

przez n ich  nieruchomości, w gm inach Be- 
rezów wyżny i Słoboda rungurska  położo­
nych, ustanowionemu dla n ich  kuratorowi 
dr. Markiewiczowi w Peczeniżynie doręczono.

Peozeniżyn, 16 sierpnia 1898.

m

Doniesienia prywatne.

L. cz. E . 57/99 (6) (4484 1— 3
Pani Pepi z Weissglasów Hahn, przed 

tem w Treterówce zamieszkałej w sprawie e 
gzekucyjnej toczącej się przed c. k. sądem 
eb bodowym w Złoczowie Isaaka Langfel- 
da w W icyniu przeciw niej o 535 zł. a. w. 
z pn. ma być doręczoną uchw ała z dnia 21 
>narca 1899 1 ez. E . 57|99 (1), k tórą do­
zwolono intabulacyi praw a zastawu dla kwo­
ty 324 zł. w. a. z pn. w stanie biernym 
majętności tabularnej Treterówka whl. 290 
ks. gr. dla większych posiadłości tut. obwo­
du, p .  Pepi H ahn własnej, na rzecz Isaaka 
Langfelda.

Ponieważ niewiadomo, gdzie p. Pepi 
z W eissglasów H ahn obecnie przebywa, u- 
stanawia się w celu strzeżenia jej praw, ku­
ratora w osobie p. adw. dr. M ittelm ana w 
Złoczowie.

. Tenże kurator zastępywać będzie r . 
epi z W eissglasów H abn w rzeczonej spra- 

Wle na jaj koszt i niebezpieczeństwo dopóki 
ona w sądzie się nie zgłosi lub pełnom ocni­
ka n ie  zamianuje.

0 . k. Sąd obwodowy, Oddział I  
Złoczów, dnia 16 maja 1899

k . cz. F irm . 279/9.9 XVII. 5.8/96 (4413)
^  C. k. Sąd krajowy jako handlow y w 
Krakowie pole a wpisanie do rejestru  dla 

rni pojedynczych, f irm y : Aron Józef Bren- 
sprzedaż zegarów w Krakowie, której 

zywać będzie A ron Józef B renner, jako 
/aściciel handlu zegarów w Krakowie pod- 

k '8ująe takową „B renner".
Kraków, dnia 20 m aja 1899.

L- cz. A. 8 6 |98 3 (4629 1— 3)
. . C. k. Sąd powiatowy w M ielniey po- 
aJe do wiadomości, źe Paweł Wołoszyn 

ZUłf>rł dnia 7 września 1897 bez pozosta­
wienia rozporządzenia ostatniej woli w  Chu- 
^ykowcach a do spadku po nim powołani są 
z Olocy ustawy Danyło Wołoszyn Pawło Wo­
łoszyn, M arya Tkaczyk i W asyl Wołoszyn.

Gdy nieobecnej M aryi Tkaczyk miejsee 
Pobytu nie jest znanem, wzywa się ją, aby 
W Przeciągu roku licząc od daty tego edyktu 
zgłosiła się w sądzie i wniosła oświadczenie 

spadku, gdyż w przeciwnym razie przewód 
8Padkowy przeprowadzonym zostanie ze zgla- 
®Za.iącymi się spadkobiercami i z ustanowio- 

yoi dla niej kuratorem  M ichałem Tustano- 
skim z Chudy koniec.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Mielnica, 8 maja 1899.

L.
ez- Ne. 655/98 1 (4632)

nr Peszeni żyQ' e O. k. Sąd powiatowy w ia(,veh: Ny-zawiadamia w Ameryce przsbywa.PW , Ma. 
kołę Drohomireekiego Wasyla, ■ Maryę
liczyna , P a ra śk ę  N eg ry cz  •*** D robom i- 
z N egryczów  Łazarow icZ, N y § S kól- 
reck iego , W asy la  S oroka , P a r  /L t w z  p k a ,  
sk ic h  D rohom irecką, M aryę R om an y
W a sy la  U rbanow icza Jakóba i Mikołaja 
n ik a  B erezow skiego H ry b o ra  włości® 
rezowa wyżnego i  Słobody rungursiiiei, 
tusądow e uchw ały  ta b u la rn e  z 7 h P ea 
1. 9304, tudz ież  z ro k u  1898 z d n ia  11 ®a 
1. 330, 19 m arca 1. 355, 22 m arca  1. „
marca 1. 377, 7 majal. 585, 26 marca 1. ao i, 
26 marca 1. 388 i  29 marca 1. 399 zezwa­
lające na wpis prawa własności poznytycb

Ł. b. 375(99 (4697)
E rch lo w i Scheiuer ze Sołotwiny w spra­

wie toczącej się przed e. k. sądem powiato­
wym w Sołotwinie Izachera B ursztyna prze­
ciw Fischlow i i Goldzie Scheiner pto 128 
zł- w. a. z pn. ma byó doręczoną uchw ała 
z dnia 28 lipca 1898 1. cz. lwh 287 gm. 
Sołotwina, którą dozwolono na wpis praw a 
własności wierzytelności z&hipotekowanąj na 
rzecz Isela Rath w kwocie 128 zł. % pn. 
w stanie biernym  realności lwh. 287 g m. 
Sołotwina objętej F isehla i Goldy Scheiner 
własnej na rzecz Izachera Bursztyna.

Ponieważ niewiadomo gdzie F isch e l 
Scheiner przebywa, ustanaw ia się mu w celu 
strzeżenia jego praw, kuratora w osobie c. k. 
notaryusza p. Adama Studzińskiego w Soło­
twinie.

Tenże kurator zastępywać będzie F i-  
■schla Scheiner w rzeczonej spraw ie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
się n ie  zgłosi lub pełnomocnika nie zam ia­
nuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Sołotwina, dnia 31 marca 1899.

L- cz. T. 14/99 1 (467.3 1— 3)
C. k. Sąd krajowy oddz. cyw. VI. w K ra­

kowie wdrażając postępowanie amortyzacyjne 
wzywa każdego ktoby posiadał książeczki 
pogrzebowe wystawione przez Towarzystwo 

u jem n y ch  ubezpieczeń w Krakowie w dniu 
25 marca 1880 na nazwisko Katarzyny G ra­
je w s k ie j oznaczone 1 2633, 2639/ 2640 i 
2®41, zabezpieczające kapitał pośm iertny 
w sumie 100 zł., aby książeczki te przedłożył 
tut. sądowi w przeciągu 1 roku 6 tygodni 
i 3 dni licząc od dnia ostatniego ogłoszenia 
niniejszego edyktu w Gazecie lwowskiej, po 
up łyn ie  bowiem tego czasu na ponowne 
prośby Katarzyny Gruszewskiej powyższe 
książeczki za umorzone uznane zostaną.

Kraków, dnia 2 czerwca 1899.

L- ez. E. 71/99 2 (4662)
Stanisławowi Chmurze po raz ostatni 

w Konicach zamieszkałemu, w egzekucyjnej 
sprawie toczącej się przed c. k. sądem po- 
wiatcym w  Ropczycach przeciw niemu o 19 
zł., ma być doręczoną uchwała z dnia 23 
styczE>»- 'f «99 l.jcz. E .71/99 1, którą dozwolono 
intabulacyi prawa zastawu na karcie C. re­
alności lw h .  4 6  ks. gr. g m . kat. Konice o- 
bjętej, Stanisław a C h m u r y  własnej.

P o n ie w a ż  n ie w ia d o m o , g d z ie  S t a n i s ła w  
C h m u ra  p r z e b y w a ,  u s ta n a w ia  s ię  w  c e lu  s t r z e ­
ż e n ia  j e g o  p ra w . k u r a to r a  w  o so b ie  p . a d w . 
d r .  S tro w s k ie g o  w  R o p c z y c a c h .

Tenże kurator zastępywać będzie S tani­
sława Chmurę w  rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Ropczyce, dnia 21 kwietnia 1899.

ROWERY „REGENT"
najlepszej jakości,

M A i E T H Y  » ©  S Z Y C I A
r ó ż 3 a 3 7 - c ł i  s y s t e m ó - w ,

części do t3rcib.że,
poleca po cenach fabrycznych

S. W A G N E R
m echanik,

Lwów, ul. Wałowa I. 31 (róg Podwale).
Warsztat reperacyjny tak maszyn do szycia 

jak i rowerów.

L. cz. T. 21|99 2 (4710 1 - 3 )
C. k. Sąd krajowy cywilny we Lwowie 

oddz. V II wdrażając na  prośbę W aleryana 
Łachocińskiego z 23 maj a 1899 T. 21/99 1 
postępowanie am ortyzacyjne, wzywa niniej- 
szem posiadacza książeczki wkładkowej gal. 
Kasy oszczędności Nr. 48.269 na kwotę 1400 
zł. w. a. na im ię W aleryana Łachocińskiego 
opiewającej, płatnej na okaziciela, by w prze­
ciągu sześciu miesięcy od dnia ostatniego 
ogłoszenia tego edyktu w urzędowej części 
Gazety lwowskiej takową sądowi tutejszemu 
p rz e d ło ż y ł ,  lub praw a swe do takowej w y­
kazał, gdyż w przeciw nym  razie na ponowne 
żądanie proszącego po upływie zakreślonego 
sześciomiesięcznego czasokresu uznaną zo­
stanie za umorzoną.

Dnia 8 czerwca 1899.

Nowości
112-cfintowei B i l o M i  i w a m i
268 KazeŁ, Scherzo. Zbiór wierszy, t. I., 12 et.
269'. U rbański. Z za kulis i  ze św iata, t. V II, 12 ct. 
270 F red ro . Odludbi i  poeta , 12 c t.

Dalsze tom iki w druku,
Z wydawnictwa ustaw kraj. i państw. 

U staw a p rasow a
z 17 g rudnia  1862 r. z wszystkiem i odnosząeem i się 

do niej ustaw am i i rozporządzeniam i, i
U s t a w a  o  p r a w i e  a u t o r s k i e i n

na dziełach lite ra tu ry , sztuki i fo tog rafią  z d n ia  26 
grudnia 1895 r. z odnosząeemi się do niej rozporzą­
dzeniam i wykonawezemi, przełożone i  objaśnione na  
zasadzie orzeczeń Najwyższego Sądu i motywów 

ustawowych. Cena 1 zł.
Polecamy po cenie zniżonej

Nową Bibliotekę Rodzinną
składającą się z 6 tomów w 12-ee, po stro n  150 do 
200 ozdobnie" w płótno oprawnych. K ażdy tom sta- 

1 now i całość i może byó osobno nabyty .
Cena pojedynczego tomu zamiast 50 et, zn i­
żona na 35 ct., z przes. pocztową 40 et. — 
Cena kompletu (6 tomów) zamiast 3 zł. zni­
żona na 1 zł. 50 ct. z przes. poczt. 1 zł. 90 ct. 

Do nabycia w ekspedyeyi nakładów

W. Zuckerkandla
L w ów , Pasaż H ausrasna 1. 9

i w każdej księgarn i.
K a ta lo g i  g r a t i s  i  f ra u k o .

Ulgi w spłatach wedle umowy, bez 
podwyższenia cen.

Oddział dla bielizny męskiej.
Koszule męskie po zł. !■—, |-50, 2-— do 3.
Koszule nocne po zł. 150, 2-— do 2-50.
Kołnierze w najmodniejszych fasonach tuzin zł. 2-40. 
M anszety „ „ „ „ 4'20.
Kalesony po zł. i’—, 125, 150 do 180.
Chustki do nosa tuzin po zł. 1-50, 2 —, 3 — do 4—.
Oddział dla bielic ty damskiej i na stół, 

tndzici :c .. ..rów lnianych.
Koszule dam skie, k a f ta n ik i i m ajtk i po zł. V—, 150

do zł. 2 —.
Szyfony, metr po 20, 25, 30 i 35 et.
Płótno na prześcieradła, bez szwu, metr po 60, 70, 

90 et. i zł. 1-20.
G arn itu ry  stołowe do kawy i herbaty z odpowie- 

dniemi serwetkami dla 6 i 12 osób po zł. 190, 
2.50, 3'— i wyżej.

Ręczniki po 30, 50, 80, et. do zł. I'—.
Osobny oddział dla dywanów, portyer, firanek, 

kap na stoły i łóżka, kołder, koców, chodników, der 
na koni, eerat, linoleum.

Przy zakupnie całych wypraw ślubnych udzie­
lamy również ulgę w spłatach.

Pisemnie lub ustnie należy się zgłosić do ma­
gazynu AU L0UVRE we Lwowie, ul. Sykstuska I. 6 
(pasaż Hausmana).

Na żądanie wysyłamy na prowinoyę cenniki 
gratis i frauko.

cz. C. II. 301/98 4 (4732)
W sprawie Adolfa Goldmana w Zabor­

ni, toczącej się przed sądem w Nowym T ar­
gu p rz e c iw  Abraham ow i W eissowi i sp. o 
146 zł- 55 ct. M aurycemu Weissowi, ma być 
d o rę c z o n y  wyrok z 15 lutego 1899 1. cz. 0. 
301/98 3, którym  pozwanych na  zapłacenie 
kwoty H 6 z ł, 55 ct. zasądzono.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Maurycy 
Weiss przebywa, ustanaw ia się w celu strze­
żenia jpgo praw, kuratora w osobie dr, Zem­
batego adw. w Nowymtargu.

Tenże kurator zastępywać będzie M au­
ry ceg o  W eissa w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w °  sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuje.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Nowytarg, dnia 23 maja 1899.

K a żd y prenumerator

Tygodnika Ilustrowanego
otrzymuje w roku 1899 bez żadnej dopłaty

12 tomów DZIEŁ SIENKIEWICZA
( j e d e n  tom co miesiąc).

Dzieła Sienkiewicza wychodzą w nowem starannem wydaniu, wyłącznie dla 
prenumeratorów „Tygodnika ilustrowanego “ i obejmą wszystkie powieści, no­
wele, listy z podróży, jednem słowem cały dorobek literacki znakomitego pi­
sarza. Każdy tom tej biblioteki Sienkiewiczowskiej zawiera co najmniej 10 

arkuszy druku na dobrym papierze i drukiem wyraźnym.
TYGODNIK ILUSTEOWANY daje rocznie przeszło 1200 ilustracyj oraz bez­
płatne liEPEODUKCYE KOLOItOWE O UKAZÓW mistrzów naszych.
„Tygodnik ilustrowany" drukuje jednocześnie dwie powieści oryginalne 

mianowicie ciąg dalszy wielkiej powieści historycznej p. t.

„KRZYŻACY*1 Sienkiewicza
(której początek nowi prenumeratorzy nabywać mogą za guldena), oraz

„ A R G O N A U C I "
większą powieść E- Orzeszkowej.

W dodatku powieść historyczna głośnego pisarza węgierskiego Jul. Wer­
nera p. t. „Z Popiołów44.

Prenumerata „TYGODNIKA ILUSTROWANEGrO“ wraz z dodatkiem po­
wieściowym i 12-tu tomami dzieł II. Sienkiewicza wynosi:

w e Lw ow ie
kwartalnie . . .  3 zlr. 60 ct.
półrocznie . . .  7 „ 20 „
rocznie . . . . 1 4  „ 40 „

w  G a licyi wraz z przesyłką poczt, 
kwartalnie . . .  3 złr. 75 ct
półrocznie . . .  7 „ 50 „
rocznie . . . . 1 5  „ —  _

Prenumeratę przyjmują;
Główna Ajencya i Ekspedycya „Tygodnika11 

we Lwowie, Pasaż Hausmana 9
Numera okazowe i prospekta wysyła gratis Główna Ajencya i  Ekspedycya 

„Tygodnika", Lwów, Pasaż Hausmana 9.

Nowo przybywający prenumeratorowie otrzymać mogą wszystkie numera 
począwszy od 1 stycznie wraz z tomami pism Sienkiewicza, który wyszły dotąd.

01041215
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Najlepsze tutki i bibułki w książeczkach 

z papieru sassowskiego wyrobu

S. W. Niemojowakiego
w e  L w o w i e ,

W s z ę d z i e  d o  i& a b y c ia .

H

od wyraża petitem 1 1/a centa, tłustym
H r a t s s a e  @ §§ł© & assigi8ia 

i petitem U/s cent: 
petitem dwa centy

I ł f f ł o d y  c z ł o w i e k  w ład ający  języ k am i: fran- 
J.Y .Ł  cuskim , włoskim , rum uńskim  i niem ieckim , 
poszukuje stosownej posady. Z głoszenia  pod lite ram i 
H . B. przyjm uje ajeneya dzienników, Lwów, pasaż 
H ausm ana.

R o d z i n a  z 5 dzieei, będąca w wielkiej potrze­
bie, prosi d la  dzieei o s ta rą  odzież, bądź jak ą ­

kolw iek pomoe. W iadomośó Lwów, ul. H ausnera  12, 
drzw i n r. 12.

Łóżka żelazne, składane po zł. 5'50, z bo­
kami orzechowo lakierowane po zł. 12 50, 
1 4 1 6 ' —, 18'— , 20'— i wyżej. Materace 
drucianne po zł. 1 2 5 0 . Łóżeczka dziecienne 

od zł. 12'—  do 20'—  poleca 
P i o t r  C h r z ą s t t t w s k i  

handel żelazny, we Lwowie, plae K apitulny 1 
(naprzeoiw katedry). 690

Poleca się Magazyn suk leń 
damskich Józefiny Dąbro­
wskiej przy placu Halickim 

1. 14, I. piętro.
670

Czereśnie
duże, czarne i czerwone, do gotowania 5 k i 
franko, bez kosztów tylko za 2 zł. za zali­
czką, jakoteż zielony groch, bób, szparagi, 
czerwona rzepa, ogórki sałatowe, nowe kar­

tofle po najtańszych cenach.
J. M a d o t t o ,  Gorss.

K iistenland.

i!rMsr ■*»' W%
[Nowości w p a r a s o l k ^ c l i , #  
[kapeluszach, bluzach, rękawiczkach, 
.welonach, koronkach i wstążkach.*'”'

po xadziwiąjąeo niakiok cenaeb.
„Maison de N©UYeautesH Madame 

Berta Fiedler, 835’
Lwów, plac Kapitulny 1. 8.

m m

M i t  s e z o n ?

Farby, lakiery i pokosty, lakie­
ry i kremy do bucików, Anti- 
molina, Carbolineum, kule do 

kręgli i t. p .
Cenniki na żądanie gratis i franco.

Piotr Mikolasch i Sp.
Lwów, ulica Kcjperuika 1, 1.

Dywany perskie i portyery
praw dziw e (starożytne) sprzedaje, kupnjo i wy­

pożycza, jakoteż przyjm uje dc przechowania
Skład dywanów „AU L0UVRS“ 

Lwów, ul. Sykstuska 1. 8 .
U lg i w sp ła tach  wedle osiowy.

N a  żądanie w ysyłam y nasze bogato ilustrow ane 
eeuniM  darmo i opłatrtie. 885

Z a w i a d o m i e n i e
dla e« k. Urzędników. 

Ulgi w spłatach wedle umowy 
fe82 podwyższenia cen

udzielam y w szyst­
kim g. k. urzędnikom 
państwowym I pry­
watnym , księżom,
''dKtt.fcr.tsa, lęka- 

i ; włańcIcioSom 
> U i. lei wszystkim  
sta dobrem stanow i­
sk  c będącym csabma 
*  razie potrzeby za- 
kupna tsw arów  ioia- 
aych i płóciennych 
jako to : szyfonów, 
gradiów, bielizny na 
pościel I stołowej, 
p rześc ieradeł, goto­
wej bieiizny, m ęskiej, damskiej i dziecinnej tudzież 
dywanów ściennych nad i przed łóżka, salonowych, 
da Jadaió i innych pokoi, do ce-kwi i przed o łtarze , 
dalej chodników, koców, kołder watow anych, der na 
konie, cara t, linoleom, kap na stoły I łóżka, maKatów, 

gobelinów i wieie issnyoh potrzebnych artykułów .
Przy  ss:ikupnie całych wypraw ślubnych udzie­

lam y równioż u ig  w Jfcatack .
Pisem nie lub nstnio należy  się zg ło ire  do 

M agazynu „ A U  LOU V ItP “ . we Lwowie, ul. Sykstu- 
r-aa 6. (Pasaż H ausm ana). 

jg» żądani©  w y sy łam y  n a  p ro w in c ję  c e n n ik i 
'gratis i f ra n k o . 835

Nowy r ac jo na ln y  sposób leczenia. 
Św iadectw a renomowanych le k a r  y. 
N ieszkod lw y , bez m edycyny.

W szystkim nerwowo chorym
/poleca się gorąco broszurę j& o m s m a  W e i s s m a n n a  

wyszła w 26-tem wydaniu:
O chorobach nerwowych i apopleksji, zapobieganie

i leczenie.
Bezpłatnie otrzymać można w księgarni

C arl ¥ a le n t in ’s  Solana., Fiiofkirehen.
•v V:*-- -i ■

Z a p r o s z e n i e
n a  X I X . W a ln e  Z g r o m a d z e n ie

Towarzystwa zaliczkowego v; Jaworowie, stowarzyszenia zarejestrowanego 
z poręką ograniczoną 5-krotną, które odbędzie się dnia I % lipca 1899 o go­

dzinie 2 po południu.
P o r z  ą d e k d z i e n n y :

1. Odczytanie protokołu z ostatniego walnego zgromadzenia.
2. Sprawozdanie Dyrekcyi z rachunków i czynności za 1898 r.
3. Sprawozdanie komisyi rewizyjnej i wniosek na udzielenie Dyrekcyi ab- 

solutoryum z czynności i rachunków za 1898 r.
4. Rozdział zysków za rok 1898.
5. Wybór 9 członków Rady nadzorczej.
6. Zatwierdzenie wyboru Dyrekcyi.
7. Wybór komisyi rewizyjnej na rok 1899.
8. Wnioski członków.

UW AG A. W stęp  n a  salę dozwolony tylko członkom posiadającym  prawo głosow ania, którzy pe łny  udzia ł 
w m inim alnej kwocie zł. 20 zap łae ili, za okazaniem  zaproszenia.
W Jaworowie, dnia 20 czerwca 1899.

Rada nadzorcza Towarzystwa zaliczkowego.'
Jan  Konopka, prezes. Dr. Jan Orski, sekretarz.

Z drukarni W ł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego 1. 12, dom Scbelien.bergowej. Telefon

S T A C Y A  K L I M A T Y C Z N A

J A M ©  W
położona w uroczej miejscowości w bliskości! 
Lwowa, wśród rozległych lasów nad sta-| 

wem 800-morgowym.
Hotel z komfortem urządzony, w willach obok hotelu różne pomieszkania, łazienki 
stawowe, łodzie wiosłowe i żaglowe, Lekarz, apteka, urząd telegraficzny i pocztowy 
w miejscu. Czytelnia, fortepian, bilard, kręgielnia, gry towarzyskie, kaw iarnia w hotelu.

Pomiędzy Lwowem i Janowem  codziennie kursują 8 pociągi, a cena tam  i na- 
powrót w niedzielę i św ięta III. klasa 42 ct., II. klasą 82 ct., w inne dnie III. klasą 

t., II. klasa 1 zł. 42 ct. " 46072

M i

Próbki wysyłam bardzo chętnie darmo i opłatnie.

T u t k i  c y g a r  e to  w e  „ N O R I S 44
• w  y  i  o  b u

W ł ,  B e ł d o w s k i e g o Jl 1 n
w  E ra k o w ie ,

odznaczające s:§ dysMtem. l&potlnym i H tlo d aym ,  n i e  z m i e n i a j ą  
« a k n  i  zuparhii tyton iu , n i e  naciągają t l n s z c z e m  i  n i e  
gasną szybko, w skn tek t e g o  całego papierosa m o ż n a  w y­

palić ze s m a k i e m .  
fpSP"’ J>© nabycia w handlach i trafikach. "195?

Handel kawy i herbaty chińsko-rossyjsklej 
E D M U N D A  E I E D Ł A

we Lwowie, plac Maryacki 10
poleca 540

z b i o r u  m a j o w e g o
kilo C ou go ...................................zł. 1.60
„ Souchong czarna  . . . „ 2 .—
„ zbiór m ajowy . „ 3.—
„ Kaysow czarna  . . . . „ 4.—
„ M elange de L ond. . . . „ 4 .—
„ W ysiew ki herbaciane . . „ 1.30
„ W ysiew ki herb ac ian e  na j­

lepsze .............................  1.60

poleca najlepsze ga tunk i
K A W Y

o sm aku czystym  i arom atycznym , k tó re  
rozsyła  franko opłacone do każdej stacyl 

pocztowej, 4s/4 k ilogr. w w oreczku: 
Portorico
Ouba grubo z ia rn is ta  
Ceylon zielona . .

„ przednia  . .
„ g ruboziarn ista  
„ perłow a . .

M oeca arabska arom 
Jaw a  zło ta

9.— , kl. - . 9 0
9-50 n - . 9 6

10.— n 1 —
10.40 1.04
10.75 ił 1.08
10.75 n 1.08
10.75 1.08
10.75 1J.8- ~ r ~ _....................... a —--  ~--- —   ■ ■ * ■ 7, — ~ ... T

Opakowania m e liczy  sie. Zamówienia z prow incyi wysyła się odwrotna pocztą.

Filia c. k. uprzyw. a n s t r y a c M e g 1© Zakładu
kredytowego dh ^?|dfu i przemysłu we Lwowie
przenosi swe biurfl z dniem 26 czerwca br. z płucu
Maryackiego L 10 do własnego gmachu przy ulicy

Kościuszki I. 7 róg ul. Trzeciege iaja.

W celu uniknięcia pomyłek, uprasza się adresować listy wy­
raźnie i dokładnie: Filia c k. u przy w. austr. Zakładu Kredyt, 
dla handlu i przemysłu we Lwowie, ul. Kościuszki 1. 7. —  Adres 

dla telegramów: Credit, Lwow. 698

Zalecona przez Towarzystwo lekarskie krakowskie

wyrobu naszego zakładu fabrycznego wód mineralnych sztucznych, 
będącego pod kontrolą Komisyi przemysł. Towarzystwa lekarskiego,

używ aną bywa w katarach płuc i iskrzyli, w ogóle przeciw kaszlowi
z dobrym skutkiem .

C e n a  f l a s z k i  w  K r a k o w i e  1 6  c t .
Do nabya.a w ap tekach  i drogueryach. 195 y

S k ł a d  d l a  L w o w a  w  a p t e c e  J .  W e w i ó r s k i e g o .
$ L  l i s i c a  i  C h m u r s k i  w  K rak o w ie .

K  o  n  k  u  r  s .
Wydział galicyjskiego Towarzystwa muzycznego we Lwowie 

rozpisuje niniejszem konkurs na posadę naczelnego dyrektora 
artystycznego Towarzystwa i konserwatoryum, oraz dyrygenta 
k o n c e r t ó w .  Nadto mógłby dyrektor udzielać nauki któregokolwiek 
przedmiotu, objętego planem szkolnym.

Ubiegający się zechcą należycie udokumentowane podania w li­
stach poleconych wnieść na rem* prezesa Towarzystwa księcia An­
drzeja Lubomirskiego, (ginach biblioteki Ossolińskich we Lwowie) 
w terminie włącznie do 15 sierpnia 1899.

O bliższe wyjaśnienia na! ży odnieść się do Wydziału galic 
Towarzystwa muzycznego we Lwowie (gmach teatru).

Z Wydziału galic. Towarzystwa muzycznego.
Lwów, dnia 18 czerwca 1899.
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